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Wprowadzenie

Od kilku lat przyjaciele namawiajg mnie do zebrania mojego
najlepszego pisma z ostatnich 25 lat w jednym tomie. To pochlebne,
ze istnieje zapotrzebowanie na takg ksigzke, ale opartem sie temu
pomystowi. Po pierwsze, zbiér mojej , najlepszej pracy ” w wieku 65
lat ma niepokojacg atmosfere ostatecznosci. Bede pisac tyle dobrych
kawatkdéw w ciggu najblizszych 25 lat, aby uzasadni¢ « Volume Two,
» czy to koniec linii?

Po drugie, istnieje problem z tym, co wlozy¢, a co pomingé.
Napisatem kilka ksigzek, w ktérych opracowatem, co moim zdaniem,
moj najlepszy wktad w pytania o relacje rasowe i ich znaczenie dla
biatych. Paved With Good Intentions (1992) i White Identity (2011) sg
petne tego rodzaju powaznych rzeczy, a ja staratlem sie unikaé
pokrycia tego samego gruntu. Mimo to wiekszos¢ moich innych
tekstow dotyczy gtéwnych tematéw tych ksigzek; dla tych z nas,
ktérzy majg wiasciwe zrozumienie rasy, niemoznos¢ podjecia przez
cztowieka Zachodu najbardziej podstawowych krokéw w celu
zapewnienia wtasnego przetrwania jest tragediag, ktéra nigdy nie jest
catkowicie poza naszym umystem.

Pierwszy rozdziat dotyczy zatem tych tematéw, ale z réznych
punktow widzenia. W « drogami naszego narodu, » na przyktad,
staralem sie zrozumieé, dlaczego cztowiek Zachodu wydaje sie
wybrato zapomnienie niz przetrwanie. To taki nienaturalny wybdr,
ktéry wota o wyjasnienie.

Drugi rozdziat, poswiecony historii, jest innym sposobem proby
zrozumienia dziwnej niezdolnosci biatych do obrony wtasnych
interesow. W , Rasowej ideologii imperium ” opisuje zaskakujgca
nieche¢ Europejczykow, nawet u szczytu epoki imperium, do
dziatania w sposob wyraznie rasowy. Zaktadamy, ze ludzie, ktorzy
zbudowali imperium francuskie i brytyjskie, mieli silng $wiadomos¢
rasowg, ktora po prostu zostata utracona. Skad. Ambiwalencja
biatego cztowieka odnosnie rasy siega juz dawno.
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Introduction

For several years, friends have urged me to collect my best writ-
ing from the last 25 years into a single volume. It is flattering to
think there could be a demand for such a book, but I resisted the
idea. First, a collection of my “best work” at age 65 has a disturb-
ing air of finality. Will I write enough good pieces over the nexr 25
years to justify “Volume Two,” or is this the end of the line?

Second, there is the problem of what to put in and leave out.
I have written several books, in which I developed what I think
are my best contributions to the questions of race relations and
what they mean for whites. Paved With Good Intentions (1992) and
White Identity (2011) are full of serious stuff of that kind, and I
have tried to avoid covering the same ground. Still, most of my
other writing is related to the central themes of those books; for
those of us who have a correct understanding of race, the failure of
Western man to take the most basic steps to ensure his own survival
is a tragedy that is never entirely out of our minds.

The first chapter therefore touches on those themes, but from
various angles. In “The Ways of our People,” for example, I have
tried to understand why Western man seems to have chosen obliv-
ion rather than survival. This is such an unnatural choice it cries
out for explanation.

The second chapter, on history, is a different way of trying
to understand the strange inability of whites to defend their own
interests. In “The Racial Ideology of Empire,” I describe the sur-
prising reluctance of Europeans, even at the height of the Age of
Empire, to act in explicitly racial ways. We assume that the men
who built the French and British empires had a strong racial con-
sciousness, which has simply been lost. Not so. The white man’s
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» The Real Story of Brown v. Board” to znacznie nowszy
przypadek niezrozumienia rasy przez biatego cztowieka. Jest to
najbardziej chwalona i podziwiana decyzja Sadu Najwyzszego w
historii Ameryki; jest to réwniez btedne odczytanie Konstytuciji,
powstato w wyniku nieetycznej zmowy i doprowadzito do agonii
wymuszonej integracji szkot, ktéora  wypedzita biatych  z
amerykanskich miast. Nic nie ma znaczenia dla wielbicieli Browna,
poniewaz byto oparte na ztudzeniach, ktére dzielg do dzis.

Trzeci rozdziat, poswiecony biezgcym wydarzeniom, zawiera
fragment, ktéry jest ulubiehcem tych, ktérzy chcg udowodnic, ze
jestem « rasistg. » Jest to zakonczenie artykutu o zdegenerowanym
zachowaniu Czarnych w Nowym Orleanie po huraganie Katrina:

Rasa sg rézne. Czarni i biali sg inni. Kiedy czarnych pozostawia
sie wylgcznie ich wlasnym zasobom, Zachodnia Cywilizacja -
jakakolwiek cywilizacja - znika. A w kryzysie znika z dnia na dzieh.

Jest to prawdopodobnie najostrzejsza rzecz, jakg kiedykolwiek
napisatem o czarnych, ale bede sie jej trzymaé, dopdki sie nie
dowiem. Trudno mi udowodni¢, ze sie myle, poniewaz czarnych nigdy
nie pozostawia sie wytgcznie wilasnym urzgdzeniom. Nawet w
najciemniejszych zakatkach Haiti i Afryki sg samochody, telefony
komodrkowe i generatory elektryczne. Kiedy nedza osigga proporcje
na pierwszej stronie, pojawia sie pomoc zagraniczna. Ale czy nawet
dzieki technologii i dobroczynnosci biatego cztowieka istnieje
catkowicie czarny kraj - a nawet miasto - ktére wznosi sie ponad
przetrwanie i przyczynia sie do czegos, co mozna szczerze nazwac «
cywilizacjg? » Jedli tak, czytelnicy bez watpienia dadzg mi znac.

Rozdziat czwarty jest nazywany « innej perspektywy, » a ja
staratem sie to artykuty, ktére uzasadniajg, ze stabo self-gratulacyjny
tytut. Pierwszy utwér wyraza moje prawdziwe zaktopotanie z powodu
uwielbienia, jakie Rosa Parks dostata przez cate zycie, a zwtaszcza
po jej smierci. Ludzie kochajg mity i bohateréw, ale czy naprawde
moge by¢ jedyng osobg, ktéra mysli, ze siedzenie w autobusie nie
czyni z kogos bohatera? Kazdy inny artykut w tym rozdziale jest
rowniez wyrazem zdziwienia; moze lepszym tytutem bytby , Out of
Step. »
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ambivalence about race goes back a long time.

“The Real Story of Brown v. Board” is a much more recent case
of the white man’s failure to understand race. It is the most praised
and admired Supreme Court decision in American history; it is
also a misreading of the Constitution, was arrived at through un-
ethical collusion, and led to the agony of forced school integration,
which drove whites out of America’s cities. None of this matters to
Brown’s admirers because it was based on delusions they share to
this day.

The third chapter, on current events, contains the passage that
is the favorite of those who want to prove that [ am a “racist.” It is
the conclusion of an article about the degenerate behavior of blacks
in New Orleans after Hurricane Katrina:

The races are different. Blacks and whites are different. When
blacks are left entirely to their own devices, Western Civilization—
any kind of civilization—disappears. And in a crisis, it disappears
overnight.

This is probably the harshest thing I have ever written about
blacks, but I will stand by it until proven wrong. It will be hard
to prove me wrong because blacks are never left entirely to their
own devices. Even in the darkest corners of Haiti and Africa there
are automobiles, cell phones, and electric generators. When misery
reaches front-page proportions, there is foreign aid. But even with
the technology and charity of the white man, is there an entirely
black-run country—or even a city—that rises above survival and
contributes to what can honestly be called “civilization?” If there is,
readers will doubtless let me know.

The fourth chapter is called “A Different Perspective,” and I
have tried to include articles that justify that faintly self-congratula-
tory title. The first piece expresses my genuine bewilderment at the
adulation Rosa Parks got all her life and especially after she died.
People love myths and heroes, but can I really be the only person
who thinks that sitting down on a bus does not make someone a
hero? Every other article in this chapter is likewise an expression of
bewilderment; maybe a better title would have been “Out of Step.”
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Ostatni rozdziat mowi o mnie kilka rzeczy. Mysle, ze wielu pisarzy
mowi 0 sobie wiecej niz powinni, wiec ten rozdziat jest krétszy niz
inne. Obejmuje to takze moje wspomnienia dwdch mezczyzn, ktérych
miatem szczescie dobrze poznaé: Sama Francisa i Joe Sobrana. To
otrzezwiajgce, gdy ging cztonkowie waszego pokolenia; tragiczne
jest, gdy prawdziwie genialne umysty zostajg zgaszone. Probowatem
przekazaé cos z tego, jak to jest by¢ w towarzystwie tych niezwyktych
ludzi.

Na koniec chcialbym podzickowa¢ Chrisowi Robertsowi i
Henrykowi Wolffowi z personelu American Renaissance za to, ze
neka mnie do tego stopnia, ze wiasciwie zebratem te kolekcje i
sprawdzitem tekst. Zrobili doskonate sugestie, co nalezy uwzgledni¢;
Odrzucitem ich tylko kilka razy, mimo ze prawdopodobnie mieli racje.

Chciatbym réwniez podziekowaé Kevinowi Slaughterowi za to, ze
udato mi sie zamieni¢ moje zdjecie w atrakcyjng okftadke ksigzki.
Nawet zbior moich wczesniej opublikowanych artykutow okazat sie
bardzo wspdlnym wysitkiem.

Jared Taylor, Oakton, Virginia,
21 czerwca 2017 r

Vi



The last chapter says a few things about me. I think many writ-
ers talk more than they should about themselves, so this chapter
is shorter than the others. It also includes my recollections of two
men whom I was lucky to know well: Sam Francis and Joe Sobran.
[t is sobering when members of your own generation die; it is tragic
when truly brilliant minds are snuffed out. I have tried to convey
something of what it was like to be in the company of those re-
markable men.

Finally, I would like to thank Chris Roberts and Henry Wolff
of the staff of American Renaissance for pestering me to the point
of actually putting this collection together and for proofing the
text. They made excellent suggestions on what to include; I over-
ruled them only a few times, even though they were probably right.

I would also like to thank Kevin Slaughter for managing to
turn a photograph of me into an attractive book cover. Even a col-
lection of my own previously published articles has turned out to
be very much a collaborative effort.

Jared Taylor, Oakton, Virginia
June 21, 2017
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1. Podstawowe
zasady

Jesli nic nie robimy

Nardéd, ktéry budujemy, jest jednym, w ktérym nie chcielibysmy zy¢.

To jest tekst przemdwienia, ktére wygtositem na pierwszej
amerykanskiej konferencji renesansowej w Atlancie w 1994 r.
Statystyki, z ktérymi zaczgtem przemoéwienie, sg obecnie nieaktualne
- | jeszcze bardziej niepokojgce. Oczekuje sie, ze do 2043 r. Biali
stang sie mniejszo$cig w Stanach Zjednoczonych. W 2013 r. Liczba
matek niebiatych urodzen byta wieksza niz w przypadku matek
biatych, a od tego czasu dysproporcja rosnie.

W marcu Biuro Spiséw Ludowych publikowato okresowe
prognozy dotyczace skifadu etnicznego Standéw Zjednoczonych w
ciagu najblizszych kilku dekad. Z radoscig informowano, ze jesli
obecne wskazniki imigracji i urodzen utrzymajg sie na statym
poziomie, do roku 2050 odsetek Latynosow wzrosnie z 10 do 25
procent, Azjatéw z trzech do o$smiu procent, a czarnych z 12 do 14
procent. Wszystkie te wzrosty nastgpig kosztem biatych, ktérzy
wedtug przewidywan spadng z 74 procent populacji do okoto 50
procent.

Dlatego w ciggu 54 lat biali bedg na krawedzi stania sie jeszcze
jedng mniejszoscig rasowa. A poniewaz biali majg tak mato dzieci,
bedg starg mniejszoscig. W ciggu zaledwie 34 lat - do 2030 r. - bedg
juz stanowi¢ mniej niz potowe populacji w wieku ponizej 18 lat, ale
beda to trzy czwarte populacji w wieku powyzej 65 lat. Niektorzy
ludzie czytajgcy te stowa bedg zyli, gdy te rzeczy sie urzeczywistnia.

Jak zwykle prognozy Biura Spisu Powszechnego nie wzbudzity
duzego zainteresowania.
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1. Basic Principles

If We Do Nothing

THE NATION WE ARE BUILDING IS ONE IN WHICH WE
WOULD NOT WISH TO LIVE.

This is the text of the speech I gave at the first American Renais-
sance conference, in Atlanta in 1994. The statistics with which I be-
gan the speech are now out of date—and even more worrying. Whites
are now expected to become a minority in the United States by 2043.
In 2013, there were more births to non-white mothers than to white
mothers, and the disproportion has grown every year since then.

In March, the Census Bureau released its periodic projection
of the ethnic makeup of the United States during the next few de-
cades. It reported cheerfully that if current immigration and birth
rates hold steady, by the year 2050 the percentage of Hispanics will
have increased from 10 to 25 percent, that of Asians from three to
eight percent, and that of blacks from 12 to 14 percent. All these
increases will come at the expense of whites, who are projected to
fall from 74 percent of the population to about 50 percent.

Within 54 years, therefore, whites will be on the brink of be-
coming just one more racial minority. And because whites are hav-
ing so few children, they will be an o/d minority. Within just 34
years—Dby 2030—they will already account for less than half the
population under age 18, but will be three quarters of the popula-
tion over 65. Some of the people reading these words will be alive
when these things come to pass.

As usual, the Census Bureau’s projections stirred little interest.
The New York Times did note that the projected changes would rep-
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New York Times zrobit notatke, ze planowane zmiany beda rep
Odestano « gteboka zmiana demograficzna » i ze mieszanka
przysztos¢ starych i mtodych biatych Murzynow i Latynoséw moze
dac debaty o zabezpieczeniu spotecznym « odcieniem rasowej i
etnicznej. » Wydawato sie, Zze to najbardziej niepokojgca rzecz, o
ktérej Times mogt pomysleé.

Dlaczego jest prawie zupetna cisza na temat zmiany populaciji,
ktéra, jesli nastgpi, przeksztatci znaczng czes¢ kraju nie do
poznania? Dlaczego nie ma debaty na temat tego, co to oznaczatoby
w kategoriach edukacji, polityki, demokracji, systemu fawy
przysiegtych, jednosci narodowej, tarcia rasowego, przestepczosci,
polityki zagranicznej, wydajnosci pracy lub praktycznie jakiegokolwiek
innego wskaznika krajowego?

Demograficzna przyszios¢ Stanéw Zjednoczonych jest by¢ moze
najwazniejszym pytaniem, przed ktérym stoimy, ale nie zwraca na nie
uwagi. Wiekszos¢ biatych po prostu nie chce mysle¢ o tym, co dzieje
sie w ich kraju lub o przysziosci trzeciego $wiata, ktdrg zapewniajg
swoim dzieciom i wnukom. Ci, ktérzy mysla o zmianach
demograficznych, zostali przekonani, ze sg nieuniknione i ze opor
bytby w jakis sposdb niemoralny.

Tym, co czyni te cisze tak trudng do wyjasnienia, jest to, ze jest
bardzo mato tajemnic dotyczacych charakteru zmian, ktoérych
mozemy sie spodziewac. Miami i Detroit i Monterey Park w Kalifornii
sg dobrymi przyktadami tego, co dzieje sie, gdy miasto staje sie
Hiszpanem, czarnym lub azjatyckim. Szczegdty transformacji sg
interesujgce, ale wystarczy zauwazy¢ oczywiste: gdy koncentracja
niebiatych osiggnie pewien poziom, biatka nie mogg lub nie bedg
wsréd nich zyé. Poza kilkoma poztacanymi enklawami w Miami,
Detroit i Monterey Park nie ma praktycznie zadnych biatych. , Biaty
lot ” to uniwersalny fakt amerykanskiego zycia. Liberatowie moga to
potepiac, ale nikt nie moze temu zaprzeczyc.

W latach sze$cédziesigtych i siedemdziesigtych XX wieku biali
zwykle uciekali przed czarnymi, ale wielkie czarne migracje w duzej
mierze dobiegty konca, a biali przywrocili odlegto$¢ miedzy dwiema
rasami. W ostatnich dziesiecioleciach masowa, nie biata imigracja
najczesciej wypedza biatych z ich okolic, a dalsza imigracja tylko
utrudnia obcy charakter tych miejsc. Nikt nie wierzy, Ze pojawienie sie
jeszcze bardziej Haitanczycy, Gwatemali, Meksykanie, Jamajczycy,
albo wietnamski jakos przywréci¢ dawng, znak ter South Central Los
Angeles i Miami i sktoni¢ biatych wrocic.
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resent “a profound demographic shift” and that the future mix of
old whites and young blacks and Hispanics might give the debate
about Social Security “a racial and ethnic tinge.” This seemed to be
the most disturbing thing the 77mes could think of.

Why is there almost complete silence about a population shift
that, if it takes place, will transform much of the country beyond
recognition? Why is there no debate about what this would mean
in terms of education, politics, democracy, the jury system, nation-
al unity, racial friction, crime, foreign policy, labor productivity, or
virtually any other national indicator?

The demographic future of the United States is perhaps the
most important question we face, yet it receives no attention.
Most whites simply refuse to think about what is happening to
their country or about the third-world future they are ensuring
for their children and grandchildren. Those who do think about
demographic change have been browbeaten into believing that it is
inevitable and that resistance would, somehow, be immoral.

What makes the silence so unaccountable is that there is very
little mystery about the nature of the changes we can anticipate.
Miami and Detroit and Monterey Park, California are good ex-
amples of what happens when a city becomes Hispanic, black, or
Asian. The details of the transformation are interesting, but it is
sufficient to note the obvious: Once the concentration of non-
whites reaches a certain level, whites cannot or will not live among
them. Except in a few gilded enclaves, there are virtually no whites
left in Miami or Detroit or Monterey Park. “White flight” is a
universal fact of American life. Liberals may deplore it, but no one
can deny it.

In the 1960s and 1970s, whites were generally fleeing blacks,
but the great black migrations have largely come to an end, and
whites have reestablished distance between the two races. In re-
cent decades, it is massive, non-white immigration that most often
drives whites from their neighborhoods, and continuing immigra-
tion only hardens the alien character of these places. No one be-
lieves that the arrival of yet more Haitians, Guatemalans, Mexicans,
Jamaicans, or Vietnamese will somehow restore the former charac-
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Proces dziata w drugg strone. Wraz ze wzrostem ich liczby, nie-
biali kontynuujg ekspansje na sagsiednie obszary. Biali, z ktérych
wielu uciekto z domdéw w obliczu pierwszej wtargnigcia, ponownie sie
oddalaja.

Bedzie to =zatem jeden 2z pewnych skutkébw zmian
demograficznych: coraz wiecej czesci Stanéw Zjednoczonych stanie
sie dla biatych zasadniczo nie do zamieszkania. Biali bedg fizycznie
mogli mieszkaé z Meksykanami z Brownsville w Teksasie lub
czarnymi z Camden w stanie New Jersey, ale takie miejsca bedag
prawie tak obce i tak nieprzyjemne jak Oaxaca lub Mombasa. W
rzeczywistosci bedg bardziej nieprzyjemni. Mieszkancy Oaxaca i
Mombasy lubig i podziwiajg biatych Amerykandw, podczas gdy
mieszkancy Brownsville i Camden majg silng, a czasem gwattowng
niechec¢ do biatych.

W kursie, na ktéorym narodzit sie nasz nardd, jest wiele ironii.
Wigkszo$¢ biatych Amerykandw moze mysle¢ o dowolnej liczbie
spotecznosci lub dzielnic, w ktérych chcieliby mieszkaé. Nikt nie
bedzie miat wiekszosci biatej. Podobnie wiekszos¢ biatych nie jest w
stanie wymieni¢ ani jednej biatej spotecznosci, w ktorej mogliby zyc.
Co wiecej, gdyby zapyta¢ biatych, do jakich krajow mogliby sie
przenies¢, gdyby musieli opusci¢ Stany Zjednoczone, prawie
wszyscy wymieniajg kraj europejski, Kanade, Australie lub Nowg
Zelandie. Wszystkie sg biate. Nasz kraj rozpoczat zatem kurs, ktory
sprawi, ze coraz wieksze jego czesci bedg niegoscinne, nawet
niedostepne, dla biatych. W koncu kraj jako cato$¢ moze stac sie
krajem, w ktérym biali nie chcieliby zy¢.

Na pewnym poziomie wszyscy w Ameryce to rozumiejg. Nawet
najbardziej ztudzeni biali liberatowie nie mieszkajg w Harlemie, Watts,
South Central Los Angeles ani w zadnym innym tysigcu innych
dzielnic, ktére zostaly przeksztatcone przez nie-biatych. Pomimo
oSwiadczen o zasadniczym znaczeniu i celowosci integracji,
praktycznie zadna biata nie jest w stanie zrobi¢ najbardziej
oczywistego kroku w kierunku jej realizacji: kupi¢ dom w czarnej
dzielnicy.

Niszczenie infrastruktury

Tam, gdzie ma to najwieksze znaczenie - gdzie mieszkajg i
wychowujg dzieci - nawet najbardziej liberalni biali nagle pokazujg
zrozumienie rzeczywistosci sprzeczne z tym, co uwazajg za swoje.
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ter of South Central Los Angeles or Miami and induce whites to
move back.

The process works the other way. As their numbers increase,
non-whites continue to expand into adjacent areas. Whites, many
of whom fled their homes in the face of the first incursion, move
away once again.

This, then, will be one of the certain effects of demographic
change: More and more parts of the United States will become,
for whites, essentially uninhabitable. It will be physically possible for
whites to live with the Mexicans of Brownsville, Texas or the blacks
of Camden, New Jersey but such places will be almost as alien and
as uninviting as Oaxaca or Mombasa. They will actually be more
uninviting. The people of Oaxaca and Mombasa like and admire
white Americans, whereas those of Brownsville and Camden have
a strong and sometimes violent dislike for whites.

There is much irony in the course on which our nation has
been set. Most white Americans can think of any number of com-
munities or neighborhoods in which they might want to live. Not
one is likely to have a non-white majority. Likewise, most whites
cannot name a single non-white community in which they could
bear to live. Furthermore, if one were to ask whites what countries
they might move to if they had to leave the United States, almost
all will mention a European country, Canada, Australia, or New
Zealand. All are white. Our country has therefore embarked on a
course that will make ever larger parts of it inhospitable, even off-
limits, to whites. Eventually the country as a whole could become
one in which whites would not wish to live.

At some level, everyone in America understands this. Not even
the most deluded white liberals live in Harlem or Watts or South
Central Los Angeles, or in any of a thousand other neighborhoods
that have been transformed by non-whites. Despite their pro-
nouncements about the vital importance and desirability of inte-
gration, virtually no white is willing to take the most obvious step
towards making it happen: buy a house in a black neighborhood.

Destroying the Infrastructure

Where it matters most—where they make their homes and rear
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Nawet oni zauwazyli, ze chociaz szczegoty dotyczgce nie-biatych
wywitaszczen réznig sie w zaleznosci od czesci kraju i
przybywajgcych ludzi, zawsze cos istotnego zostaje utracone, gdy
biali sie oddalaja.

Czarni przerazajg nawet najbardziej zagorzatych integratorow. W
szczegolnosci Murzyni ze Wschodniego Wybrzeza majg niepokojgcy
zwyczaj fizycznego niszczenia miast, do ktorych sie przeprowadzaja.
Detroit, Newark, South Bronx, Camden, North Philadelphia i South
Side of Chicago majg teraz ogromne potacie wolnych dziatek i
opuszczonych budynkéw.

Detroit nie moze juz sobie pozwoli¢c na obstuge niektérych z
najbardziej zepsutych, rzadko zamieszkatych dzielnic. Rozwaza
wyprowadzenie kilku pozostatych os6b i wycofanie z eksploataciji
catych odcinkéw, samodzielne odciecie medidw, zatrzymanie
dostarczania poczty, wyciggniecie linii autobusowych, zakonczenie
policji i strazy pozarnej oraz pozwolenie, by natura przejeta wiadze.
Istniejg podobnie surowe propozycje czesci Detroit, gdzie puste
wiezowce gorujg nad opuszczonymi ulicami. Niektérzy ludzie chcg
przeksztatci¢ ten obszar w park rozrywki dla architektury miejskiej -
jak miasta-widma na Zachodzie.

Czarni zniszczyli miasta na kilka sposobéw. Jednym z nich jest
podpalenie. Wiele dzielnic Wschodniego Wybrzeza nigdy nie zostato
catkowicie odbudowanych po zamieszkach w latach 60. XX wieku.
Dzi$ czarni mtodzi w Detroit, Newark i innych miejscach Swietujg
wigilie Halloween - ktérg nazywajg Nocg Diabta - poprzez spalenie
jak najwiekszej liczby domow. Inne budynki, czesto urocze kamienice
z przetomu wiekdw, stajg sie niezdatne do zamieszkania, poniewaz
nikt nie zadba o ich utrzymanie. Inni sg po prostu porzuceni,
poniewaz porzadni, odpowiedzialni czarni uciekajg przed
przestepczoscig i degeneracja. Rezultatem jest cholernie pusty
wyglad tylu czarnych wschodnich gett. Cate miasta powoli odchodzity
od czesci zajmowanych przez czarnych, poniewaz biali budujg domy i
firmy z dala od rozprzestrzeniajgcej sie zarazy. W niegdys centrach
waznych miast wymazano cate rozdziaty historii miejskiej. Nie
pozostaty zadne slady pokolen pracowitych biatych, ktorzy ciezko
pracowali, wychowywali dzieci i liczyli na lepszg przysztos¢.
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their children—even the most liberal whites suddenly demonstrate
a grasp of reality at odds with what they claim to believe and stand
for. Even they have noticed that although the details of non-white
dispossession differ according to the part of the country and the
people who arrive, something essential is always lost when whites
move away.

Blacks frighten even the most ardent integrationists. East Coast
blacks, in particular, have the disconcerting habit of physically de-
stroying the cities they move into. Detroit, Newark, the South
Bronx, Camden, North Philadelphia, and the South Side of Chi-
cago now have huge expanses of vacant lots and derelict buildings.

Detroit can no longer afford to serve some of its most blighted,
sparsely inhabited neighborhoods. It is considering moving out the
few remaining people and decommissioning whole sections of it-
self—shutting off utilities, stopping mail delivery, pulling out bus
lines, ending police and fire service, and letting nature take over.
There are similarly stark proposals for parts of down-town Detroit,
where empty skyscrapers tower over deserted streets. Some people
want to turn the area into a theme park for urban architecture—
like the ghost towns in the West.

Blacks have destroyed cities in several ways. One is arson.
Many East Coast neighborhoods never completely rebuilt after
the race riots of the 1960s. Today, black youngsters in Detroit,
Newark, and elsewhere celebrate Halloween eve—which they
call Devil’s Night—Dby burning down as many houses as they can.
Other buildings, often charming turn-of-the-century townhouses,
become uninhabitable because no one bothers to maintain them.
Others are simply abandoned as the decent, responsible blacks flee
crime and degeneracy. The result is the blasted, vacant look of so
many Eastern black ghettos. Entire cities have slowly shifted away
from the parts that blacks have occupied, as whites build homes
and businesses away from the expanding blight. In what were once
the centers of important cities, whole chapters of urban history
have been wiped away. Not a trace remains of generations of in-
dustrious whites who worked hard, reared children, and hoped for
a better future.
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Latynosi zwykle nie niszczg miast, cho¢ zamieszki w Los Angeles
w 1992 r. Pokazaty, Zze czasami mogg pali¢ i plagdrowac wiasne
dzielnice, tak jak czasami czarni. Podobnie, portorykariskie sekcje w
zewnetrznej dzielnicy Nowego Jorku moga by¢ réwnie grozne jak
kazda zamieszkana przez czarnych.

Latynosi majg inny efekt. Przynoszg przestepczos¢ i obnizajg
jakos¢ szkdét publicznych - wystarczajgcy powodd, by biali sie
wyprowadzili - ale przynoszg tez kosmite czarni nie. Wielu chce
mieszka¢ od dziesieciu do jednego pokoju, zamienia¢ garaze w
sypialnie, parkowa¢ samochody na podwédrku, hodowaé kurczaki i
¢wiczy¢ krzykliwg wersje katolicyzmu z ftrzeciego sSwiata. Ale
najwiekszym znakiem obco$ci jest hiszpanski. Fale radiowe, stojaki
na czasopisma, witryny sklepowe i samo powietrze rozbrzmiewajg
jezykiem, ktorego wiekszos¢ biatych nie rozumie. Sporadycznie
przejezdzajgcy samochdd z napisem , Police ” zamiast , Policia
przypomina, ze to nadal teoretycznie Stany Zjednoczone.

W 1991 r. Prezes stowarzyszenia czarnych wiascicieli doméw w
potudniowo-srodkowym Los Angeles wyjasnita swdj sprzeciw wobec
fali Meksykanow przeprowadzajgcych sie do dawnego czarnego
obszaru: ,, To inna kultura, inna rasa ludzi. Nie majg tych samych
wartosci. Nie mozesz sie z nimi spotka¢é. To jak mieszanie oleju i
wody. » Zapomniani i dawno zmarli biali mieszkancy mogli réwnie
dobrze powiedzie¢ to samo o czarnych.

Kiedy Azjaci przybywajg licznie, ich dziatanie jest bardziej
niejednoznaczne. Niektére grupy w Azji Pétnocnej popetniajg mniegj
przestepstw niz biali, zarabiajg wiecej pieniedzy i radzg sobie lepiej w
szkole. Inni, jak Hmong i Kambodzanie, majg fantastycznie wysokie
wskazniki ubodstwa i zaleznosci od dobrobytu. Nie ma jednak
znaczenia, czy Japonczycy czy Chinczycy budujg spoteczenstwa,
ktore pod pewnymi wzgledami sg obiektywnie lepsze od
spoteczenstw europejskich. Liczy sie tylko to, ze sg rozne.

Kiedy duza liczba imigrantéw z Azji Pétnocnej przeniosta sie do
Monterey Park w Kalifornii, dtugoterminowi biali mieszkahcy nie
wyjechali, poniewaz przybysze zamieszkiwali, otwierali domy z
peknieciami, zakrywali $ciany graffiti lub byli gwalcicielami i
rabusiami. Przeprowadzili sie, poniewaz Monterey Park na
niezliczone sposoby przestat by¢ miastem, w ktérym dorastali, lub
miastem, do ktérego sie przeprowadzili.
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Hispanics do not ordinarily tear cities down, though the 1992
Los Angeles riots showed that they can sometimes burn and loot
their own neighborhoods just as blacks sometimes do. Likewise,
the Puerto Rican sections in New York’s outer borough can be as
menacing as any inhabited by blacks.

Hispanics have a different effect. They bring crime and lower
the quality of public schools—reasons enough for whites to move
out—but they also bring an alienness blacks do not. Many are
willing to live ten to a room, turn garages into bedrooms, park
cars in the front yard, keep chickens, and practice a gaudy, third-
world version of Catholicism. But the greatest sign of alienness is
Spanish. The airwaves, magazine racks, storefronts, and the very
air itself ring with a language most whites do not understand. The
occasional passing car marked “Police” rather than “Policia” is a
reminder that this is still, theoretically, the United States.

In 1991, the president of a black homeowners association in
South Central Los Angeles explained her opposition to a wave of
Mexicans moving into a formerly black area: “It’s a different cul-
ture, a different breed of people. They don't have the same values.
You can’t get together with them. Its like mixing oil and water.”
The now-forgotten and long-departed white residents may well
have said the same things about blacks.

When Asians arrive in large numbers, their effect is more am-
biguous. Some North Asian groups commit fewer crimes than
whites, make more money, and do better in school. Others, like the
Hmong and the Cambodians, have fantastically high rates of pov-
erty and welfare dependency. However, it does not matter whether
Japanese or Chinese build societies that are, in some respects, ob-
jectively superior to those of Europeans. It matters only that they
are different.

When large numbers of North Asian immigrants moved into
Monterey Park, California, the long-term white residents did not
leave because the newcomers rioted, opened crack houses, covered
walls with graffiti, or were rapists and robbers. They moved because
Monterey Park, in countless ways, ceased to be the town in which
they had grown up or the town to which they had moved.
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Zmienity sie towary w sklepach i twarze za ladami. Tak wiele
znakow pojawito sie w dziwnych jezykach, Zze straz pozarna nalegata,
aby przynajmniej numery ulic byty czytelne dla anglojezycznych.
Nawet spotkania rady miejskiej zaczety obejmowac wymiane w
jezykach innych niz angielski. Nowoprzybyli przerobili przepisy
dotyczgce zagospodarowania przestrzennego, aby zezwoli¢ firmom
na terenach mieszkalnych. Azjaci kupili mate domki, w ktérych
mieszkali biali, zburzyli je, wycieli wszystkie drzewa i zbudowali
ogromne nowe domy prawie do linii nieruchomosci.

Wszystkie te zmiany i wiele innych - niektére z nich o wiele
bardziej niepokojgce niz kwestie, ktore sg zwykle poddawane
wyborcom w celu podjecia decyzji - nastgpity bez zgody lub zgody
biatych, ktérzy mieszkali tam od Ilat. Jeden niezadowolony
mieszkaniec zaptacit za billboard z napisem: , Czy ostatni
Amerykanin opusci Monterey Park, prosze, zdejmij flage. »

Po raz kolejny znaczenie zmiany rasowej nie lezy w szczegotach.
Polega na tym, Ze jest to niepozgdana, nieodwotalna, nieodwracalna
zmiana. Ludzie majg petne prawo oczekiwac, ze ich dzieci i ich dzieci
bedg mogty dorosngc i kroczy¢ sSciezkami swoich przodkéw. Majg
silne, naturalne pragnienie, aby ich wnuki byty takie jak one - méwig
tym samym jezykiem, $piewajg te same piosenki, opowiadajg te
same historie, modlg sie do tego samego Boga, sg dumni z tej samej
przesztosci, majg nadzieje na te same nadzieje, mitos¢ ten sam
narod i szanuj te same tradycje. Istotne elementy ludzkosci nie moga
zosta¢ zachowane w obliczu powodzi kosmitéw, zwitaszcza gdy
centralne instytucje samego narodu gtoszg modne ktamstwa
dotyczgce rownowaznosci wszystkich ras, kultur i narodow.

Wiekszo$¢ ludzi, ktorzy dorastali w Ameryce, chce sie zestarzec
w Ameryce, a nie w jakiejs tetnigcej zyciem placowce Meksyku czy
Azji Potudniowo-Wschodniej. Nie powinni sie przeprowadza¢ do
Montany ani Idaho, aby zestarze¢ sie z ludzmi takimi jak oni.
Ostatecznie oczywiscie, jesli zagraniczne placowki bedg sie nadal
rozwija¢, nie bedzie schronienia w Montanie i Idaho. Jest to zatem
skutek zmiany rasowej na poziomie lokalnym: Biali stajg sie
uchodzcami we wtasnym kraju.

Co stanie sie na poziomie krajowym? Nie mozemy by¢ pewni, ale
mozemy zgadywad.

6 JARED TAYLOR



The merchandise in the stores and the faces behind the coun-
ters changed. So many signs appeared in strange languages that
the fire department insisted that at least street numbers be legible
to English-speakers. Even city council meetings began to include
exchanges in languages other than English. The new-comers re-
worked zoning laws to permit businesses in what had been residen-
tial neighborhoods. Asians bought the little bungalows whites had
lived in, bulldozed them, cut down all the trees, and built huge
new houses nearly out to the property line.

All these changes and many others—some of them vastly more
troubling than issues that are routinely put to the voters to de-
cide—took place without the permission or consent of the whites
who had lived there for years. One unhappy resident paid for a
billboard that said, “Would the last American to leave Monterey
Park please take down the flag.”

Once again, the significance of racial change does not lie in
the particulars. It lies in the fact of unwelcome, uncalled for, ir-
reversible change. People have every right to expect their children
and their children’s children to be able to grow up and walk in the
ways of their ancestors. They have a powerful, natural desire that
their grandchildren be like them—that they speak the same lan-
guage, sing the same songs, tell the same stories, pray to the same
God, take pride in the same past, hope the same hopes, love the
same nation, and honor the same traditions. The crucial elements
of peoplehood cannot be preserved in the face of a flood of aliens,
especially when the central institutions of the nation itself preach
fashionable falsehoods about the equivalence of all races, cultures,
and peoples.

Most people who grew up in America want to grow old in
America, not in some bustling outpost of Mexico or Southeast Asia.
They should not have to move to Montana or Idaho in order to
grow old with people like themselves. Eventually, of course, if the
foreign outposts continue to expand, there will be no refuge in
Montana and Idaho either. This, then, is the effect of racial change
at the local level: Whites become refugees in their own land.

What will happen at the national level? We cannot be sure but
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Wielu nie-biatych wydaje sie teraz naprawde wierzy¢, ze rowne
traktowanie wymaga preferencji. Moze by¢ jeszcze mozliwe
zniesienie preferencji rasowych, gdy biali sg nadal wigkszoscig, ale
co zapobiegnie ich ponownemu pojawieniu sie, gdy biali stang sie
mniejszoscig?

Biali nadal bedg mieli wyzsze dochody niz Czarni i Latynosi, ale
bedzie to postrzegane jedynie jako dowodd biatej niegodziwosci i
wyzysku. Czy tak dziwaczne jest wyobrazanie sobie bezposredniej
konfiskaty mienia nalezgcego do biatych? dodatkowe podatki dla
bialych? prawa wystawne? wykluczenie z niektérych zawoddéw?
Azjaci bedg réwniez matg, ale odnoszacg sukcesy mniejszoscig
rasowg, a ich bogactwo réwniez prawdopodobnie przyciggnie
niechciang uwage rzadu.

Jakag polityke zagraniczng miataby Ameryka nie biata? Co
zrobitby - lub nie zrobitby - z bronig nuklearng? Jakie standardy
zdrowia publicznego zachowatby? Jak Ameryka trzeciego $Swiata
potraktowataby swoje parki narodowe, lasy i rzeki? Do tej pory tylko
biate wykazywaty duze zainteresowanie srodowiskiem.

W perspektywie dtugoterminowej istniejg watpliwosci, ze nie biata
Ameryka mogtaby nawet utrzymac funkcjonujgcg demokracje lub
jakiekolwiek pozory rzadéw prawa. Zapis narodow innych niz biate
sugeruje, ze nie. Nawet jesli nasze formy rzadu przetrwajg, jakie
fantazyjne, anty-biate odczyty znajdzie czarny i latynoski Sad
Najwyzszy w Konstytucji? Jakie tematy lub opinie bedg znajdowac
sie poza ochrong pierwszej poprawki?

Nie uncja wspotczucia

Ale beda to przyszte obawy. Wracajgc do terazniejszosci, dzis w
Stanach Zjednoczonych nie ma ani odrobiny publicznego
wspotczucia dla biatych, ktorzy uciekajg, gdy okolica staje sie czarna
lub meksykanska. Teoria glosi, ze tylko nieswiadomi bigoci uciekajg
przed nie-biatymi, ale faktem jest, ze ludzie z pieniedzmi nigdy nie
muszg stawi¢ czota problemowi. Jak wyjasnit kiedys Joseph Sobran:
, Celem edukacji uniwersyteckiej jest zapewnienie ludziom
wiasciwych postaw wobec mniejszosci i sSrodkéw do zycia jak najdalej
od nich. »

| rzeczywiscie, osoby z wyzszym wyksztatlceniem, dobrze
myslace, opracowaly caty zestaw c¢cwiczen umystowych dla
nieszczesnikéw z klasy robotniczej, ktérzy nie majg pieniedzy na
wystanie swoich dzieci do prywatnej szkoty.
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we can guess. Many non-whites now seem genuinely to believe that
equal treatment requires preferences for themselves. It may yet be
possible to abolish racial preferences while whites are still a major-
ity, but what will prevent their reappearance when whites become
a minority?

Whites will still have higher incomes than blacks and Hispan-
ics, but this will be seen only as proof of white wickedness and
exploitation. Is it so outlandish to imagine outright confiscation of
property owned by whites? supplemental taxes for whites? sumptu-
ary laws? exclusion from certain professions? Asians will also be a
small but successful racial minority, and their wealth, too, is likely
to attract unwelcome government attention.

What sort of foreign policy would a non-white America have?
What would it do—or not do—with nuclear weapons? What sort
of public health standards would it maintain? How would a third-
world America treat its national parks, its forests, its rivers? So far,
only whites have shown much interest in the environment.

In the long term, there is some doubt that a non-white Ameri-
ca could even maintain a functioning democracy or any semblance
of the rule of law. The record of non-white nations suggests not.
Even if our forms of government survive, what fanciful, anti-white
readings will a black and Hispanic Supreme Court find in the Con-
stitution? What subjects or opinions will be found to lie outside
the protection of the First Amendment?

Not an Ounce of Sympathy

But these will be future concerns. To return to the present, in
the United States today, there is not an ounce of public sympathy
for whites who escape when the neighborhood turns black or Mex-
ican. The theory is that only ignorant bigots run away from non-
whites, but the fact is that people with money never even have to
face the problem. As Joseph Sobran once explained, “The purpose
of a college education is to give people the right attitudes about
minorities and the means to live as far away from them as possible.”

And, indeed, college-educated, right-thinking people have
come up with a whole set of mental exercises for the working class
unfortunates who do not have the money to send their children
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Pierwszym éwiczeniem jest jak najtrudniejsze uwierzenie, ze
kosmici i nieznajomi sg nosicielami specjalnego daru zwanego
réznorodnoscig. Nie przesiedlamy sig; jestesmy wzbogaceni i
wzmocnieni.

Oczywiscie idea, ze roznorodnos$¢ rasowa jest sitg, jest tak
gtupia, ze wymyslili jg tylko bardzo inteligentni ludzie. W Ameryce nie
ma niczego wielorasowego, ktory nie cierpiatby z powodu tarcia
rasowego. Nasz kraj ustanowit gigantyczny system praw, komisji
réznorodnosci, rasowych grup nadzorczych, oficeréw EEO i
komitetéw pomocniczych w ramach ogromnej, brzeczgcej maszyny
do regulowania i préby kontrolowania réznorodnosci rasowej - tej
niebezpiecznej, niestabilnej rzeczy, ktéra powinna by¢ takie zrodio
sity. Ludzie sg tak wyczerpani tym zrédtem sity, ze uciekajg od niego
przy pierwszej okazji. Rodziny, koscioty, kluby i prywatne imprezy -
wszystko, co nie jest jeszcze regulowane przez rzad - sg zazwyczaj
rasowo jednorodne.

Nic nie moze by¢ bardziej oczywiste: réznorodnos¢ rasowa,
plemienna, jezykowa lub religijna to gtdwne powody, dla ktérych
ludzie zabijajg sie na duzg skale. Réznorodnos¢ - na tym samym
terytorium - jest walka, a nie sitg.

Innym komicznym pomystem jest to, ze , zréznicowana ” sita
robocza jest w jakis sposob wielkg zaletg dla biznesu lub handlu
Swiatowego. To jedno z tych gigantycznych, niesprawdzonych pojec¢,
ktére inaczej sceptyczni ludzie potykajg bez bulgotania.
Dziewiec¢dziesigt dziewiec procent rzeczy, ktdére kupujemy, nie ma nic
wspllnego z « réznorodnoscig. » Nikogo nie obchodzi, czy jego
komputer zostat zmontowany przez Chinczyka czy Dunczyka, czy tez
jego chleb zostat upieczony przez robota lub szympansa.

To ma nie brac¢ Irlandczyka sprzedac¢ rzeczy do irlandzkiego.
Najbardziej udanymi na swiecie narodami handlowymi sg Japonia,
Korea, Tajwan i Chiny, z ktérych zaden nie styszat nawet o ,
réznorodnosci ” lub , tolerancji”. » Amerykanskie firmy sg petne
wsciektosci na temat wielorasowej sity roboczej, ktora « wyglada jak
Ameryka » - i sg ciggle biczowane na swoich rynkach przez sity
robocze wyglgdajgce jak Jokohama.

Jednoczesnie ludzie wydajg sie zbyt odwazni tym niezrozumiatym
argumentem réznorodnos$ci, aby zauwazy¢, ze wydaje sie, ze sg to
tylko biali cierpigcy na paraliz homogenicznosci i dla ktorych
réznorodnos¢ stanie sie takim tonikiem.
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to private school. The first exercise is to try as hard as possible to
believe that aliens and strangers are bearers of a special gift called
diversity. We are not being displaced; we are being enriched and
strengthened.

Of course, the idea that racial diversity is a strength is so obvi-
ously stupid that only very intelligent people could have thought it
up. There is not one multiracial anything in America that doesn't
suffer from racial friction. Our country has established a gigan-
tic system of laws, diversity commissions, racial watchdog groups,
EEO ofhcers, and outreach committees as part of a huge, clank-
ing machine to regulate and try to control racial diversity—this
dangerous, volatile thing that is supposed to be such a source of
strength. People are so exhausted by this source of strength that
they run from it the first chance they get. Families, churches, clubs,
and private parties—anything not yet regulated by the govern-
ment—tend to be racially homogeneous.

Nothing could be more obvious: Diversity of race or tribe or
language or religion is the main reasons people kill each other on
a large scale. Diversity—within the same territory—is strife, not
strength.

Another comical idea is that a “diverse” workforce is somehow
a great advantage for business or world trade. This is one of those
giant, untested notions that otherwise skeptical people swallow
without a gurgle. Ninety-nine percent of the things we buy have
nothing to do with “diversity.” No one cares whether his computer
was assembled by a Chinaman or a Dane or whether his bread was
baked by a robot or a chimpanzee.

It does 7ot take an Irishman to sell things to the Irish. The
world’s most successful trading nations today are Japan, Korea,
Taiwan, and China, none of which has even heard of “diversity”
or “tolerance.” American companies are full of blather about mul-
tiracial workforces that “look like America’—and are constantly
being whipped in their own markets by workforces that look like
Yokohama.

At the same time, people seem to be too dazed by this incom-
prehensible diversity argument to notice that it seems to be only
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Nikt nie zacheca Howard University, ktory jest w przewazajgcej
czesci czarny, do rekrutacji Latynoséw lub Azjatow, aby jego studenci
mogli czerpac¢ korzysci z réznorodnosci rasowej. Nikt nie sugeruje, ze
Meksyk powinien rozpoczaé program imigracyjny, aby zredukowac
Latynoséw do mniejszosci w ciggu kilku dekad. Ale jesli
réznorodnosé rasowa jest tak wspaniatg rzeczg dla Stanéw
Zjednoczonych, dlaczego tez nie dla Meksyku? Dlaczego nie dla
Howarda i wszystkich innych , historycznie czarnych ”
uniwersytetow?

Gdyby biali Amerykanie przelewali sie przez granice do Meksyku,
domagajgc sie, aby ich dzieci uczyli sie angielskiego, nalegajgc na
dobrobyt, demonstrujgc na kartach do glosowania w jezyku
angielskim, a nie hiszpanskim, domagajgc sie prawa gtosu dla
kosmitow, swietujgc 4 lipca zamiast Cinco de Mayo, kazdy mogtby
oszuka¢ Meksykanow, by mysleli, ze to radosna réznorodnosc¢? Nie.
Meksykanie rozpoznajg inwazje, kiedy jg zobaczg. Otworzyliby ogien.

Kiedys duzo méwi o « brzydkich Amerykandw, » ktorzy
podrézowali nadmiernie morzach spodziewajgc sie hamburgery i
anglojezycznych i ktérzy nieswiadomie przestarzatej osobliwy
zwyczaje tubylcow. MieliSmy sie ich bardzo wstydzi¢ - a oni byli tylko
turystami! « Brzydcy Meksykanie » i « brzydcy Haitanczycy »
przybywajg tutaj, aby zy¢ na state, ale powinnismy by¢ nieskorhczenie
wrazliwi na ich osobliwosci i rozkoszowa¢ sie réznorodnoscig
zaspokajania ich zgdan etnicznych.

, RoOznorodnos¢ rasowa ” jest zatem ulicg jednokierunkows.
Oczekuje sie, ze tylko biali bedg go ¢éwiczy¢ lub z niego korzystac.
Ostateczng zniewagg jest oczekiwanie, ze biali beda Swietowac
réznorodnosé. To nic innego jak proszenie ich o $wietowanie wtasnej
kapitulacji, malejgcej liczby i malejgcych wptywow. Zdumiewajace jest
to, ze tak wielu biatych faktycznie przechodzi przez rados¢ z upadku.

Tylko pustynie

Oczywiscie, niektorzy biali nie chcg wierzy¢, ze wywilaszczenie
jest dobrg rzeczg. W przypadku tych upartych przypadkéw istnieje
zupetnie inny argument uzasadniajgcy zmiane demograficzng: Biali
zabrali Ameryke od Indian, wiec teraz jest kolej na kogo$ innego.
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whites who suffer from the paralysis of homogeneity and for whom
diversity is going to be such a tonic. No one is urging Howard
University, which is overwhelmingly black, to recruit Hispanics or
Asians so its students can benefit from racial diversity. No one is
suggesting that Mexico should start an immigration program to
reduce Hispanics to a minority in a few decades. But if racial diver-
sity is such a great thing for the United States, why not for Mexico,
t0o? Why not for Howard and for all the other “historically black”
universities?

If white Americans were pouring across the border into Mexico
demanding that their children be educated in English, insisting
on welfare, demonstrating for ballot papers in English rather than
Spanish, demanding voting rights for aliens, celebrating July 4th
rather than Cinco de Mayo, could anyone trick the Mexicans into
thinking this was joyous diversity? No. The Mexicans would recog-
nize an invasion when they saw one. They would open fire.

There used to be much talk about “ugly Americans,” who trav-
eled over-seas expecting to find hamburgers and English-speakers,
and who ignorantly deprecated the quaint customs of the natives.
We were supposed to be deeply ashamed of them—and they were
only tourists! “Ugly Mexicans” and “ugly Haitians” come here z0
live permanently, but we are supposed to be endlessly sensitive to
their peculiarities, and revel in the diversity of toadying to their
ethnic demands.

“Racial diversity,” therefore, is strictly a one-way street. Only
whites are ever expected to practice it or benefit from it. The ulti-
mate insult is to expect whites to celebrate diversity. This is noth-
ing less than asking them to celebrate their own capitulation, their
dwindling numbers and declining influence. The astonishing thing
is that so many whites actually do go through the motions of re-
joicing in their decline.

Just Deserts

Of course, a few whites refuse to believe that dispossession is a
fine thing. For these stubborn cases, there is a completely different
argument to justify demographic shift: Whites took America away
from the Indians, so it is now someone else’s turn. This argument
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Ten argument wysuwajg ci sami ludzie, ktérzy intonujg mantre
réznorodnosci, ale domysinie przyznaje, ze réznorodnosé jest
oszustwem.

Zwolennicy réznorodnosci nigdy nie sugeruija, ze to, co stato sie z
Indianami, byto dobrg rzeczg. Ale czy Hindusi nie skorzystali bardziej
niz jakikolwiek inny lud w historii z radoéci z tego wtasnie rodzaju
réznorodnosci, ktérg majg dzis powita¢ biali? Aby Swietowaé
réznorodnosé, dla Hinduséw powinny to by¢ Boze Narodzenie przez
caly rok. Oczywiscie nikt nie stara sie o tym méwic¢. Argument, ktéry
zabrates Indianom, uznaje, ze europejski podbdj kontynentu byt dla
Indian katastrofa, a to, co dzieje sie teraz, jest katastrofg dla biatych.
Jest to katastrofa, ktérg biali powinni radosnie zaakceptowac,
poniewaz zabrali Ameryke jej prawowitym witascicielom.

Ale to takze jest catkowicie jednostronny argument. Indianie
wielokrotnie zabierali sobie ziemie, eksterminujgc cate wioski wroga.
Dopiero kiedy to samo zrobito - z wiekszym powodzeniem - stato sie
przestepstwem.

Jesli biali majg sta¢ na boku, podczas gdy kazde plemie trzeciego
Swiata maszeruje do Stanow Zjednoczonych, poniewaz biali zabrali
kraj od Indian, wowczas Lakota powinni byli stangé na boku
Europejczykdéw - poniewaz zabrali ziemie Pawnee, Ponca, Arikara,
lowa, Mandan, Hidatsa, Assiniboine i Crow. Nie trzeba dodawacé, ze
obecna ortodoksja utrzymuje, ze dla Indian nie ma znaczenia, ilu
ludzi zabili, aby zdoby¢ ziemig, lub jak niedawno; ich bronili wszelkimi
dostepnymi srodkami. Z drugiej strony Biali majg dtug niekonczacy
sie nie tylko wobec potomkéw ludow, ktorych powstrzymali od
eksterminacji, ale wobec kazdego innego niebialego narodu na
powierzchni ziemi. Podobnie jak bajki o radosciach z réznorodnosci,
argument o tytut ziemi stuzy wylgcznie do krytykowania i
demoralizacji biatych.

Udane spoteczenstwa

Co jednak powoduje ruchy ludzi i debaty na temat tego, kto ma
prawa do ziemi? Faktem jest, ze biali budujg udane spoteczenstwa,
do ktérych nie chca sie biec. Hojni Nikaraguanczycy i Haitahczycy nie
przyjezdzajg do Ameryki chetni dzieli¢ sie darem , r6znorodnosci ” z
biednymi, oslepionymi biatymi ludzmi, ktérzy niedlugo wygasng z
powodu zaawansowanego przypadku jednorodnosci.
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is made by the same people who chant the mantra of diversity, but
it implicitly concedes that diversity is a fraud.

Diversity advocates never suggest that what happened to the
Indians was a good thing. But have Indians not benefited more
than any other people in history from the joys of precisely the kind
of diversity whites are, today, supposed to welcome? If diversity
is to be celebrated, it should be Christmas all year round for the
Indians. Of course, no one tries to make this point. The you-took-
it-away-from-the-Indians argument recognizes that the European
conquest of the continent was a catastrophe for Indians and that
what is happening now is a catastrophe for whites. It is a catastro-
phe whites are supposed to accept cheerfully because they took
America from its rightful owners.

But this, too, is a completely one-sided argument. The Indians
repeatedly took land from each other, exterminating entire enemy
villages. It was only when whites did the same thing—more suc-
cessfully—that it became a crime.

If whites are supposed to stand aside while every third-world
tribe marches into the United States because whites took the coun-
try from Indians, then the Lakota should have stood aside for the
Europeans—because they took land away from the Pawnee, Ponca,
Arikara, Iowa, Mandan, Hidatsa, Assiniboine, and Crow. Needless
to say, current orthodoxy holds that for Indians it makes no differ-
ence how many people they killed to get the land or how recently;
it was theirs to defend with every means at their disposal. Whites,
on the other hand, have an unending debt not just to the descen-
dants of the peoples they refrained from exterminating but to every
other non-white people on the face of the earth. Just like fairy tales
about the joys of diversity, the land-title argument is used exclu-
sively to criticize and demoralize whites.

Successful Societies

What is it, though, that gives rise to movements of peoples and
debates about who has rights to the land? It is the fact that whites
build successful societies non-whites want to move into. Generous
Nicaraguans and Haitians do not come to America eager to share
the gift of “diversity” with poor, benighted white people who are
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Przychodzg, poniewaz ich spoteczenstwa nie dziatajg i wiedza,
ze zycie tutaj bedzie lepsze.

Ten sam proces dziata w Europie, Australii, Kanadzie i Nowej
Zelandii. Biali tworzg najbardziej pozgdane spoteczenstwa w historii
cztowieka. Zdesperowani ludzie z nieudanych, nie-biatych
spoteczenstw sg gotowi zaryzykowaé prawie wszystko - czasem
nawet swoje zycie - dla szansy zycia w tych spoteczenstwach.

Gdyby Europejczycy zamienili Ameryke Pétnocng w gigantyczny
szlam, nikt nie chciatby przyjs¢é. Nikt nie musiatby wtedy wymys$lac
powodéw, dla ktérych wszyscy mieli prawo przyjs¢, ani dlaczego biali
faktycznie czerpig korzysci z przewagi liczebnej i odpychania przez
ludzi w przeciwienstwie do siebie.

To samo dotyczy mniejszej skali. Rzadko sie to méwi, ale w
Stanach Zjednoczonych praktycznie kazde pozgdane miejsce do
zycia, pracy lub chodzenia do szkoty jest pozadane, poniewaz biali
tak zrobili. Nie-biali naturalnie chcg dostepu do tych miejsc, nawet
jesli ich nie stworzyli i nie mogli ich stworzy¢. To dlatego, ze zawsze
jest nie-biatych, ktérzy pchania swoje sposoby na biatych instytucji-
nigdy na odwr6t-i dlaczego wszyscy przekwitty dramaty «
wykluczenia » « tolerancja » « sprawiedliwo$¢, » i « rasizm »
rozgrywane sg na biatym terytorium i postawi¢ biatych w defensywie.

Biali oczywiscie nie domagajg sie dosta¢ na Uniwersytet
Howarda, zamieszka¢ w Harlemie lub przenies¢ sie do Gwatemali.
Ale gdyby w tych miejscach byto co$ rzadkiego i pozgdanego, nie-
biali, ktérzy sprawiali, ze byli pozadani, walczyliby, aby odeprze¢
innych.

Smutna prawda jest taka, ze ogdlnie rzecz biorgc, kiedy nie-biali
otrzymali to, czego chcg i przybyli w duzej liczbie do wczesniejszych
biatych instytucji lub dzielnic, instytucje i dzielnice powoli tracg cechy,
ktore przyciggaty niebiatych miejsce. Biali odchodzg, a splot
cztowieka europejskiego zaczyna zanika¢. W wigkszosci imigranci z
trzeciego Swiata w kohcu odtwarzajg w Stanach Zjednoczonych
spoteczehstwa, ktére pozostawili za sobg - ze wszystkimi
niedociggnieciami, ktore skfonity ich do opuszczenia domu.
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about to expire from an advanced case of homogeneity. They come
because their societies don't work and they know life will be better
here.

The same process is at work in Europe, Australia, Canada, and
New Zealand. Whites establish the most desirable societies in the
history of man. Desperate people from failed, non-white societies
are willing to risk nearly everything—sometimes even their lives—
for a chance to live in these societies.

If Europeans had turned North America into a giant pesthole
no one would want to come. No one would then have to think up
reasons why everyone had the right to come, or why whites actu-
ally benefit from being outnumbered and pushed aside by people
unlike themselves.

The same is true on a smaller scale. Rarely is it ever said, but in
the United States virtually every desirable place to live, work, or go
to school is desirable because whites made it that way. Non-whites
naturally want access to these places even if they did not—and
could not—create them. This is why it is always non-whites who
are pushing their ways into white institutions—never the other
way around—and why all the overblown dramas of “exclusion,”

“tolerance,” “justice,” and “racism” are played out on white territory
and put whites on the defensive.

Whites are not, of course, clamoring to get into Howard Uni-
versity, live in Harlem, or to move to Guatemala. But if there were
something rare and desirable in those places, the non-whites who
made them desirable would fight to keep others out.

The sad truth is that, generally speaking, once non-whites have
gotten what they want, and have arrived in large numbers in what
were previously white institutions or neighborhoods, those institu-
tions and neighborhoods slowly lose the qualities that attracted
non-whites in the first place. Whites leave, and the spoor of Eu-
ropean man begins to fade. For the most part, third-world immi-
grants eventually recreate in the United States the societies they left
behind—with all the shortcomings that prompted them to leave
home in the first place.

The mystery in all this is not why non-whites want the benefits
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Tajemnica tego wszystkiego nie jest to, dlaczego nie-biali chca
korzysci z biatego spoteczenstwa, ale dlaczego biali tak chetnie
przekazujg nieznajomym ziemie swoich przodkéw - dlaczego wydajg
sie tak chetni, aby pozwoli¢ kosmitom na zamieszkanie i
przeksztatcenie ich nardd. Podobnie jak w przypadku kazdego innego
argumentu dotyczgcego rasy w Ameryce dzisiaj, biata pasywnosé
opiera sie na jeszcze jednym podwoéjnym standardzie: nie-biali majg
potezne i uzasadnione interesy grupowe, ale biali zachowuja sie tak,
jakby tego nie robili.

Przed zamordowaniem premier lzraela lcchak Rabin wyjasnit, ze
dla niego, jako lzraelczyka, najwazniejsze jest to, ze jego kraj
pozostaje co najmniej w 80% zydowski. Nikt nie sugerowat, ze pan
Rabin byt bigotg lub hatemongerem - i oczywiscie nie byt. Stwierdzit
jedynie oczywiste: ze jesli lzrael przestanie byé gtdwnie Zydem,
zmieni sie w nieodwracalny sposob, ktory bytby nie do zniesienia dla
Zydow.

Meksykanie, Japonczycy, Algierczycy, Senegale - wszyscy nie-
biali rozumiejg, ze transformacja demograficzna jest kleska
narodowg. Jest to tak oczywiste, ze nawet nie trzeba tego mowic. Dla
bialych jest to tak samo kleska narodowa, a moralnos¢ i
rozumowanie biatych, ktorzy chcg, aby Ameryka pozostata co
najmniej w 80% biata, sg doktadnie takie same jak u lcchaka Rabina.

Formy uprzejmosci, drogi ludowe, postawa i tekstura zycia, ktore
biali uwazajg za co$ oczywistego, nie mogg przetrwa¢ w objeciach
duzej liczby kosmitow. Rzeczy, ktére najbardziej kochajg w kulturze i
spoteczenstwie ludzkim, nie przetrwaty w Detroit i Miami. Nie uwaza
sie tego za , mite ” ; sktania to do okrzykoéw ,, rasizmu ” . Ale dlatego,
ze rzeczy, ktore kochajg, nie przetrwaty, biali oddalili sie od Detroit i
Miami. Indywidualnie biate reagujg w catkowicie naturalny sposob na
zmiany rasowe. Amerykanski renesans jest niezwykty tylko po to, by
wyrazic¢ to, co wtasciwie wszyscy biali czujg, ale nigdy nie mowig.

Kryzys ze biali zmierzy¢ dzisiaj jest to, ze z obawy przed nazywa
« rasisci, » z obawy przed myslat nietadnie, wydajg przygotowany do
niech ich zmiane kraju w sposéb, ktory nie wiedzg, bedzie poprawa.
Jak to moze by¢ dobre dla Ameryki - lub dla biatych - aby stawata sie
coraz bardziej podobna do tych czesci kraju, w ktérych odmawiajg
zycia?
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of white society, but why whites are so willing to hand over to
strangers the land of their ancestors—why they appear to be so
willing to permit aliens to occupy and transform their nation. Just
like every other argument about race in America today, white pas-
sivity is based on yet another double standard: Non-whites have
powerful and legitimate group interests but whites act as though
they do not.

Before he was assassinated, Israeli Prime Minister Yitzhak
Rabin explained that what mattered most to him as an Israeli was
that his country remain at least 80 percent Jewish. No one sug-
gested that Mr. Rabin was a bigot or hatemonger—and of course
he was not. He was merely stating the obvious: That if Israel ceased
to be predominantly Jewish it would change in irreversible ways
that would be intolerable to Jews.

Mexicans, Japanese, Algerians, Senegalese—all non-whites un-
derstand that demographic transformation is a national calamity.
It is so obvious it need not even be stated. For whites it is just
as much a national calamity, and the morality and reasoning of
a white who wants America to stay at least 80 percent white are
exactly the same as those of Yitzhak Rabin.

The forms of civility, the folkways, the demeanor and the tex-
ture of life that whites take for granted cannot survive the embrace
of large numbers of aliens. The things whites love most about cul-
ture and human society have not survived in Detroit and Miami. It
is not considered “nice” to say so; it prompts shouts of “racism” to
say so. But it is because the things they love have not survived that
whites have moved away from Detroit and Miami. Individually,
whites react in an entirely natural way to racial change. American
Renaissance is unusual only in making explicit what virtually all
whites feel but never say.

The crisis that whites face today is that for fear of being called
“racists,” for fear of being thought not nice, they seem prepared
to let their country change in ways that they know will not be
an improvement. How can it be good for America—or good for
whites—for it to become increasingly like those very parts of the
country in which they refuse to live?
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Biali tak bardzo bojg sie zarzutu , rasizmu ”, Ze nie chcg nawet
dyskutowac o tym, co mogq zrobi¢, aby unikng¢ pozostawienia
narodu trzeciego swiata swoim wnukom. Biali przygotowujg sie zatem
do przekazania przysztym pokoleniom narodu, w ktérym réownie
dobrze mogliby nie chcie¢ zy¢.

Kolonisci nie walczyli o niepodlegtos¢ od Wielkiej Brytanii, aby
nasze pokolenie przekazato ten kraj Meksykanom i Haitarnczykom.
Zatozyciele nie sformutowali Konstytuciji, aby uczci¢ réznorodnosé.
Amerykanie nie przelali swojej krwi w Gettysburgu, Europie ani na
Pacyfiku za wielokulturowosé. A jednak prawowici spadkobiercy
czegos, co mogto by¢ Isnigcym sSwiattem Zachodniej Cywilizacji,
porzucajg swoj kraj bez walki - w obawie, Zze inaczej bytoby ,
rasistowskie”. »

To, czego jestesmy Swiadkami, to jedna z wielkich tragedii w
historii ludzkosci. Ruszajg potezne sity, ktdére pozostawione bez
kontroli bedg powoli odsuwa¢ na bok cztowieka europejskiego i
cywilizacje europejskg, a nastepnie zatanczy¢ jig zwyciestwa na ich
zbiorowym grobie. Jesli nic nie zrobimy, nardd, ktéry zostawiamy
naszym dzieciom i wnukom, bedzie opustoszatg kleskg trzeciego
Swiata, w ktorej biel bedzie pogardzang mniejszoscig. Zachodnia
cywilizacja bedzie stabym echem, oczernianym, jesli w ogdle bedzie
styszalna. Nie ma innej tragedii, ktdra bytaby jednoczesnie tak wielka,
tak nienaturalna i tak niepotrzebna.

Artykut pierwotnie ukazat sie w czerwcowym wydaniu ,, American
Renaissance” z czerwca 1996 r .
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Whites are so fearful of the charge of “racism” that they are
unwilling even to discuss what they might do to avoid leaving a
third-world nation to their grandchildren. Whites are therefore
preparing to pass on to future generations a nation in which they
might well be unwilling to live.

The colonists did not fight for independence from Britain in
order for our generation to turn this country over to Mexicans
and Haitians. The Founders did not frame the Constitution to
celebrate diversity. Americans did not spill their blood at Gettys-
burg or in Europe or the Pacific for multiculturalism. And yet, the
rightful heirs to what could have been a shining beacon of Western
Civilization are giving up their country without a struggle—for
fear that to do otherwise would be “racist.”

What we are witnessing is one of the great tragedies in human
history. Powerful forces are in motion that, if left unchecked, will
slowly push aside European man and European civilization and
then dance a victory jig on their collective grave. If we do nothing,
the nation we leave to our children and grandchildren will be a
desolated, third-world failure, in which whites will be a despised
minority. Western Civilization will be a faint echo, vilified if it is
even audible. There is no other tragedy that is at once so great, so
unnatural, and so unnecessary.

This article originally appeared in the June 1996 issue of Ameri-

can Renaissance.
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Sposoby naszego ludu

O co walczymy, aby zachowac i dlaczego
jest zagrozony?

Czy biaty cztowiek i jego cywilizacja sg wyjatkowi? Czy zastugujg
na naszg lojalnos¢? Dlaczego tak wielu biatych stracito wszelkg
rasowg swiadomosc¢?

Te pytania nigdy nie powinny by¢ zadawane. Zaden zdrowy
cztowiek nigdy nie watpi w swojg wiasng legitymacje - nawet w
wyzszo$¢. Zgodnie z francuskim przystowiem kazdy naréd uwaza sie
za lepszy od swoich sgsiadow i kazdy naréd ma racje. Nawet
najbardziej prymitywne plemie Nowej Gwinei prawdopodobnie nie
przeprowadzi inwentaryzacji jego cech, aby ustali¢, czy powinien
odstgpi¢, aby inni ludzie mogli zaja¢ jego miejsce. Bez wzgledu na to,
jak nieuprzejmi lub zdegenerowani mogg sie wydawac innym, sg oni,
w ich wtasnych umystach, najlepszymi ludzmi na ziemi.

Wszyscy nie-biali myslg w ten sposéb. Ani Japonhczycy, ani
Meksykanie, ani Malezyjczycy, ani Izraelczycy nie tolerujg najazdow
obcych lub wysiedlen. Zwalczajg te rzeczy instynktownie, bez
konieczno$ci wyjasniania sobie nawzajem, dlaczego z nimi walczg i
dlaczego powinni przetrwac¢ jako narod. Tylko biali udaja, ze pluralizm
i przesiedlenie sg dobre, a Srodki niezbedne do zapewnienia
przetrwania grupy mogg by¢ niemoralne.

Ten artykut jest niechetnym badaniem niektorych z tych pytan.
Jest to przeglad cech, ktére moim zdaniem odrdzniajg biatych od
innych ras, ale jest to takze préba zrozumienia, dlaczego biali na
catym swiecie stracili Swiadomos¢ rasowg i wole przetrwania jako
grupa. Ta kwestia kapitulacji jest najbardziej niepokojgca ze
wszystkich, ale jej wyjasnienie moze polegaé na lepszym
zrozumieniu charakterystycznych cech biatych. Opisujgc drogi
naszego ludu, mozemy odkry¢, ze to, co odroznia nas od innych, jest
tym, co nas paralizuje. To, co uwazamy za nasze cnoty, poprzez
degeneracje stato sie potencjalnie $miertelng staboscia.

W koncu naszymi wrogami nie sg Afrykanie, Amerykanie Ameryki
tacinskiej czy Azjaci. Inne rasy chetnie biorg wszystko, co jestesmy
na tyle gtupi, by im to dac¢.
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The Ways of Our People

WHAT ARE WE FIGHTING TO PRESERVE, AND WHY
IS IT THREATENED?

Are the white man and his civilization unique? Do they deserve
our loyalty? Why have so many whites lost all racial consciousness?

These questions should never have to be asked. No healthy peo-
ple ever doubts its own legitimacy—even its superiority. According
to the French proverb, every nation thinks itself better than its
neighbors, and every nation is right. Not even the most primitive
tribe of New Guinea is likely ever to take an inventory of its charac-
teristics to determine whether it should step aside so other people
can take its place. No matter how squalid or degenerate they may
appear to others they are, in their own minds, the finest people on
earth.

All non-whites think this way. Neither the Japanese nor the
Mexicans nor the Malays nor the Israelis tolerate alien incursion
or displacement. They fight these things instinctively, without hav-
ing to explain to each other why they fight them and why they
should survive as a people. Only whites pretend that pluralism and
displacement are good, and that the measures necessary to ensure
group survival may be immoral.

This article is a reluctant investigation of some of these ques-
tions. It is a survey of characteristics that I believe distinguish
whites from other races, but it is also an attempt to understand
why whites, all around the world, seem to have lost their racial
consciousness and their will to survive as a group. This matter of
capitulation is the most troubling of all, but an explanation for it
may lie in a better understanding of the distinctive traits of whites.
In describing the ways of our people we may find that the very
things that set us apart from others are what paralyze us. What we
think of as our virtues have become, through degeneration, poten-
tially fatal weaknesses.

After all, our enemies are not Africans or Latin Americans
or Asians. Other races are happy to take whatever we are foolish
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To my sprowadziliSmy na siebie wywlaszczenie, wiec musimy
spojrze¢ na wtasng nature, jesli chcemy zrozumie¢, dlaczego to
zrobilismy.

Kim jestesmy?

We wspotczesnych cechach cziowieka europejskiego wystepuje
wspolny watek, ktory przenosi te cechy wszedzie tam, gdzie migruje.
Ten wspdlny watek jest trwatym poczuciem wzajemnosci,
przekonaniem, ze inni majg prawa, ktérych nalezy przestrzegaé. To
przekonanie, ktére mozna okresli¢ jako rodzaj moralnosci publiczne;j,
lezy u podstaw instytucji wspolnych dla wiekszosci biatych
spoteczenstw i nieobecnych w wiekszosci innych niz biate:
demokracji, wolnosci stowa i rzagdéw prawa.

Spoteczenstwa europejskie daty poczatek wielu niepolitycznym
tradycjom opartym réwniez na trosce o innych. Ustanowili one
unikalng teksture zycia wsrod biatych, ale teraz praktycznie wszystkie
te tradycje zmienity sie w sposob, ktéry stanowi zagrozenie dla
naszego przetrwania.

Biorgc pod uwage egocentryczng nature cztowieka, demokracja
jest zjawiskiem mato prawdopodobnym. Opiera sie na zatozeniu, ze
opinie wszystkich wyborcow sg jednakowej wartosci. To niezwykite, a
nawet nadmierny szacunek dla innych. Historia odnotowuje kilka
przyktadow osob u wiadzy, kitore dobrowolnie sie poddaty, tylko
dlatego, ze poprosita ich wiekszo$¢ wyborcow. Wymaga to od
poteznych podporzadkowania ich ambicji opiniom nieznajomych i, w
przewazajgcej czesci, tylko biali mogg sobie z tym poradzi¢. Kilka
narodéw azjatyckich rozwineto wattg tradycje demokracji, ale tylko
wsrod biatych jest to oczywiste.

To samo mozna powiedzie¢ o praworzadnosci. ldea, ze wladza
nie usprawiedliwia sie, wymaga zrozumienia, ze inni majg
uzasadnione prawa. W  praktycznie kazdym  nie-bialym
spoteczenstwie klika rzadzgca egzekwuje prawa w skorumpowany
sposob, ktéry stuzy witasnym interesom. Wszyscy to akceptuja.
Chociaz potezni biali czasami unikajg prawa, biate spoteczenstwa
zbudowane sg na zatozeniu, ze sprawiedliwosc¢ jest Slepa i ze
wszyscy sg rowni wobec prawa.

Jeden z naszych szczegodlnych rytuatéw rzadowych wymaga od
amerykanskich politykdw ujawnienia swoich dochoddw i wartosci
netto. Afrykanie i inni ludzie z trzeciego $wiata sg zdumieni tym, jak
sg mali.
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enough to give them. It is we who have brought dispossession
upon ourselves, so we must look to our own natures if we are to
understand why we have done so.

Who Are We?

There is a common thread to the modern characteristics of
European man, and he carries these characteristics wherever he
migrates. This common thread is an abiding sense of reciprocity,
a conviction that others have rights that must be respected. This
conviction, which can be described as a kind of public morality,
is at the heart of the institutions that are common to most white
societies and absent from most non-white ones: democracy, free
speech, and the rule of law.

European societies have also given rise to a broad range of non-
political traditions also based on concern for others. These estab-
lished the unique texture of life among whites, but now virtually
all of these traditions have changed in ways that make them threats
to our survival.

Given the self-centered nature of man, democracy is an unlikely
development. It is based on the assumption that the opinions of all
voters are of equal worth. This is remarkable, even excessive respect
for others. History records few examples of people with power who
willingly gave it up just because a majority of voters asked them
to. This requires the powerful to subordinate their ambition to the
opinions of strangers and, for the most part, only whites can man-
age this. A few Asian nations have developed a tenuous tradition of
democracy, but only among whites is it taken for granted.

The same can be said for the rule of law. The idea that power
is not self-justifying requires an understanding that others have
legitimate rights. In virtually every non-white society, the power-
holding clique enforces laws in a corrupt way that serves its own
interests. Everyone accepts this. Although powerful whites some-
times evade the law, white societies are built on the assumption
that justice is blind and that everyone is equal before the law.

One of our peculiar government rituals requires that Ameri-
can politicians disclose their incomes and net worths. Africans and
other third-worlders are astonished at how small they are. Many
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Wielu nie-biatych przyjmuje za pewnik, ze wtadza polityczna jest
licencjg na kradziez i nie moze zrozumieé, w jaki sposob nasi
prezydenci i gubernatorzy potrafig kras¢ tak mato.

Kolejng niemal unikalng cechg europejskg opartg na uznaniu
praw innych oséb jest ochrona prawna przed cenzurg. Pokusa, by
ttumic mowe innych, jest zawsze silna; wigkszo$¢ nie-biatych
rezimow poddaje sie temu bez namystu. Cho¢ wrécimy do tej kwestii,
powstanie przeciwciat « nienawis¢ » prawa w Europie i Kanadzie,
ktére zakazujg mowy mysli obrazi¢c mniejszosci chronione jest
istotnym krokiem w tyt ewolucji zasad europejskich. Jest to jednak
dobry przyktad choroby, ktéra nas teraz dotyka: wypaczanie dobrych
cech w ich przeciwienstwa. Gwarancje wolnosci stowa, wprowadzone
Z poszanowania praw cziowieka, sg skracane - w imie jeszcze
wiekszego poszanowania praw cziowieka.

Innym bialym wyrazem troski o innych jest eliminacja
dziedzicznych réznic klasowych i zapewnienie edukacji publicznej.
Ludzie z Zachodu przyjmujg za pewnik ideat, Zze obywatele powinni
powstac lub upas¢ zgodnie ze swoimi umiejetnosciami, a nie wedtug
statusu w chwili urodzenia. W wielu spoteczenstwach innych niz biate
jest to wcigz noworodek.

Sportowe i rycerskie

Szacunek dla innych przesyca inne cechy, ktére uwazamy za
typowe dla cziowieka Zachodu. Idealy sportowe, na przykiad,
ograniczajg triumfalizm i chronig przegranego przed ponizeniem.
Maija takze zaszczepi¢ konkurentom szacunek dla fair play, ktéry jest
silniejszy niz che¢ wygranej. W najbardziej ekstremalnej formie,
uczciwa gra wymaga, aby gracz nie wierzyt, ze zostat oszukany.

W miodosci Teddy Roosevelt prowadzit « ciezkie zycie. »
Historycy piszg o czasie, w ktorym grat w boksie, kiedy gong
zabrzmiat pod koniec rundy. Gdy Roosevelt upuscit straz, jego
przeciwnik puscit i uderzyt go prosto w twarz.

Krew tryskata z nosa Roosevelta. Z ttumu rozlegto sie warczenie
dezaprobaty. Roosevelt podszedt do krawedzi pierscienia i krzyknat:
« Nie ustyszat dzwonka. Nie ustyszat dzwonka. »

Historia rzutu karnego w brytyjskiej pitce noznej odzwierciedla te
samg tradycje.

16 JARED TAYLOR



non-whites take it for granted that political power is a license to
steal and cannot understand how our presidents and governors
manage to steal so little.

Another almost uniquely European characteristic founded on
recognition of the rights of others is legal protection against cen-
sorship. The temptation to suppress the speech of others is always
strong; most non-white regimes give in to it without a second
thought. Though we will return to this question, the rise of anti-
“hate” laws in Europe and Canada that prohibit speech thought
to offend protected minorities, is a significant step backwards in
the evolution of European principles. It is a good example of the
disease that now afflicts us, however: the perversion of good quali-
ties into their opposites. Guarantees of free speech, enacted out of
respect for human rights, are being abridged—in the name of even
greater respect for human rights.

Another white expression of concern for others is the elimi-
nation of hereditary class distinctions and the provision of pub-
lic education. Westerners take for granted the ideal that citizens
should rise or fall according to their abilities rather than according
to status at birth. This is still an infant concept in many non-white
societies.

Sportsmanship and chivalry

Respect for others suffuses the other qualities we think of as
typifying Western man. Ideals of sportsmanship, for example, curb
triumphalism and protect the loser from humiliation. They are also
meant to instill in competitors a respect for fair play that is more
powerful than the desire to win. In its most extreme form, fair play
requires that a player refuse to believe he was cheated.

In his younger days Teddy Roosevelt pursued “the strenuous
life.” Historians write of the time he was in a boxing match when
the gong sounded the end of the round. Just as Roosevelt dropped
his guard his opponent let fly and hit him square in the face.

Blood gushed from Roosevelt’s nose. A growl of disapproval
rose from the crowd. Roosevelt went to the edge of the ring and
shouted: “He didn’t hear the bell. He didn't hear the bell.”

The history of the penalty kick in British soccer reflects the
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Kopniecie zostato przyznane przy zatozeniu, ze zawodnik, ktory
zostat sfaulowany w odlegtosci punktacji, musiat zosta¢ umysinie
sfaulowany. Kiedy pitka nozna stata sie sportem profesjonalnym,
wielu bytych brytyjskich amatoréw nie wykonato rzutu karnego. Nie
chcieli uwierzy¢, ze ktokolwiek w tym sporcie magtby popetni¢ celowy
faul.

Rootowanie stabszych to kolejna europejska tradycja sportowa.
To takze pokazuje troske Zachodu o punkt widzenia drugiej osoby.
Niektorzy konkurenci mogg nie mie¢ nadziei, ale cieszymy sie z ich
wysitkbw i mamy nadzieje na niespodziewane zdenerwowanie. Dla
wielu nie-biatych jest to niezrozumiate.

Bunczuczne, « Dyskusja $mieci, » naginania, a nieobecnos¢
dzentelmenski zabaw powszechne w sporcie sg dzi§ w duzej mierze
import niz biaty zachowan w poprzednio biatym arenie. Niestety wiele
biatych zostato zarazonych i dziata rownie brutalnie.

Jednym z najbardziej dramatycznych sposobow, w jaki biatka
réznig sie od wszystkich innych ludzi, jest traktowanie kobiet. Dla
amerykanskich Indian i Afrykanéw kobiety byly bestiami
obcigzajgcymi. Muzutmanie trzymali kobiety poza zasiegiem wzroku,
a konfucjanisci zarezerwowali dla nich wyraznie stuzacg role.
Niedawny premier Japonii, Kakuei Tanaka, wezwat nowego ziecia, by
czasami spoliczkowat corke premiera. To najlepszy sposéb na
utrzymanie jej w ryzach, wyjasnit, nadajac pewng tres¢ pogladowi, ze
w Japonii status kobiety jest gdzies pomiedzy statusem mezczyzny i
ptaka.

Tylko na Zachodzie obiektywnie stabszy seks zostat podniesiony i
chroniony przez skomplikowany kodeks rycerski. Tylko biali
mezczyzni tradycyjnie stojg w obecnosci kobiety, trzymajg przed nig
drzwi, niosg jej ciezary. Prawie 2000 lat temu rzymski historyk Tacyt
byt zaskoczony duzym szacunkiem, w jakim plemiona germanskie
trzymaty kobiety. Uwazat za niezwykte, Zze nawet najpotezniejsi
mezczyzni byli zadowoleni tylko z jednej zony i ze kobiety zostaty
dopuszczone do rad wojennych. Jak wszyscy cztonkowie biatych
spoteczenstw, kobiety majg prawa i wrazliwosé, ktorych nalezy
przestrzegac.

Idea mitosci i romansu jest prawie wytgcznie europejska. Nigdzie
indziej, niz na Zachodzie, nie przypuszczano, ze kobiety i mezczyzni
mogliby dzieli¢ romantyczng mitosc, ktéra trwata az do smierci.
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same tradition. The kick was granted on the assumption that a
player who was fouled within scoring distance must have been de-
liberately fouled. When soccer became a professional sport, many
former British amateurs would not take the penalty kick. They re-
fused to believe that anyone in their sport could commit a deliber-
ate foul.

Rooting for the underdog is another European sporting tradi-
tion. This, too, shows Western man’s concern for the other person’s
point of view. Some competitors may be no-hopers, but we cheer
their efforts and hope for the unexpected upset. For many non-
whites, this is incomprehensible.

The swaggering, “trash talk,” corner cutting, and absence of
gentlemanly play common in sports today are largely the importa-
tion of non-white behavior into a previously white arena. Sadly,
many whites have been infected and act just as loutishly.

One of the most dramatic ways, though, in which whites differ
from all other peoples is in their treatment of women. For Ameri-
can Indians and Africans, women were beasts of burden. Muslims
kept women out of sight, and Confucianists reserved for them a
distinctly servile role. A recent Prime Minister of Japan, Kakuei
Tanaka, urged a new son-in-law to slap the prime minister’s daugh-
ter around occasionally. It was the best way to keep her in line, he
explained, giving some substance to the view that in Japan the
status of a woman is somewhere between that of a man and a bird.

Only in the West was the objectively weaker sex elevated and
protected through an elaborate code of chivalry. Only white men
traditionally stand in the presence of a woman, hold doors for her,
carry her burdens. Nearly 2,000 years ago, the Roman historian
Tacitus was struck by the high regard in which Germanic tribes-
men held women. He thought it remarkable that even the most
powerful men were content with only one wife and that wom-
en were admitted to councils of war. Like all members of white so-
cieties, women have rights and sensibilities that must be respected.

The idea of love and romance is likewise almost exclusively Eu-
ropean. Nowhere but in the West has it ever been supposed that
men and women could share a romantic love that lasted until
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Wiele par nie spetnia tego standardu, ale sam standard
praktycznie nie jest réwnolegty. To, co uchodzi za ,, mitos¢ ” w tak
stynnych niebiatych dzietach literackich, jak ,Opowie$c z Genji” lub ,,
Opowiesci z nocy arabskich”, to brutalna kobiecos¢ wedtug
standardow zachodniego romansu.

Jest mato prawdopodobne, aby koncepcja szlacheckiej oblige
miata inne niz biate podobienstwa. Prawdopodobnie tylko
Europejczycy uwazajg, ze bogaci i urodzeni majg szczegolne,
niepisane obowigzki. To nie przypadek, ze panstwo opiekuncze jest
prawie wytgcznie biatym przedsigebiorstwem. Jest to logiczne
przedtuzenie tradycji prywatnej mitosci i filantropii - podobnie
rozwinietej wytgcznie na Zachodzie. Spoteczenstwa muzutmanskie
majg zakah, czyli obowigzkowg jatmuzne dla ubogich, ale wsrod ludzi
innej rasy nie ma zwyczajow i instytucji charytatywnych wspélnych
dla cztowieka Zachodu. Nigdzie indziej nie ma az tyle wolontariatu,
ani nawet zrozumienia, co to jest.

Innym wylgcznie europejskim wyrazem troski o innych jest
powotanie misyjne. Chociaz modne jest szydzenie z chrzescijanskich
misjonarzy, ztozyli oni ogromne ofiary, aby przynies¢ to, co wedtug
nich byto prawdg i zbawieniem dla ludzi, ktérzy w przeciwnym razie
ptoneliby w piekle. Inni ludzie - nawet cudzoziemcy - mieli nie tylko
prawa, mieli niesmiertelne dusze, ktérych obowigzkiem biatego
cztowieka byto ocalenie.

Biali okazujg rowniez troske o innych, chronigc dzikg przyrode i
srodowisko. Ludzie chronig srodowisko dla przyszltych pokolen,
poniewaz te, ktére jeszcze sie nie urodzity, rowniez majg prawa.
Narody trzeciego swiata notorycznie nie przejmujg sie srodowiskiem,
czesciowo dlatego, ze mogg by¢ zbyt biedni, aby pozwoli¢ sobie na
opieke, ale takze dlatego, ze nie podzielajg zachodnich
zainteresowan. Zielony ruch zostat zainspirowany biatymi i nadal jest
dzietem prawie wylgcznie biatych.

Nie trzeba iS¢ dalej niz miasto wielorasowe, aby zobaczy¢, kto
dba o najblizsze otoczenie. Na przyktad coroczne obchody Dnia
Puerto Rico w Nowym Jorku pozostawiajg ulice zatkane smieciami.
Raczej odmienna klientela, ktéra pikuje na Great Lawn w Central
Parku przed bezptatnym koncertem symfonicznym, pozostawia po
sobie zaledwie kawatek papieru.
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death. Many couples fall short of this standard, but the standard
itself is virtually without parallel. What passes for “love” in such
famous non-white literary works as 7he Tale of Genji or Tales From
the Arabian Nights is brutish womanizing by the standards of West-
ern romance.

It is unlikely that the concept of noblesse oblige has non-white
parallels. It is probably only Europeans who believe that the wealthy
and high born have particular, unwritten obligations. It is no acci-
dent that the welfare state is an almost exclusively white enterprise.
It is a logical extension of the tradition of private charity and phi-
lanthropy—Tlikewise fully developed only in the West. Muslim so-
cieties have the zakah, or obligatory alms for the poor, but among
the people of no other race are found the habits and institutions of
charity common to Western man. Nowhere else is there so much
volunteer work or even an understanding of what it is.

Another exclusively European expression of concern for oth-
ers is the missionary calling. Although it is fashionable to mock
Christian missionaries, they made tremendous sacrifices to bring
what they believed were truth and salvation to people who would
otherwise burn in hell. Other people—even foreigners—not only
had rights, they had immortal souls that it was the white man’s
duty to save.

Whites also show concern for others by protecting wildlife and
the environment. People preserve the environment for future gen-
erations because those not yet born have rights, too. Third-world
nations are notoriously unconcerned about the environment, part-
ly because they may be too poor to afford to care, but also because
they do not share Western preoccupations. The green movement
was inspired by whites and continues to be the work, almost exclu-
sively, of whites.

One need go no further than a multiracial city to see who cares
about the immediate environment. For example, the annual cel-
ebration of Puerto Rico Day in New York City leaves the streets
clogged with trash. The rather different clientele that picnics on
the Great Lawn in Central Park before a free symphony concert
leaves scarcely a scrap of paper behind. We are told that differences
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Mowi sie nam, ze réznice w dochodach wyjasniajg réznice w
zachowaniu, ale biedni mogg zbiera¢ $mieci rownie fatwo, jak bogaci.

Wysitki na rzecz ochrony dzikiej przyrody to krzywo biaty
problem. Japonczycy, ktorzy sg tak bogaci jak ludzie z Zachodu, wolg
jes¢ wieloryby niz je ratowaé. Chinczycy z Hongkongu, z ktdrych
wielu jest milionerami, nadal spozywajg dawki rogu nosorozca bez
wzgledu na to, ile moze to kosztowaé nosorozec. Nie obchodzi ich
tez to, ze kazda porcja niedzwiedzi fap oznacza innego martwego
niedzwiedzia.

Kampanie majgce na celu ochrone dzikiego zycia w Afryce sg
rowniez gtéwnie biate. Afrykanscy przywodcy, ktorzy sami nie
interesujg sie lwami ani stoniami, wykorzystujg grozbe wyginiecia, by
wydoby¢ pomoc z biatych. Podobnie potudniowoamerykanscy grajg
na europejskich obawach zwigzanych z kurczeniem sie laséw
deszczowych.

Czarny socjolog, Elijah Anderson, w swojej ksigzce z 1990 roku,
Street Wise, opisuje, jak odmiennie odczuwajg sie psy i czarni.
Czarni z miasta wewnetrznego nie myslg o psach jako o
towarzyszach, lecz o pozytecznych zwierzetach, ktére mozna
wytresowa¢ w celu przerazania i atakowania ludzi. Prof. Anderson
donosi, ze obrzydzajg ich widok biatych, na kolanach, przytulania
psow i chowania twarzy w futrze.

Surowo utylitarne, a nawet wyzyskujgce podejscie do zwierzat
jest powszechne w trzecim Swiecie. Rzadko wida¢ oznaki sympatii
lub zyczliwosci dla ostéw, wielbtgddw i zwierzat pociggowych, ktore
wcCigz napedzajg znaczng czesc¢ nie-biatego Swiata. Tunezyjczyk
bytby zaskoczony domami emerytowanych ostéw w Wielkiej Brytanii.
Przepisy przeciwko okrucienstwu wobec zwierzat sg zjawiskiem
niemal wyjgtkowo biatym - nawet Japonczycy ich nie maja.

Jak wszystkie cnoty europejskie, ten moze wymkng¢ sie spod
kontroli. Zwierze « praw » dziatacze nie przeszkadza oddanie drwali z
pracy w celu ratowania puszczyk plamisty i zaktocity eksperymentow
naukowych, ktore wykorzystujg zwierzeta. Niektérzy sprawiajg, ze
jedzenie miesa jest nielegalne. Skrajne czy nie, to obawa o prawa
innych, nawet praw innych gatunkow, jest biatg troska.

Bohaterowie w ,Saving”

Biali sg niedoscignionymi mistrzami swiata w , oszczedzaniu ” i
ulepszaniu. Walczyli w wojnach, aby zakohczy¢ wojny, uczyni¢ swiat
bezpiecznym dla demokracji i - niektérzy twierdzg - by zakonczy¢
niewolnictwo.
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in income explain differences in behavior, but the poor can pick up
trash as easily as the rich.

Efforts to protect wildlife are a lopsidedly white concern. The
Japanese, who are as rich as Westerners, would rather eat whales
than save them. Hong Kong Chinese, many of whom are million-
aires, continue to pep themselves up with doses of rhino horn with-
out regard to what this may cost the rhinoceros. Nor do they seem
to care that every serving of bear paws means another dead bear.

Campaigns to protect the wild life of Africa are likewise mainly
a white concern. African leaders who, themselves, take little inter-
est in lions or elephants, use the threat of extinction to extract aid
from whites. Similarly, South Americans play on European worries
about shrinking rain forests.

The black sociologist, Elijah Anderson, in his 1990 book, Streer
Wise, describes how differently blacks and whites feel about dogs.
Inner city blacks do not think of dogs as companions but as useful
animals that can be trained to terrify and attack people. Prof. An-
derson reports that they are disgusted to see whites, on their knees,
hugging dogs and burying their faces in their fur.

A strictly utilitarian, even exploitative attitude toward animals
is common in the third world. It is rare to see a sign of affection or
kindness for the donkeys, camels, and draft animals that still power
much of the non-white world. A Tunisian would be amazed at the
homes for retired donkeys that are found in Britain. Laws against
cruelty to animals are an almost uniquely white phenomenon—
not even the Japanese have them.

Like all European virtues, this one can get out of hand. Animal
“rights” activists dont mind putting lumberjacks out of work in
order to save the spotted owl, and have disrupted scientific experi-
ments that use animals. Some would make it illegal to eat meat.
Extreme or not, this concern about the rights of others, even the
rights of other species, is a white preoccupation.

Champions at ‘Saving’

Whites are the world’s unsurpassed champions at “saving” and
improving things. They have fought wars to end wars, make the
world safe for democracy, and—some say—to end slavery. They
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Oni uruchomi¢ « wojen » na martwych wrogéw, takich jak
ubdstwo i narkotykéw. Zawsze uciekajg, aby nakarmic swiat,
uratowac warstwe ozonowg, zatrzymac globalne ocieplenie, szerzyé
demokracje, wyzwoli¢ kobiety, zatrzymac¢ kwasne deszcze,
promowac prawa cztowieka, potozy¢ kres pracy dzieci, zalegalizowaé
matzenstwa oséb tej samej pici i przekona¢ kazdego mezczyzne na
ziemi do nosi¢ prezerwatywe. O ile liberatowie mogg mysle¢, ze
gardzg impulsem misyjnym, o wiele bardziej przewyzszajg swoich
przodkéw prawg gorliwoscig. Na planecie nie ma nic, co wymknetoby
sie biatej obsesji czynienia dobra. Dla nie-biatych musi to by¢
zadziwiajacy spektakl.

Skad bierze sie ta cata energia moralna? Istnieje coraz wiecej
dowodoéw na to, ze osobowosé - w tym trowersja / ekstrawersja,
szacunek dla autorytetu, sita przekonan religijnych i impulsywnos¢ -
znajduje sie pod znaczng kontrolg genetyczng. Piecdziesigt procent
wydaje sie byé mniej wiecej Srednig wartoscig odziedziczalnosci
takich cech. Oznacza to, ze jest catkiem mozliwe, Ze istniejg
podstawy biologiczne rasowych réznic w co mozna by nazwac «
przecietnej osobowoséci, » tak jak istniejg réznice w przecietnej
inteligenciji.

Prof. Michael Levin spekulowat na temat pochodzenia rdznic
rasowych w altruizmie lub zdolnosci do respektowania zyczen innych.
Przytacza dowody na nieodigczne réznice w moralnosci i sugeruje,
ze tak jak lokalne naciski srodowiskowe skierowaty ewolucje grupy na
rézne poziomy inteligencji, prawdopodobnie spowodowaty one rézne
poziomy postrzegania moralnego.

Sposob, w jaki biali organizujg swoje spoteczenstwa, moze zatem
odzwierciedla¢ nieodigczne cechy rasowe. Szacunek dla innych,
formalne ograniczenia wtadzy politycznej, wsparcie dla stabych, chec
utrzymania planety na przyzwyczajeniu - te typowo biate cechy sg
altruistyczne i znajdujg jedynie niepetne podobiehAstwa miedzy nie-
biatymi.

Sposoby wojny

Oprocz tych ogolnych zasad organizacji spoteczenstwa istnieje
wiele konkretnych historycznych przyktadéw biatych zachowan, ktore
trudno sobie wyobrazi¢ u innych ras. Niektére z najbardziej
uderzajgcych pochodzg z prowadzenia wojny.

Wiosng 1863 r. Armia Potomaku i armia Pétnocnej Wirginii rozbili
ob6z po przeciwnych stronach rzeki Rappa hannock
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launch “wars” on inanimate enemies like poverty and drugs. They
are always running off to feed the world, save the ozone lay-
er, stop global warming, spread democracy, liberate women, stop
acid rain, promote human rights, end child labor, legalize same-
sex marriage, and persuade every man on earth to wear a condom.
Much as liberals may think they disdain the missionary impulse,
they far exceed their ancestors in righteous zeal. There is nothing
on the planet that escapes the white obsession with doing good.
For non-whites it must be an astonishing spectacle.

Where does all this moral energy come from? There is increas-
ing evidence that personality traits—including such things as in-
troversion/extroversion, respect for authority, strength of religious
convictions, and impulsiveness—are under considerable genetic
control. Fifty percent seems to be about the average figure for heri-
tability of such traits. This means it is entirely possible that there
are biological bases for racial differences in what one could call
“average personality,” just as there are for differences in average in-
telligence.

Prof. Michael Levin has speculated about the origins of racial
differences in altruism, or the capacity to respect the wishes of
others. He cites evidence for inherent differences in morality, and
suggests that just as local environmental pressures directed group
evolution towards different levels of intelligence, they probably
produced different levels of moral perception.

The way whites organize their societies may therefore reflect
inherent racial traits. Respect for others, formal restraints on politi-
cal power, support for the weak, the desire to keep the planet hab-
itable—these typically white traits are all altruistic and find only
incomplete parallels among non-whites.

Ways of War

Aside from these general principles for the organization of so-
ciety, there are many specific historical examples of white behavior
that are difficult to imagine in other races. Some of the most strik-
ing come from the conduct of war.

In the spring of 1863, the Army of the Potomac and the Army
of Northern Virginia were camped on opposite sides of the Rappa-
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Oto fragment z Armii Pana Lincolna Bruce'a Cartona okoto
jednego wieczoru, kiedy zgromadzone zespoty Unii zebraty sie nad
rzekg w zasiegu wzroku Konfederatow:

Potnocni i potudniowi Zzotnierze S$piewali te piosenki
[,Tramp, Tramp, Tramp”, ,Pij mnie tylko oczami”, ,Ciato
Johna Browna” itd.) Lub siedzieli i stuchali ich tysigcami na
zboczach wzgorz. . . . W koncu Potudniowcy zawotali: ,Zagraj
teraz w niektore z nas”, wiec bez przerwy zespoty Yankee
zamienity sie w ,Dixie”, ,Niebieskg flage Bonnie” i ,Maryland,
moja Maryland”. A potem w koncu zmasowane zespoty
zagraty ,Home, Sweet Home”, a 150 000 walczgcych
mezczyzn prébowato zaspiewaé, zakrztusi¢ sie i po prostu
siedziato tam, milczgc, wpatrujgc sie w ciemnos¢; w koncu
muzyka ucichta, a bandyci odtozyli instrumenty i obie armie
poszty spac. Kilka tygodni pdzniej rozrywali sie nawzajem w
samotnych zaroslach wokot Chancellorsville.

Oto ludzie, ktérych obowigzkiem byto zabija¢ sie nawzajem i
ktérzy rzeczywiscie to robili z wielkg zaciektoscig. Nie przeszkodzito
to zespotom grajacym w Unii w graniu utwordéw, o ktorych wiedzieli,
ze najbardziej podobajg sie i inspirujg Konfederatow.

Oto pan Catton ponownie w ,Spokoju w Appomattox”, opisujgcy
incydent, ktéry miat miejsce podczas bitwy o Petersburg:

39. Massachusetts wygrat zaawansowang pozycje, tracgc
trzech nosicieli koloréow, i w koncu zostat zmuszony do
wycofania sie, pozostawiajgc swoje kolory na ziemi.
Putkownik poprosit ochotnikéw o wyjscie i zdobycie flag.
Kapral i szeregowiec zareagowali i wybiegli, by je zdobyc¢, i
nagle - i catkiem nieoczekiwanie - Konfederaci przestali
strzela¢, pozwolili ludziom podnies¢ flagi, a gdy wrocili do
putku, Rebelianci pomachali czapkami i podniesli
dopingowac.

To byly cztery lata od najkrwawszej wojny, jakg Amerykanie
stoczyli. Gdyby ci Zotnierze kiedykolwiek gardzili wrogiem, nie dawali
mu c¢wiartki i zabijali go przy kazdej okazji, ten punkt zostatby
osiggniety dawno temu. Czy mozemy wyobrazi¢ sobie zwyktych
zotnierzy w armii afrykanskiej, arabskiej lub azjatyckiej wykazujgcych
tyle samo szacunku i wspaniatomysInosci, co ci trudni Konfederaci?

Bitwa pod Saratoga w 1777 roku produkowane kolejny incydent,
ktory ilustruje zaréwno galanterie dziatan wojennych miedzy biatymi i
ONZ zwykle status kobiet.
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hannock river. Here is a passage from Bruce Catton’s Mr. Lincoln’s
Army about one evening when massed Union bands gathered by
the river in earshot the Confederates:

Northerners and Southerners, the soldiers sang those songs [ “Tramp,
Tramp, Tramp, ‘Drink to Me Only with Thine Eyes, ‘John
Brown’s Body, etc.] or sat and listened to them in their thousands
on the hillsides . . . . Finally the Southerners called across, ‘Now
play some of ours,” so without pause the Yankee bands swung into
‘Dixie, and “The Bonnie Blue Flag’ and ‘Maryland, My Maryland.’
And then at last the massed bands played ‘Home, Sweet Home,’
and 150,000 fighting men tried to sing it and choked up and just
sat there, silent, staring off into the darkness; and at last the music
died away and the bandsmen put up their instruments and both
armies went to bed. A few weeks later they were tearing each other
apart in the lonely thickets around Chancellorsville.

Here were men whose duty was to kill each other and who,
indeed, did so with great ferocity. This did not prevent the Union
bandsmen from playing the tunes they knew would most please
and inspire the Confederates.

Here is Mr. Catton again, in A Stillness ar Appomartox, describ-
ing an incident that took place during the battle of Petersburg:

The 39th Massachusetts won an advanced position, losing three
color-bearers, and at last was forced back, leaving its colors on the
ground. Its colonel asked for volunteers to go out and get the flags.
A corporal and a private responded and ran out to get them, and
suddenly—and quite unexpectedly—the Confederates stopped
firing, allowed the men to pick up the flags, and as they went back
to the regiment the Rebels waved their hats and raised a cheer.

This was four years into the bloodiest war Americans ever
fought. If these soldiers were ever going to despise their enemy,
give him no quarter, and kill him at every opportunity, that point
would have been reached long ago. Can we conceive of common
soldiers in an African or Arab or Asian army showing as much con-
sideration and magnanimity as these hard-pressed Confederates?

The Battle of Saratoga in 1777 produced another incident that
illustrates both the gallantry of warfare among whites and the un-
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Major Ackland, na sztabie gen. Burgoyna, zostat postrzelony
przez obie nogi i pozostawiony na boisku, gdy czerwone ptaszcze
wycofaly sie. Jego zona byta z sitami brytyjskimi i gteboko martwita
sie 0 swojego meza. Miata bardzo ciezki odwrot wraz z zotnierzami -
12 godzin bez jedzenia w ulewnym deszczu - ale poprosita generata
Burgoyna o ztozenie petycji amerykanskiemu dowddcy, gen.
Gatesowi, o pozwolenie jej na przejscie do meza. Burgoyn byta pod
wrazeniem, ze podejmie kilka mil po ciemku, przekroczy rzeke i
podejdzie do wroga, i zostata przeniesiona, aby napisac ten list do
generata Gatesa:

Sir - Lacy Harriet Ackland, dama pierwszego wyréznienia
cnét rodzinnych, rangowych i osobistych, jest pod takg troskg

z powodu majora Acklanda, jej meza, rannego i wieznia w

twoich rekach, ze nie moge odmowic jej prosbie o popetnienie

ja dla twojej ochrony. Jakakolwiek ogdlna niestosownos¢

moze wystepowaé u osdéb w mojej sytuacji i twojej, by

zabiegaC o przystuge, nie widze niezwyktej wytrwatosci w

kazdej kobiecej tasce i wywyzszeniu charakteru tej damy, a

takze jej bardzo ciezkiej fortuny, bez poswiadczania, ze twoje

uwagi na jej wole natéz na mnie obowigzki. Jestem, prosze

pana, waszym postusznym stugg, J. Burgoyne. (Cytat w

Edward Creasy, Pietnascie decydujgcych bitew Swiata)

Zostata przyjeta przez linie i opiekowata sie mezem. W ciggu
tygodnia armia Burgoyna poddata sie.

List ten moze wydawaé sie wspotczesnym uszom fantastycznie
wychowany, ale odzwierciedla koncepcje antagonisty i szacunek dla
kobiet, ktorego raczej nie mozna znalez¢ w historiach innych niz
biate.

Trzeba przyznaé, ze biate armie nie zawsze zachowujg sie
rycersko, a podczas drugiej wojny swiatowej zaréwno OS, jak i Alianci
bombardowali cywiléw bez wiekszego skruputdw. Armia radziecka
byta notorycznie barbarzynska. Odwazne podejscie do wroga moze
wymagaé wojny w bardziej intymnej, prymitywnej technologicznie
skali. Co wiecej, wspolczesne wojny - szczegolnie te toczone przez
rasy demokratyczne - sg wojnami masowymi, kiére mobilizujg caty
nardd. Najlepszym sposobem na to jest demonizacja wroga i
znacznie fatwiej jest zabijac cywilow, jesli jestesmy przekonani, ze sg
demonami.

Mimo to armie biatych rzadko popetniajg barbarzynstwo, ktére
czesto wystepowato wsrod ich wrogow. czesto byty wspolne wsrod
ich wrogow.
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usual status of women. Major Ackland, on Gen. Burgoyn’s staff,
was shot through both legs and left on the field as the redcoats re-
treated. His wife was with the British forces and was deeply worried
about her husband. She had had a very rough retreat along with
the soldiers—12 hours without food in a driving rain—but she
asked Gen. Burgoyn to petition the American commander, Gen.
Gates, to let her through the lines to tend to her husband. Burgoyn
was impressed that she would undertake to go several miles in the
dark, cross a river, and go over to the enemy, and was moved to
write this letter to General Gates:

Sir—Lacy Harriet Ackland, a lady of the first distinction of family,
rank, and personal virtues, is under such concern on account
of Major Ackland, her husband, wounded and a prisoner in
your hands, that I cannot refuse her request to commit her to
your protection. Whatever general impropriety there may be in
persons in my situation and yours to solicit favors, I cannot see the
uncommon perseverance in every female grace and the exaltation
of character of this lady, and her very hard fortune, without
testifying that your attentions to her will lay me under obligations.
I am, sir, your obedient servant, J. Burgoyne. (Quoted in Edward

Creasy, Fifteen Decisive Battles of the World)

She was accepted through the lines and cared for her husband.
Within a week Burgoyn’s army had surrendered.

This letter may strike modern ears as fantastically mannered,
but it reflects a conception of the antagonist and a respect for wom-
en not likely to be found in non-white histories.

Admittedly, white armies do not always behave chivalrously,
and during the Second World War, both the Axis and the Allies
bombed civilians without much compunction. The Soviet Army
was notoriously barbaric. A gallant attitude towards the enemy
may require war on a more intimate, technologically primitive
scale. Moreover, modern wars—especially those fought by democ-
racies—are mass wars that mobilize an entire nation. The best way
to do this is by demonizing the enemy and it is much easier to kill
civilians if we are convinced they are demons.

Even so, armies of whites rarely commit the barbarities that
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Indianie amerykanscy rzadko brali jehcéw, chyba Zze torturowano
ich w celach sportowych. Lubili rozbiera¢ ciata martwych wrogow i
okaleczac¢ je, jak zauwazyta kawaleria amerykanska, kiedy przybyta,
za pozno, na resztki ostatniego stanowiska Custera. Viet Cong
czesto zabijat rannych Amerykanéw, ktérych znalezli na polu bitwy, a
okrucienstwo japonskich zotnierzy w Chinach i na Pacyfiku jest
dobrze odnotowane. Niezaleznie od kilku niefortunnych wyjgtkéw na
Batkanach, ktory dzisiejszy zotnierz, majgc wyboér, poddatby sie armii
niebiatej, a nie biatej?

Oczywiscie moda jest dzis opisywaé bialych jako wyjgtkowo
gwattowne. Nasi krytycy wskazujg na rzez rzezni drugiej wojny
Swiatowej. Oczywiscie skala zabojstw odzwierciedlata tylko
europejski i amerykanski geniusz technologiczny.

O wiele bardziej niezwykta niz przemoc biatych jest przemocs,
ktérej nie dokonali. W historii tej niemal uniwersalnej instytucji,
niewolnictwa, tylko biali kiedykolwiek wymyslali jej filozoficzne
uzasadnienia, poniewaz tylko oni mieli o tym zte sumienie. Inne ludy
po prostu zabieraty niewolnikdéw, kiedy tylko mogty. Kiedy biali
przekonali sie, ze niewolnictwo jest zle, nie tylko zniosli je we
wiasnych krélestwach, ale wymusili zniesienie niechetnych nie-
bialych. Czystym, antybiatym nonsensem jest udawanie, ze
amerykanskie niewolnictwo byto w jakis sposob wyjatkowo haniebne.

Biali w tym wieku traktowali narody niebiate z niezwyktg
wyrozumiatoscig. Europejskie mocarstwa ustanowity imperia, ktére
obejmowaty wiekszos¢ reszty Swiata. Niebiali nie uzyskali
niepodlegtosci; otrzymali wolno$¢ od biatych, ktérzy zdecydowali, ze
to jest moralne. Teraz, gdy dawne kolonie potykajg sie pod ciezarem
niepodlegtosci, kraje europejskie je wspierajg. W epoce kolonialnej
byto na to imie: ciezar biatego cztowieka. W wielu przypadkach byto
szczere pragnienie wychowania mniej szczesliwych ras.

W XIX i XX wieku biali mieli moc organizowania planety w system
eksploatacji catkowicie dla wtasnej korzysci. Mogli zatrzymac catg
Azje jako panstwa bedace klientami, zamiast pozwoli¢ Japonii, Korei i
- wkrétce - Chinom sta¢ sie prawdziwymi konkurentami .
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have often been common among their enemies. American Indi-
ans seldom took prisoners unless it was to torture them for sport.
They liked to strip the bodies of enemy dead and mutilate them, as
the U.S. Cavalry found when it arrived, too late, at what was left
of Custer’s last stand. The Viet Cong frequently killed wounded
Americans they found on the battlefield, and the cruelty of Japa-
nese troops in China and the Pacific is well recorded. A few un-
fortunate exceptions in the Balkans notwithstanding, what soldier
today, given a choice, would surrender to a non-white rather than
a white army?

Of course, it is the fashion today to describe whites as uniquely
violent. Our critics point to the butcheries of the Second World
War as proof. Of course, the scale of the killing only reflected Eu-
ropean and American technological genius.

Far more remarkable than the violence done by whites is the
violence they have not done. In the history of that near-universal
institution, slavery, only whites ever thought up philosophical jus-
tifications for it because only they had bad consciences about it.
Other peoples simply took slaves when they could. When whites
persuaded themselves that slavery was wrong, they not only abol-
ished it within their own realms but forced abolition on reluctant
non-whites. It is pure, anti-white nonsense to pretend that Ameri-
can slavery was somehow uniquely shameful.

Whites in this century have treated non-white nations with re-
markable forbearance. The European powers had established em-
pires that included most of the rest of the world. Non-whites did
not win independence; they were given freedom by whites who de-
cided this was the moral thing to do. Now, when former colonies
stumble under the weight of independence, European countries
prop them up. In the colonial era, there was a name for this: the
white man’s burden. It was in many cases a sincerely felt desire to
raise up less fortunate races.

In the 19th and 20th centuries, whites had the power to orga-
nize the planet into a system of exploitation entirely for their own
benefit. They could have kept all of Asia as client states rather than
permit Japan, Korea, and—soon—China to become real competi-
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Biali mogli zdominowac inne rasy - a nawet je eksterminowac -
ale to po prostu nie jest czescig ich moralnego repertuaru.

Jak wyglgdatby swiat, gdyby jakas inna rasa posiadata ogromnie
nieproporcjonalng moc, ktérg biali mieli i nadal majg? Czy Afrykanie
lub Azjaci postgpiliby zgodnie z wykazanymi przez biatych
ograniczeniami? Czy dobrowolnie schowaliby bron i zamiast tego
udzielali pomocy, aby pomdéc rasom mniej skutecznym od nich
samych?

Dopiero w ostatnim stuleciu historia swiata byta czyms$ innym niz
kronikg agresywnego plemiennego lub narodowego umacniania.
Gdyby w latach 80. XIX wieku Stany Zjednoczone zdecydowaty sie
na kolonizacje Meksyku czy Ameryki Srodkowej, czy bytby duzy
oburzenie? Dzisiejsza miedzynarodowa moralnos¢ powsciggliwosci
nie jest powszechna, ale zostata ustanowiona w catosci przez
biatych. To samo powstrzymywanie sie, najpierw praktykowane na
sobie przez biatych, a nastepnie narzucane przez biatych przez
agresywne niebiate mocarstwa , zmienito charakter stosunkow
miedzynarodowych. Od 1945 r. Ogranicza wojne na wielkg skale. A
jednak, jak na ironie, biali powinni by¢ ztoczyncami historii Swiata.

Co to ma wspdlnego z pokonanym stanem umystu, ktéry jest
obecnie powszechny wsrdd biatych? Kazda z tych instytuciji i cechy
odzwierciedlajg szczegdlng moralnos¢ biatych. W ostatnich
dziesiecioleciach kazdy zostat zboczony w co$ niebezpiecznego i
autodestrukcyjnego.  Instytucje, ktére niegdys réwnowazyty
poszanowanie praw innych oséb wobec rzeczywistosci nielegalnej,
teraz stuzg slepemu egalitaryzmowi. Historia tego stulecia to historia
niemal histerycznego ataku na wszelkiego rodzaju wyréznienia.

Réznice wymagajg osgdu, a osadzenie jest bolesne dla tych,
ktérzy sg sadzeni. Niektorzy ludzie chcg, gdy spoteczenstwo
rozroznia  przestepcow od przestepcow, kompetentnych i
niekompetentnych, godnych i niegodnych, zdrowych i przewrotnych,
naszego ludu i tych, ktdérzy nim nie sg. Biate spoteczehAstwa pchnety
swojg uwage za innych do niemozliwych granic; stracili zdolnos¢
osgdzania. Istotne dla przezycia rozréznienia sg zatarte i wygtadzone
w imie , wrazliwosci ” i , tolerancji”. » Uznanie nieréwnosci jest
obecnie pogwatceniem liberalnej wizji cziowieka (obecnie znanej
oczywiscie jako ludzkos¢).
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tors. Whites could have dominated other races—even exterminate
them—but this is simply not part of their moral repertoire.

What would the world be like if some other race had the tre-
mendously disproportionate power that whites have had and
continue to have? Would Africans or Asians act with the restraint
whites have shown? Would they voluntarily sheath their weapons
and instead give aid to help races less successful than themselves?

Only in the last century has the history of the world been much
other than a chronicle of aggressive tribal or national aggrandize-
ment. If, in the 1880s, the United States had decided to colonize
Mexico or Central America would there have been much outcry?
Today’s international morality of self-restraint is not universal, but
it was established entirely by whites. It is this self-restraint, first
practiced upon themselves by whites and then forced upon aggres-
sive non-white powers 4y whites, that has changed the character of
international relations. Since 1945, it has curbed large-scale war.
Yet whites, ironically, are supposed to be the villains of world his-
tory.

What does any of this have to do with the defeated state of
mind now common among whites? Every one of these institutions
and characteristics reflect the particular morality of whites. In re-
cent decades, every one has been perverted into something danger-
ous and self-destructive. Institutions that once balanced respect for
the rights of others against inegalitarian reality now serve blind
egalitarianism. The history of this century is the history of an al-
most hysterical assault on distinctions of all kinds.

Distinctions require judgment, and judgment is painful for
those who are judged. Some people are found wanting when a so-
ciety distinguishes between criminal and non-criminal, competent
and incompetent, worthy and unworthy, healthy and perverse, our
people and those who are not. White societies have pushed their
consideration for others to impossible limits; they have lost the
capacity to judge. Distinctions that are vital for survival are blurred
and smoothed over in the name of “sensitivity” and “tolerance.”
Recognition of inequality is now a violation of the liberal vision of
man (now known, of course, as humankind).
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Na przyktad w imie rownosci praca Ojcow Zatozycieli zostata
zdemontowana, aby zredukowac reprezentatywny rzad do
demokracji mafijnej. Wiekszos¢ ograniczenh franczyzy zostata
zniesiona. Aby prowadzi¢ samochdd lub zosta¢ fryzjerem, konieczne
sg pewne kwalifikacje, ale kazdy gtupiec, ktory ukonczyt osiemnascie
lat, moze gtosowaé. Prezydenci i senatorowie USA sg teraz wybierani
bezposrednio w gtosowaniu masowym. Zatozyciele starali sie
odrézni¢ swojg republike od demokracii, ktérej sie obawiali; mamy
teraz demokracje. Dlaczego ich praca zostata cofnigta? Poniewaz
uznat, ze niektérzy ludzie sg madrzejsi od innych - wywrotowy
sentyment w erze egalitarne;.

W podobny sposéb, poniewaz nie mozemy juz osgdzaé, prawo
zostato wypaczone, aby stuzy¢ tak zwanym prawom przestepcow i
skazanych - teraz uwaza sie, ze zastugujg na wiecej uwagi niz
przestrzeganie prawa. Kody mowy Campus naruszajg zasady
wolnosci stowa w imie réwnosci przez fiat. Wysoki szacunek dla
kobiet zamienit sie w niedorzeczne wyobrazenia o fizycznej i
psychicznej rownowaznosci ptci. Troska o dobro wspdlne lezgce u
podstaw edukacji publicznej przerodzita sie teraz w zajecie
niekompetentnymi, utomnymi i innymi beneficjentami edukacji
specjalnej ” . Prywatna, dobrowolna dziatalno$¢ charytatywna zostata
przy¢miona przez bezwzgledne programy rzgdowe, ktore prébujg
zlikwidowaé roéznice, odejmujgc od produktywnych i dajgc
nieproduktywne.

Réwniez w wojsku rozréznienia nie sg juz dozwolone, wiec
czarni, biali, latynosi, kobiety i homoseksualisci sg uwazani za
wymiennych, a zatem réwnie dobrych zotnierzy. Inzynieria spoteczna
ma pierwszenstwo przed skutecznym zabijaniem. Roczne raporty
efektywnosci dla Zzotnierzy zawierajg element « Wspiera EO / EEO »
[Réwne szanse / Roéwne szanse zatrudnienia]. Niedobor moze
zakonczyC kariere.

Oficjalny poglad jest taki, ze , zroznicowana ” armia jest lepszg
armig. Jest to udowodniona recepta na katastrofe na polu bitwy. W
XIX wieku, pod rzgdami Camillo Cavour, armia wioska stata sie
narzedziem budowania narodu, a nie walki. Wtosi z réznych regionéw
zostali przydzieleni do mieszanych jednostek w nadziei, ze rozwing
poczucie jednosci narodowej. Rezultatem byta niezgoda, dezercja i
zatosny rekord walki.
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For example, it was in the name of equality that the work of
the Founding Fathers was dismantled so as to reduce representa-
tive government to something like mob democracy. Most of the
restrictions on the franchise have been stripped away. Some kind of
qualification is necessary to drive a car or become a barber, but any
fool who turns eighteen can vote. Presidents and U.S. Senators are
now chosen directly by mass ballot. The Founders were careful to
distinguish their republic from a democracy, which they feared; we
now have a democracy. Why has their work been undone? Because
it recognized that some men are wiser than others—a subversive
sentiment in this egalitarian era.

In like manner, because we can no longer judge, law has been
perverted to serve the so-called rights of criminals and convicts—
now sometimes thought to deserve more consideration than the
law-abiding. Campus speech codes violate principles of free speech
in the name of equality by fiat. High regard for women has col-
lapsed into preposterous notions of physical and psychological
equivalence of the sexes. Concern for the common good that un-
derlay public education has now degenerated into a preoccupation
with incompetents, defectives, and other beneficiaries of “special”
education. Private, voluntary charity has been overshadowed by
ruthless government programs that attempt to erase distinctions by
taking from the productive and giving to the unproductive.

In the military as well, distinctions are no longer permitted,
so blacks, whites, Hispanics, women, and homosexuals are all
thought to be interchangeable and therefore equally good soldiers.
Social engineering takes precedence over effective killing. Annual
efliciency reports for soldiers include an item, “Supports EO/EEO”
[Equal Opportunity/Equal Employment Opportunity]. A defi-
ciency can end a career.

The official view is that a “diverse” army is a better army. This
is a demonstrated prescription for battlefield disaster. In the 19th
century, under Camillo Cavour, the Italian army was made into
a tool for nation-building rather than fighting. Italians from dif-
ferent regions were assigned to mixed units in the hope that they
would develop feelings of national unity. The result was discord,
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Armia niemiecka ze swoimi spojnymi, jednorodnymi jednostkami
rekrutowanymi z matych obszaréw w pojedynczych prowincjach miata
wysokie morale i walczyta znakomicie.

Jedng z najdziwniejszych strat starozytnego rozréznienia jest
rozpad dorostych autorytetow. W latach szescdziesigtych XX wieku,
na caltym biatym $wiecie, administratorzy uczelni pokazali
fantastyczne przejawy bezkregowosci, gdy mtodzi degeneraci przejeli
budynki i wydali , niepodlegajgce negocjacjom ” Zzgdania. Nawet
dzisiaj , demonstracja ” lub grozba, ze kto$ moze rzuci¢ uniwersytet
na kolana. Naturalna hierarchia pokolen zostata zniszczona w imie
rownosci.

Wszystkie te zmiany byty czescig ataku na praktycznie kazdg
réznice, hierarchig, rozréznienie i dyskryminacje, ktore ludzie przyjeli
za pewnik. To, co widzimy w Stanach Zjednoczonych i innych biatych
krajach, jest atakiem na rozréznienia, ktory jest tak daleko posuniety,
jak komunistyczna proba zniszczenia prywatnego przedsiebiorstwa.

Typowa biata troska innych wywotuje amok. W dyskursie
publicznym i zyciu politycznym niewiele pozostato ze starych rdéznic
miedzy mezczyzng i kobieta, hetero- i homoseksualistg, uzdolnionym
i niekompetentnym, obywatelem i obcym, producentem i pasozytem,
dzentelmenem i barbarzyhca. Ta kampania zakonczyta sie sukcesem
ze wzgledu na altruistyczne sktonnosci, ktére prawdopodobnie sg
nieodtgczne od biatych. W dot tej sSciezki lezy zawalenie sie
wszystkich wartosci.

Oczywiscie obowigzkowa rownos¢ - a nawet rownowaznos¢ - ras
jest jednym z najbardziej desperacko bronionych zludzen tego
desperacko egalitarnego wieku. Ziudzenie zaczeto ksztattowaé
spoteczenstwo najpierw w Stanach Zjednoczonych, a nastepnie
rozprzestrzenito sie na inne biate narody. Doktryna rasowa znajduje
sie obecnie w centrum egalitarnego wojownika, ktory miazdzy biatego
cztowieka. Zdolnos¢ do dokonywania rozroznien rasowych zostata
zmieciona, podobnie jak mozliwos¢ dokonywania niezliczonych
innych wyroznien.

Kazdy, kto moze przejrze¢ centralne klamstwo réwnowaznosci
rasowej, moze przejrze¢ inne egalitarne ktamstwa. Wtasnie dlatego
biali, ktérzy nadal dokonujg rozréznien rasowych, wcigz tworzg tak
wielu innych.

Objasnienia
Co spowodowato zniszczenie roznic? Niektérzy uwazajg, ze

chrzescijanstwo, ktadgc nacisk na réwnos¢ wobec Boga i
nadstawiajgc drugi policzek, Smiertelnie ostabito biatego cztowieka.
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desertion, and a miserable combat record. The German army, with
its cohesive, homogeneous units recruited from small areas within
single provinces had high morale and fought brilliantly.

One of the strangest losses of an ancient distinction has been
the crumbling of adult authority. In the 1960s, all across the white
world, college administrators put on fantastic displays of spineless-
ness as young degenerates took over buildings and issued “non-
negotiable” demands. Even today, a “demonstration” or the threat
of one can bring a university to its knees. The natural hierarchy of
generations was destroyed in the name of equality.

All these changes have been part of an assault on virtually ev-
ery difference, hierarchy, distinction, and discrimination that men
have taken for granted. What we see in the United States and in
other white nations is an attack on distinctions that is almost as far-
reaching as the Communist attempt to destroy private enterprise.

The typical white concern for others has run amok. In public
discourse and political life, not much is left of the old distinctions
between man and woman, hetero- and homosexual, gifted and
incompetent, citizen and alien, producer and parasite, gentleman
and barbarian. This campaign has succeeded because of the altru-
istic inclinations that are probably inherent in whites. Down this
path lies the collapse of all values.

Of course, the mandatory equality—even equivalence—of rac-
es is one of the most desperately defended illusions of this desper-
ately egalitarian century. The illusion began to shape society first in
the United States and then spread to other white nations. Racial
doctrine is now at the heart of the egalitarian juggernaut that is
crushing the white man. The ability to make racial distinctions has
been swept away, along with the ability to make countless other
distinctions.

Anyone who can see through the central lie of racial equiva-
lence is likely to see through the other egalitarian lies. That is why
whites who still make racial distinctions still make so many others.

Explanations

What has brought about the destruction of distinctions? Some
people think Christianity, with its emphasis on equality before
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Dzisiaj gtéwny nurt chrzescijanstwa jest z pewnos$cig wazng sitg
kapitulaciji, ale prawdopodobnie jest to raczej objaw niz przyczyna
choroby biatego cztowieka. Tradycyjne chrzescijanstwo w zadnym
wypadku nie wymaga zniszczenia réznic. Europejczycy sg
chrzescijanami od ponad tysigca lat, a chrzescijanstwo z pewnoscig
nie podwazyto zdolnosci Stonewall Jackson do rozréznienia - ani
zdolnosci konkwistadoréw i krzyzowcow.

Wiara zostata przycieta w zaleznosci od czasu. Biblia mowi, ze
homoseksualisci majg zostaé skazani na smier¢, ale dzis wielu
chrzescijan chce zaréwno wyswieci¢ homoseksualistow, jak i zniesé
kare Smierci. Chrzescijanstwo sie nie zmienito; Chrzescijanie sie
zmienili.

Niektorzy twierdzg réwniez, ze Zydzi sg winni zatrutemu stanowi
umystu powszechnemu wsrod biatych. Nie ma watpliwosci, ze Zydzi
przejeli wiodgcg role w promowaniu sit wywtaszczenia i atakowaniu
podstaw tradycyjnych rozréznien. Znalezli jednak wiecej niz chetnych
wspolnikow wsrod nie-Zydéw, a obwinianie Zydéw za kapitulacje
biatych przypomina troche obwinianie biatych za wszystkie
niepowodzenia czarnych. Bez watpienia wielu, ktérzy zachecajg
biatych do samobojczych sktonnosci, to Zydzi, ale skionnosci te
musiaty istnie¢, zanim mozna je byto zacheci¢.

Co spowodowato nagty rak egalitaryzmu? Dewastacja pierwszej
wojny Swiatowej sprawita, ze wielu Europejczykow watpi w waznosc¢
swojej cywilizacji. Druga wojna swiatowa - kolejny niszczycielski cios
dla zachodniej pewnosci siebie - zakonczyla sie zwyciestwem
najbardziej ideologicznie egalitarnych narodéw na ziemi: Zwigzku
Radzieckiego i Stanéw Zjednoczonych. Czegokolwiek innego
oznaczato, O$ walczyta o0 wyrdznienia - narodowe, rasowe,
kulturowe, biologiczne. Jego porazka zdyskredytowata eugenike i
Swiadomos¢ rasowa. Zdyskredytowato nawet nacjonalizm, a
Organizacja Narodéw Zjednoczonych zostata stworzona w celu
wyeliminowania nacjonalizmu i konfliktdw narodowych.

Postep materialny odegrat rowniez role w niszczeniu réznic. ,,
Luksus jest bardziej bezwzgledny niz wojna ” - powiedziat rzymski
satyryk Juvenal. Zamoznos$¢ lat powojennych utatwita zatuszowanie
katastrofalnych skutkow polityki spotecznej. Wielkie bogactwo,
przymusowo rozdzielone na nieproduktywne, stworzyto ztudzenie tak
postepow spofecznych, jak i materialnych.
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God and turning the other cheek, has fatally weakened the white
man. Today, mainstream Christianity is certainly an important
force for capitulation, but this is probably a symptom rather than
a cause of the white man’s disease. Traditional Christianity by no
means requires the destruction of distinctions. Europeans have
been Christian for more than a thousand years, and Christianity
certainly did not undermine Stonewall Jackson’s capacity to draw
distinctions—nor that of the Conquistadors and Crusaders.

The faith has been pruned to suit the times. The Bible says that
homosexuals are to be put to death, but today many Christians
want to both ordain homosexuals and abolish the death penalty.
Christianity has not changed; Christians have changed.

Some people likewise insist that Jews are to blame for the poi-
soned state of mind common among whites. There is no doubt
Jews have taken the lead in promoting the forces of dispossession
and in attacking the bases for traditional distinctions. However,
they have found more than willing accomplices among non-Jews,
and to blame Jews for white capitulation is a little like blaming
whites for all the failures of blacks. Without a doubt, many who
encourage whites in their suicidal proclivities are Jews, but those
proclivities had to exist before they could be encouraged.

What precipitated the sudden cancer of egalitarianism? The
devastation of the First World War made many Europeans doubt
the validity of their civilization. The Second World War—another
devastating blow to Western self-confidence—ended with victory
by the most ideologically egalitarian nations on earth: the Sovi-
et Union and United States. Whatever else it stood for, the Axis
fought for distinctions—national, racial, cultural, biological. Its
defeat discredited eugenics and racial consciousness. It even dis-
credited nationalism, and the United Nations was created with the
goal of eliminating nationalism and national conflicts.

Material progress has also played a role in the destruction of
distinctions. “Luxury is more ruthless than war,” said the Roman
satirist, Juvenal. The affluence of the post-war years made it easier
to cover up the disastrous results of social policy. Great wealth, forc-
ibly redistributed to the non-productive, created the illusion of so-
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Wyzsze standardy zycia byly pretekstem do zignorowania
niewypowiedzianej degeneracji. Rosngce bogactwo pozwolito
uwierzyc, ze reguty ludzkiej natury ulegty zmianie i ze spoteczenstwo
mozna doskonalié.

Co stracili biali

Jednak sposrod wszystkich kategorii, ktére zacieraty sie w
ostatnich dziesiecioleciach, utrata réznic rasowych ma najgorsze
dtugoterminowe konsekwencje. Grupa nie moze przetrwaé bez
poczucia tozsamosci. Nie moze kontynuowaé, chyba ze jego
cztonkowie sg Swiadomi, ze nalezg do grupy i sg gotowi postawi¢ na
pierwszym miejscu jej interesy.

Gdy ta grupa jest biatg rasg, swiadomos¢ grupowa jest
traktowana jako zto czyste, ale we wszystkich innych obszarach zycia
uwazamy to za cos oczywistego.

Rodzina istnieje w sensownym sensie tylko wtedy, gdy jej
cztonkowie stawiajg interesy rodzinne nad interesami nieznajomych.
Partia polityczna rozwigzataby sie, gdyby jej czionkowie nie chcieli
dochodzi¢ interesow parti w stosunku do wszystkich innych.
Pracownicy firmy muszg by¢ gotowi konkurowa¢ z konkurencjg. Jesli
obywatele danego narodu nie majg swiadomosci narodowej, nardd
sie rozpusci. Zadna grupa nie moze przetrwaé bez $wiadomosci
grupowej, a biali muszg odrodzi¢ swiadomos$¢ rasowg lub zostac
odepchnieci na bok.

Oczywiste jest, ze biali nie stracili instynktu do identyfikowania sie
z grupami. Sg lojalni wobec szkdt wyzszych, klubow, rodzinnych
miast, pracodawcow i rodzin. Nawet sity jednego globalizmu nie sg w
stanie zapobiec oddaniu narodowi.

Ale jesli chodzi o rase, biali potwierdzajg rasowg solidarnos¢
innych, zaprzeczajgc wiasnej. Robert Frost zdefiniowat niegdys$
liberata jako kogos, kto nie moze sie wypowiedzie¢ po swojej stronie.
Jako rasa, biali nie mogg bra¢ swoich stron w zadnym jawnie
rasistowskim sporze. Kiedy nie-bialy stawia wymagania rasowe,
biatka prawie zawsze ustepuja.

Jednym z powododw, dla ktorych biali to robig, jest to, ze system
zarzadzania zbudowany w biatych spoteczenstwach opiera sie na
zatozeniu, ze interesy innych czasami wymagajg poswiecenia
wiasnego. Tego wymagajg wszystkie zasady zachodniej moralnosci.
Jesli poswiecanie indywidualnych intereséw jest dobre i hojne, to
dlaczego nie skupic¢ sie na zainteresowaniach?
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cial as well as material progress. Higher standards of living were an
excuse to ignore unspeakable degeneracy. Increasing wealth made
it possible to believe that the rules of human nature had changed,
and that society could be perfected.

What Whites Have Lost

However, of all the categories that the last few decades blurred,
the loss of racial distinctions has the worst long-term consequences.
A group cannot survive without a sense of identity. It cannot con-
tinue unless its members are aware that they are part of a group and
are willing to put its interests first.

When that group is the white race, group consciousness is
treated as an unalloyed evil, but in all other areas of life we take it
for granted.

A family exists in a meaningful sense only if its members put
family interests before the interests of strangers. A political party
would dissolve if its members were not willing to assert the party’s
interests against all others. A company’s employees must be will-
ing to compete against competitors. Unless the citizens of a nation
have a national consciousness a nation dissolves. No group can sur-
vive without group consciousness, and whites must rekindle racial
consciousness or be pushed aside.

It is obvious that whites have not entirely lost the instinct to
identify with groups. They are loyal to colleges, clubs, home towns,
employers, and families. Not even the forces of one-worldism can
prevent devotion to nation.

But when it comes to race, whites affirm the racial solidarity
of others while denying their own. Robert Frost once defined a
liberal as someone who cannot take his own side in an argument.
As a race, whites cannot take their own side in any explicitly racial
argument. When a non-white makes racial demands whites almost
always give in.

One reason why whites do this is because the system of gover-
nance built up in white societies is based on the assumption that
the interests of others sometimes require that we sacrifice our own.
All principles of Western morality require this. If it is good and
generous to sacrifice individual interests, then why not group in-
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To zamieszanie wokét dobroci i poswiecenia powoduje, ze walka
z , rasizmem ” jest tak bardzo moralna. Liberalni biali méwig jako biali
tylko po to, aby potepi¢ wtasng rase i chwali¢ niebedacych biatymi - w
ten sposob przyjmujac aure moralnej wyzszosci, ktora towarzyszy
ofiarom. Inne biatka, one sugerowac, ptawi¢ sie w rasowej wtasnym
interesie, ale one wzrosty tak daleko ponad to mogg go
wypowiedzie¢.

Doniesienia o , rasizmie ” wynoszg zatem dziesie¢ centow, ale
majg ten sam moralny blask, co dawanie biednym. Kaznodzieje,
politycy, zotnierze, nauczyciele, sedziowie i Rotarianie - wszyscy
wygtaszajg kazania o , bigoterii”. »W ten sposéb mozna gromadzi¢
wielkie zastugi - i dlatego sg tak atrakcyjne - bez Zzadnych kosztéw.
Wielu z tych, ktérzy najgtodniej mowig o integracji, wysyta wiasne
dzieci do szkot prywatnych. Bohaterowie akcji afirmatywnej nigdy nie
oferujg wtasnej pracy dla mniej wykwalifikowanych nie-biatych i
prawdopodobnie walczg o utrzymanie projektow mieszkaniowych
poza ich dzielnicami.

Nawet najbardziej odwazni biali liberatowie zwykle zyja,
utrzymujg kontakty towarzyskie i zenig sie miedzy sobg. Codzienne
stosunki z Meksykanami i Haitanczykami bylyby zapewne
ekscytujgce, ale liberatowie wolg pozostawia¢ to nizszym klasom.
Implikowana ofiara anty-biatego aktywizmu jest wiec prawie zawsze
czystg hipokryzjg. Zupetnie dopuszczalne jest grzmot przeciwko ,
rasizmowi ” i nie ma ani jednego niebiatego przyjaciela, krewnego lub
sgsiada.

Biali twierdzg, ze przeszkadzajg im sentymenty niebiatych,
prawdopodobnie uznaliby to za absurd. W 1987 r. Byty prezydent
Jimmy Carter wyznat, ze kiedy zobaczyt gtodujgce etiopskie dzieci w
telewizji, nie moégt sie nimi przejmowac tak bardzo, jak wtasnej corce
Amy. Powiedziat, ze jest , zawstydzony ” tym , rasistowskim ”
brakiem sentymentéw.

Wiekszo$¢ biatych nie poddaje sie tak otwarcie. Nie sg jednak w
stanie dziata¢ we wtasnym interesie. Wiekszo$¢ biatych nie chce
mieszac¢ sie z innymi rasami. Chca, aby ich dzieci poslubity biatych.
Nie chca, aby biali stali sie mniejszoscig. Jednak nauczono ich, aby
wstydzili sie mysle¢ o tych rzeczach i nie robig nic, aby chroni¢ swojg
grupe. Sa sparalizowani przez swojg wtasng wypaczong moralnosc.
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terests?

It is this confusion about goodness and sacrifice that gives
the fight against “racism” so much moral fervor. Liberal whites
speak as whites only to denounce their own race and to praise
non-whites—thereby assuming the aura of moral superiority that
comes with sacrifice. Other whites, they imply, wallow in racial
self-interest but #bey have risen so far above it they can denounce it.

Denunciations of “racism” are therefore ten a penny, but they
have the same moral sheen as giving to the poor. Preachers, politi-
cians, soldiers, teachers, judges, and Rotarians all deliver sermons
blasting “bigotry.” Great merit can be accumulated this way and—
this is why it is so attractive—at 7o cost. Many of those who whoop
the loudest about integration send their own children to private
schools. The champions of affirmative action never offer their
own jobs to less qualified non-whites, and would probably fight to
keep housing projects out of #heir neighborhoods.

Even the giddiest white liberals normally live, socialize, and
marry among themselves. Daily intercourse with Mexicans and
Haitians would be exhilarating, to be sure, but liberals prefer to
leave it to the lower orders. The implied self-sacrifice of anti-white
activism is therefore almost always pure hypocrisy. It is perfectly
acceptable to thunder against “racism” and not have a single non-
white friend, relative, or neighbor.

Whites claim to be bothered by sentiments non-whites would
probably find absurd. In 1987, former President, Jimmy Carter
confessed that when he saw starving Ethiopian children on televi-
sion he could not manage to care as much about them as he did
about his own daughter, Amy. He said he was “embarrassed” by
this “racist” lack of sentiment.

Most whites do not abase themselves so openly. However, they
are unable to act in their own interests. Most whites do not want
to mix with other races. They want their children to marry whites.
They don’t want whites to become a minority. Yet, they have been
taught to be ashamed to think these things, and they do nothing
to protect their group. They are paralyzed by their own perverted
morality.
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W konicu moglibySmy zapytac, czy biata rasa jest w stanie
przetrwac. Czy nardd, ktory stawia kobiety w walce powaznie traktuje
0 przetrwaniu, pomijajgc catkowicie rasowe formy kapitulacji? Czy
ludzie, dla ktérych homoseksualizm jest wazng alternatywa dla zycia
rodzinnego, powaznie podchodzg do przetrwania? Czy nardd, ktory
zmusza kompetentnych do subwencjonowania i nagradzania
prokreacji niekompetentnych, powaznie traktuje o przetrwaniu? Czy
ludzie, ktérych dorosli nie sg w stanie stawi¢ czota swoim
nastolatkom, powaznie podchodzg do przetrwania? Tacy ludzie - i
tylko biali robig te rzeczy - zaczeli pisa¢ wtasne nakazy $mierci,
nawet bez grozby wzrostu populacji innych osoéb.

Co jeszcze pogarsza obecny kryzys, to fakt, ze biali nigdy nie
przedstawili Zzadnych moralnych uzasadnien dla wlasnego
przetrwania rasowego. Jak kazdy inny lud, nigdy nie musieli. Teraz,
gdy formutuje sie argumenty przeciwko temu, co wszyscy zawsze
uwazali za co$ oczywistego, nie ma zapasow sprawdzonych
pomystow, z ktérych ludzie mogliby czerpaé, by broni¢ swojego stylu
zycia. W kosciach czuja, ze to, co sie dzieje, jest zle, ale nie majg
stéw, za pomocg ktérych mogliby wyrazi¢ te uczucia. Bez stow, bez
przekonujgcych podstaw moralnych, biali nie moga dziatac.

Nie powinno by¢ wiecej potrzeby wyjasniania, dlaczego biali jako
grupa majg prawo do przysztosci, niz wyjasniania, dlaczego lepiej
zy¢, niz umrzeé, ale w erze samobdjczej jesteSmy zmuszeni
ttumaczy¢ sie. |, jak sie tumaczymy, straszne konsekwencje utraty
Swiadomosci rasowe]j powoli stajg sie jasne dla wiekszej liczby ludzi.
Powraca $wiadomos¢ rasy. Akcja afirmatywna, dziatalnosc
autobusowa, przestepstwa miedzy rasowe oraz transparentne anty-
biate nastawienie mediéw otwierajg coraz wiecej oczu kazdego dnia.
Jest wiecej grup i publikacji niz kiedykolwiek, ktére wyraznie
potwierdzajg interesy biatych.

Swiadomo$é rasowa nadchodzi. Jego moc tylko wzro$nie, a
podstawowa moralna legitymacja gwarantuje, ze zwyciezy.

Ten artykut pojawit sie w wrzeSniu i pazdzierniku 1996 r
zagadnien z amerykanskiego renesansu.
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Ultimately, we might well ask whether the white race is fit to
survive at all. Entirely aside from explicitly racial forms of capitula-
tion, is a people that puts women in combat serious about survival?
Is a people for which homosexuality is a valid alternative to family
life serious about survival? Is a people that forces the competent
to subsidize and reward the procreation of incompetents serious
about survival? Is a people whose adults are unable to face down
their adolescent children serious about survival? Such people—and
only whites do these things—have begun to write their own death
warrant, even without the threat from growing populations of non-
whites.

What makes the current crisis even worse is that whites have
never articulated any moral justifications for their own racial sur-
vival. Like every other people, they never had to. Now, when ar-
guments are formulated against what everyone always took for
granted, there is no stock of tested ideas on which people can draw
to defend their way of life. In their bones they feel that what is
happening is wrong, but they do not have the words with which to
express those feelings. Without words, without convincing moral
foundations, whites cannot act.

It should be no more necessary to explain why whites, as a
group, have the right to a future than to explain why it is better to
live than to die, but in our suicidal era we are forced to explain our-
selves. And, as we explain ourselves, the terrible consequences of
lost racial consciousness are slowly becoming clear to more people.
Consciousness of race is returning. Affirmative action, busing, in-
ter-racial crime, and the transparently anti-white bias of the media
are opening more and more eyes every day. There are more groups
and publications than ever that clearly assert the interests of whites.

Racial consciousness is on the march. Its power will only grow,
and its fundamental moral legitimacy ensures that it will prevail.

This article first appeared in the September and October 1996 is-

sues of American Renaissance.
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Czy mozliwy jest narod wielorasowy?

ODPOWIEDZ JEST W KSIEGI HISTORII TWOJEGO DZIECKA.

Ze wszystkich sposobdw, w jakie nardod sam sie okresla, niewiele
jest wazniejszych niz to, czego uczy o sobie dzieci. Na lekcjach
historii szkot publicznych naréd opowiada wiasng historie i budzi
narodowg tozsamos¢ w umystach mtodych obywateli. W dzisiejszej
Ameryce, gdzie konkurujgce ze sobg roszczenia rasowe, kulturowe i
jezykowe prawie uniemozliwiajg nawet mowienie o tozsamosci
narodowej, pytania o historie staty sie walkg o posiadanie
amerykanskiej przeszitosci.

Wielokulturowa, wieloaspektowa historia, ktéra powstata w
wyniku tej walki, nie jest jedynie odejsciem od historii, ktérej Ameryka
tradycyjnie uczyta swoje dzieci. By¢ moze po raz pierwszy narod
porzucit jednolita tozsamos¢ swojego pochodzenia i $wiadomie
postanowit przyjg¢ wiele tozsamosci narodowych.

Co znamienne, zrozumienie przez wielu nie-biatych historii
wielokulturowej jest catkowicie odmienne od rozumienia biatych. W
przypadku biatych gtéwnymi pojeciami sg , wigczenie ” i ,, pluralizm”.
» Amerykanska historia ma zosta¢ przepisana, aby perspektywy
rasowe i kulturowe, ktére kiedy$ byty , ignorowane ” Ilub
zaniedbywane ” , byty traktowane jednakowo. Jednak dla wielu nie-
biatych historia wielokulturowa jest waznym krokiem na drodze do
wyraznie rasowej, afro-centrycznej lub latynoskiej historii. Ich celem
jest raczej separacja niz integracja.

« Konserwatywny » poglad, ze historia wyraznie rasowe sg
bezprawne. Argumentuje sie, ze Ameryka musi by¢ zjednoczona
wspolng historig, a historie wykluczajgce nas jednoczg. Ta pozycja
jest logicznie poprawna; historie wykluczajgce sag dzielgce. Ale jak
zobaczymy, stanowisko , konserwatywne 7 jest zte - praktycznie,
emocjonalnie, a nawet moralnie. Ameryka jest juz podzielona przez
rase i zadne podejscie do historii nie moze tego zmieni¢. Tak jak
niemozliwe bytoby korzystanie z tej samej ksigzki historyczne;j
zarowno w Chinach, jak i Japonii, tak niemozliwe jest napisanie
jednej amerykanskiej historii, ktora zadowoli biatych, czarnych,
indyjskich, latynoskich i azjatyckich.
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Is a Multiracial Nation Possible?

THE ANSWER IS IN YOUR CHILD’S HISTORY BOOK.

Of all the ways in which a nation defines itself, few are more
important than what it teaches its children about itself. In the his-
tory classes of its public schools, a nation retells its own story and
instills a national identity in the minds of young citizens. In today’s
America, where competing racial, cultural, and linguistic claims
now make it nearly impossible even to speak of national identity,
questions about history have become a struggle for the possession
of America’s past.

The multicultural, multi-perspective history that has arisen
from this struggle is not merely a departure from the history Amer-
ica has traditionally taught its children. It may be the first time that
a nation has abandoned the single identity of its origins and set out
deliberately to adopt multiple national identities.

Significantly, the understanding by many non-whites of multi-
cultural history is entirely different from that of whites. For whites,
the central concepts are “inclusion” and “pluralism.” American
history is to be rewritten so that racial and cultural perspectives
that were once “ignored” or “neglected” will get equal treatment.
For many non-whites, however, multicultural history is a vital step
on the way to an explicitly racial, Afro-centric or Hispanic history.
Their goal is separation rather than inclusion.

The “conservative” view is that explicitly racial histories are il-
legitimate. America, it is argued, must be united by a common his-
tory, and exclusionist histories disunite us. This position is logically
correct; exclusionist histories are divisive. But as we shall see, the

“conservative” position is wrong—practically, emotionally, and even
morally. America is already disunited by race, and no approach to
history can change that. Just as it would be impossible to use the
same history book in both China and Japan, it is impossible to
write a single American history that satisfies white, black, Indian,
Hispanic, and Asian.

BAsIC PRINCIPLES 31



Szkolnictwo jako asymilacja

Celem amerykanskiej edukaciji publicznej nigdy nie byto po prostu
przekazywanie wiedzy. Jednym z jego gidwnych celow byto
uczynienie dzieci Amerykanami. Amerykanskie szkoly latajg
amerykanskag flagg, a uczniowie przysiegajg jej wiernosé.
Najwazniejsze wydarzenia historyczne pochodzg z amerykanskiej
przesztosci. Najbardziej chwalebnymi osiggnieciami sg osiggniecia
amerykanskie. Nie ma w tym nic dziwnego. Kazdy nardéd zapewnia
swoim dzieciom edukacje narodowa.

Niemniej jednak amerykanskie szkoty mialy jeszcze bardziej
wyrazny cel budowania narodu niz inne ze wzgledu na potrzebe
asymilacji imigrantéw. John Quincy Adams napisat, ze imigranci «
muszg porzuci¢ europejskg skore, nigdy jej nie wznawiajgc. » Horace
Mann argumentowat, ze « obcy nardd. . . nie mozna go przeksztatcic¢
w petng pozycje obywateli amerykanskich jedynie poprzez podréz
przez Atlantyk. » Jednym z najsilniejszych motywéw budowy szkét
publicznych byta zatem potrzeba wykluczenia Amerykanéw z
Europejczykow.

Europejczycy nie mieli zostaé przeksztatceni w Amerykanow,
uczgc ich o wktadzie Afrykandw, Meksykandw i Indian. Stara,
standardowa historia jednoczyta Amerykandw, poniewaz miata
spojny cel i jeden gtos. Podkreslit jeden punkt widzenia i zignorowat
inne. Mowigc wprost, byta to historia biatych ludzi dla biatych ludzi.

Ta historia dobrze stuzyta krajowi, o ile populacja byta w
przewazajgcej mierze biata, a dwie tradycyjne mniejszosci - czarni i
Indianie - nie mieli gloséw. Wszystko to ulegto zmianie, poczawszy
od lat 60. XX wieku. Ruch na rzecz praw obywatelskich dat gtos
Czarnym i Indianom, a zmiany w przepisach imigracyjnych
spowodowaty ogromny naptyw nie-biatych. To byt koniec pewnego
rodzaju Ameryki i uniemozliwit tradycyjng historie Ameryki.

Nie-biali zaczeli narzeka¢ na wersje historii, ktéra ich pomineta.
Historia budowania narodu, ktéra tgczyta Europejczykow w jeden
naréd, nie fgczyta biatych i nie-biatych w jeden naréd. Historia ,,
wielokulturowa ” miata zatem byC szerszg, bardziej wigczajgca
historig, ktdéra databy kazdemu Amerykaninowi nalezng mu czesc
przesztosci Ameryki. Jednoczesnie , istotna kulturowo ” historia
zatrzymataby czarnych i Latynoséw w szkole i powstrzymataby ich
przed wypadaniem w coraz wigkszym tempie.
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Schooling as Assimilation

The purpose of American public education has never been sim-
ply to impart knowledge. One of its central goals has been to make
children into Americans. American schools fly the American flag
and students pledge allegiance to it. The central events of history
are from the American past. The most glorious achievements are
American achievements. There is nothing odd about that. Every
nation gives its children a national education.

Nevertheless, American schools have had an even more explic-
itly nation-building purpose than others because of the need to
assimilate immigrants. John Quincy Adams wrote that immigrants
“must cast off their European skin, never to resume it.” Horace
Mann argued that “a foreign people . . . cannot be transformed into
the full stature of American citizens merely by a voyage across the
Atlantic.” One of the strongest motives for building public schools
was, therefore, the need to make Americans out of Europeans.

Europeans weren't going to be made into Americans by teach-
ing them about the contributions of Africans, Mexicans and Indi-
ans. The old, standard history united Americans because it had a
coherent purpose and a single voice. It emphasized one point of
view and ignored others. To put it bluntly, it was history about
white people for white people.

This history served the country well, so long as the population
was overwhelmingly white, and the two traditional minorities—
blacks and Indians—did not have voices. All this changed, begin-
ning in the 1960s. The civil rights movement gave voices to blacks
and Indians, and changes in immigration laws brought a massive
influx of non-whites. It was the end of a certain kind of America,
and it made the traditional story of America impossible.

Non-whites began to complain about a version of history that
left them out. The nation-building history that had bound Euro-
peans into a single people had not bound whites and non-whites
into a single people. “Multicultural” history was therefore to be a
broader, more inclusive history that would give every American
his rightful share of America’s past. At the same time, “culturally
relevant” history would keep blacks and Hispanics in school and
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Kwadratowanie kotfa

Cos, czego dobroduszni biali nie rozumieli, to to, ze historia ,,
obejmujgca ” - taka, ktéra bytaby wszystkim dla wszystkich ludzi - jest
niemozliwa. Historia ma zwyciezcow i przegranych i widzg te same
wydarzenia réznymi oczami. Jednoczesnie praktycznie kazda nie-
biata grupa postrzega konflikty przesztosci jako zmagania sie z
biatymi, wiec wielokulturowa historia staje sie zbiorem perspektyw,
ktére czesto nie sg jedynie nie-biate, ale sg anty-biate.

Jak na przyktad historia wielokulturowa traktuje odkrycie i
zasiedlenie Ameryki Potnocnej przez Europejczykow? Stara historia
nazywata to triumfalnym postepem cywilizacji. Ale dla Indian te same
wydarzenia historyczne sg niekohczacg sie sekwencjg klesk i
katastrof. Czy podrecznik wielokulturowy nazywa to triumfem,
katastrofg, czy obie, czy nie?

Co z wojng meksykansko-amerykanskg? W tamtym czasie
uznano go za wspanialy sukces, poniewaz dodat ogromne czesci
amerykanskiemu Zachodowi. Ale czy zamiast tego bylo to
imperialistyczne okrucienstwo? Czy dzisiejsze dzieci w wieku
szkolnym cieszg sie z faktu, ze Kalifornia jest czescig Ameryki, czy
ptaczg nad skradzionym prawem rodowym swoich latynoskich braci?

Niewolnictwo stanowi podobng zagadke. Czarni chcg, aby stata
sie centralnym punktem ich historii, i to na wiele sposobdw. Przez
prawie 300 lat wiekszos¢ czarnych w Ameryce byta niewolnikami i
praktycznie wszystko, co czarni robili lub mysleli, byto ograniczone
przez niewolnictwo. Dzi$ jest nadal centralnym punktem czarnej
historii, poniewaz usprawiedliwia porazke i moze by¢ wykorzystywany
do wydobywania korzysci z biatych.

Jednak dla biatych niewolnictwo jest drobnym wydarzeniem
historycznym. Poza wojng secesyjng (ktéra zostata zainicjowana i
toczona przez biatych) bieg historii narodu prawie nie bytby inny,
gdyby nie byto Czarnych i niewolnictwa. Nadanie jej znaczacego
miejsca w biatej historii jest przejrzystym wysitkiem, aby manipulowac
sposobem, w jaki biali myslg o terazniejszosci.

Gdy niewolnictwo osiggnie status niezrownanego zta, znaczna
czes$C przesziosci staje sie niezrozumiata. Czy George Washington
jest zarébwno ojcem swego kraju, jak i niegodziwym cziowiekiem,
poniewaz posiadat niewolnikow?
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stop them from dropping out at ever-increasing rates.

Squaring the Circle

Something that well-meaning whites did not understand is
that an “inclusive” history—one that would be all things to all
people—is impossible. History has winners and losers, and they
see the same events with different eyes. At the same time, virtually
every non-white group sees the conflicts of the past as struggles
with whites, so multicultural history becomes a collection of per-
spectives that are often not merely non-white but anti-white.

How, for example, is a multicultural history to treat the discov-
ery and settlement of North America by Europeans? The old his-
tory called it a triumphant advance for civilization. But for Indians,
the same historical events are an unending sequence of defeats and
disasters. Does a multicultural textbook call this a triumph or a
disaster or both or neither?

What about the Mexican-American War? At the time, it was
thought a glorious success because it added huge chunks to the
American West. But was it instead, an imperialist atrocity? Are to-
day’s school children to rejoice that California is part of America
or are they to weep over the stolen birthright of their Hispanic
brothers?

Slavery poses a similar riddle. Blacks want to make it the cen-
terpiece of their history, and in many ways it is. For nearly 300
years, most American blacks were slaves, and virtually everything
that blacks did or thought was circumscribed by slavery. Today, it is
still the centerpiece of black history, because it excuses failure and
can be used to extract benefits from whites.

For whites, though, slavery is a minor historical event. Except
for the Civil War (which was set in motion and fought by whites)
the course of the nation’s history would hardly have been different
if there had been no blacks and no slavery. To give it a prominent
place in white history is a transparent effort to manipulate the way
whites think about the present.

Once slavery is promoted to the status of unparalleled evil,
much of the past becomes incomprehensible. Is George Washing-
ton both the Father of his Country and a wicked man because he

BASIC PRINCIPLES 33



Czy Abraham Lincoln jest pietrowym wybawca Unii, czy tez jest
diabtem, poniewaz uwazat, ze czarni sg gorsi i powinni zostac
odestani z powrotem do Afryki?

Ci z nas, ktoérzy chodzili do szkoty, gdy historia Ameryki wcigz
byta spdjna, prawdopodobnie dowiedzg sie o nowej, wielokulturowej
historii tylko przez przypadek. Jednym z takich wypadkow jest to, ze
w tym roku przypada 500. rocznica odkrycia Ameryki. Typowy
problem wielokulturowy wylat sie z klasy i zostat zauwazony: czy
Kolumb byt wielkim odkrywcg, czy byt ludobdjczym tyranem? Czy
mamy swietowac inspirujgce pot tysigclecia Ameryki Europejskiej, czy
zawstydzi¢ sie? A moze mamy robi¢ obie rzeczy?

Problemy i niepewnosci

Wielokulturowe historie ze swej natury nie potrafig odpowiedzie¢
na te pytania. A poniewaz nie moga, przedstawiajg amerykanskg
historie jako pakiet niepewnosci, jako serie nierozwigzanych «
probleméw. » W przeciwienstwie do starej historii, ktéra z dumg i
przysztoscig patrzyta na przesztos¢, wielokulturowe historie sg rozne i
zaktopotane. W przeciwienstwie do starej historii, ktdra przynajmniej
data biatym dzieciom solidne podstawy tozsamosci narodowe;,
historia wielokulturowa méwi, ze Ameryka nie ma zadnej tozsamosci.
Jedyng rzeczg, ktora zostata zjednoczona w wielokulturowej
Ameryce, jest geografia.

Jednym ze sposobdw zrozumienia niemozliwego zadania, jakie
postawita sobie historia wielokulturowa, jest wyobrazenie sobie, jak
napisatby szkolny podrecznik historii, ktory miatby by¢ uzywany
zaréwno we Frangji, jak i Wielkiej Brytanii. Jak leczytoby Napoleona?
Geografia Londynu - Waterloo Station, Trafalger Square - jest
pomnikiem Anglikéw, ktérzy zabili Francuzéw. Gréb Napoleona,
stacja Austerlitz i nazwy ulic, takie jak Jena i Ulm, oznaczajg dume
Francuzéw z gotowosci ich przodkéow do rzezi cudzoziemcow. «
Wielokulturowym » Historia Ksiega wojen napoleonskich bytoby
absurdem, i kazdy to wie. A jednak nie bytoby to bardziej absurdalne
niz ksigzki historyczne, ktérych uzywajg dzis amerykanskie dzieci.

Nie-biali majg o wiele wieksze wyczucie swoich intereséow
grupowych niz biali. Widzg bardzo wyraznie, ze przysztos¢ bedzie
miata zwyciezcow i przegranych, tak jak ich historia.
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owned slaves? Is Abraham Lincoln the storied savior of the Union
or is he a fiend because he thought blacks were inferior and should
be sent back to Africa?

Those of us who went to school when American history still
had coherence are likely to learn about the new, multicultural his-
tory only by accident. One such accident is that this year is the
500th anniversary of the discovery of America. A typical multi-
cultural problem has thus spilled out of the classroom and gotten
wider notice: Was Columbus a great explorer or was he a genocidal
tyrant? Are we to celebrate an inspiring half millennium of Euro-
pean America or are we to hang our heads in shame? Or are we to
do both?

Problems and Uncertainties

Multicultural histories, by their very nature, cannot answer
these questions. And because they cannot, they present American
history as a bundle of uncertainties, as a series of unsolved “prob-
lems.” Unlike the old history, which viewed the past with pride and
the future with confidence, multicultural histories are diffident and
perplexed. Unlike the old history, which at least gave white chil-
dren a firm foundation for national identity, multicultural history
says, in effect, that America has no identity. The only thing left to
unite a multicultural America is geography.

One way to understand the impossible task that multicultural
history has set itself is to imagine how one would write a school
history book to be used in both France and Britain. How would
it treat Napoleon? The very geography of London—Waterloo Sta-
tion, Trafalger Square—is a monument to Englishmen who killed
Frenchmen. Napoleon’s tomb, Austerlitz station, and street names
like Jena and Ulm all mark the pride the French take in their an-
cestors’ readiness to slaughter foreigners. A “multicultural” history
book of the Napoleonic wars would be an absurdity, and everyone
knows it. And yet, it would be no more absurd than the history
books American children use today.

Non-whites have a much keener sense of their group interests
than whites. They see very clearly that the future will have winners
and losers, just as history had them. Thus, while virtually every
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Tak wiec, podczas gdy praktycznie kazdy okreg szkolny z biatg
wiekszoscig stara sie wyrdwnacé koto, nauczajgc historii, ktora jest
wszystkim dla wszystkich, okregi szkolne z czarng wiekszoscig
zaczynajg zastepowac stary program ,, eurocentryczny ” programem,
ktory jest otwarcie « Afro-centryczny. » Nie sg zainteresowani
uzupetnieniem tradycyjnej historii roznymi punktami widzenia. Chcg
jednego afrykanskiego punktu widzenia.

W Atlancie, gdzie 92% uczniow szkot publicznych jest czarnych,
kursy historii i nauk spotecznych zostaty przepisane z perspektywy ,,
afroamerykanskiej ” Niedawno nowojorskie szkoty publiczne
zatwierdzity rewizje programu nauczania opartg na jawnie antybiatym
stanowisku opracowanym czedciowo przez profesora czarnej
supremaciji, Leonarda Jeffriesa. W Kalifornii okregi szkolne w mocno
czarnym Oakland i East Palo Alto rozpoczety rok szkolny 1991/1992
bez podrecznikdéw do nauki o spoteczeristwie. Postanowili opracowaé
wlasne czarne materialy, poniewaz nie mogli znalez¢ niczego
odpowiedniego.

Prywatne czarne szkoly poszly najdalej. Niektorzy odrzucaja
Ameryke i uczg swoich ucznidw, ze sg diasporg afrykanskg. Wielu
uczy nonsensow patentowych, twierdzac, ze starozytni Egipcjanie, a
nawet krél Salomon byli czarni. Niemniej jednak, nawet jesli niektére
z ich materiatbw sg absurdalne, nauczyciele afro-centryczni
rozpoznajg cos, o czym biali nauczyciele zapomnieli: historia ma
punkt widzenia; nie moze by¢ wszystkim dla wszystkich ludzi.

Budowanie narodu

Czarni ucza sie wiec historii, ktérej kiedys sie uczyli: historii, ktora
buduje tozsamos¢ i pewnosé. Biate dzieci uczg sie, ze kazda
interpretacja jest poprawna, ze nic nie jest pewne, ze przeszto$¢ ich
narodu jest plgtaning paradokséw i nierozwigzanych problemow.
Patriotyzm nie wzrosnie w sercu dziecka, ktére nie moze dumnie
patrze¢ w przesztos¢ swojego narodu. PrzeszliSmy diugg droge od
nauki, ktora uczynita Europejczykdw Amerykanami. Teraz
przeksztatcamy Amerykandw w nic.

Historia wielokulturowa jest jak akcja afirmatywna. Tak jak biali
majg sie odsung¢, aby daé¢ preferencje dotyczace =zatrudniania
mniejszosciom, tak biali powinni odtozy¢ na bok swoj wtasny punkt
widzenia i studiowa¢ opinie innych. Z drugiej strony, non-biali mogg
promowac wiasne interesy i historie wykluczajgce.
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school district with a white majority is trying to square the circle
by teaching a history that is everything to everyone, school dis-
tricts with black majorities are beginning to replace the old “Euro-
centric” curriculum with one that is openly “Afro-centric.” They
are not interested in supplementing the traditional history with
different points of view. They want a single, African point of view.

In Atlanta, where 92 percent of the public school students are
black, history and social studies courses have been rewritten from
an “African-American” perspective. New York’s public schools re-
cently authorized a curriculum revision based on an openly anti-
white position paper drafted, in part, by the black-supremacist pro-
fessor, Leonard Jeffries. In California, school districts in heavily-
black Oakland and East Palo Alto started the 1991/1992 school
year without social studies textbooks. They decided to develop their
own black-centered materials because they could find nothing suit-
able.

Private black schools have gone the farthest. Some reject Amer-
ica, and teach their pupils that they are the African Diaspora. Many
teach patent nonsense, claiming that the ancient Egyptians and
even King Solomon were black. Nevertheless, even if some of their
material is ridiculous, Afro-centric teachers have recognized some-
thing that white teachers have forgotten: History has a point of
view; it cannot be all things to all people.

Building a Nation

Blacks, then, are learning the kind of history that whites once
learned: a history that builds identity and certitude. White chil-
dren are learning that every interpretation is valid, that nothing
is certain, that their nation’s past is a tangle of paradoxes and un-
solved problems. Patriotism will not grow in the heart of a child
who cannot look back with pride upon his nation’s past. We have
come a long way from schooling that made Europeans into Ameri-
cans. We now make Americans into nothing at all.

Multicultural history is like affirmative action. Just as whites
are to step aside to give hiring preferences to minorities, whites are
to set aside their own point of view and study those of others. Non-
whites, on the other hand, are free to promote their own interests
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Podobnie jak akcja afirmatywna, historia wielokulturowa jest
mozliwa tylko dlatego, ze wiekszo$¢ porzucita swojg pozycje w
centrum. Gdyby biali nalegali na wlasng historie tak mocno, jak nie-
biali nalegajg na swoja, nieuchronno$¢ oddzielnych historii zostataby
uznana dawno temu. Biali tez nie beda chcieli porzuci¢ swojej historii
na zawsze. W kohcu zdadzg sobie sprawe, ze tylko studiujg
przeszto$¢ bez odpowiedzi i pewnosci. W kohcu zobaczg, ze nie
moze by¢ jednej historii, ktéra zadowoli wszystkich. | zaczng sie
zastanawiac, czy moze by¢ jeden nardd, ktory zadowoli wszystkich.

Artykut pierwotnie ukazat sie w wydaniu American Renaissance z
lutego 1992 roku .
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and exclusionist histories.

Like affirmative action, multicultural history is possible only
because the majority has abandoned its position at the center. If
whites insisted on their own history as strongly as non-whites insist
on theirs, the inevitability of separate histories would have been
recognized long ago. Nor will whites be willing to forego their
own history for ever. They will eventually realize that only they
are studying a past with no answers and no certainties. They will
eventually see that there cannot be one history that satisfies all. And
they will begin to wonder whether there can be one nation that
satisfies all.

This article originally appeared in the February 1992 issue of
American Renaissance.
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Przetrwanie biatych: Poza
Konserwatywny i liberalny

OCHRONA MAGAZYNU AMERYKANSKIEGO POWINNO BYC
POZA POLITYKA.

Tematem tej konferencji jest , poza konserwatyzmem i
chciatbym zaczg¢ od kilku rzeczy, ktére tak naprawde sg poza
konserwatyzmem i liberalizmem, to znaczy, pewnych rzeczy, ktére
ludzie zgadzajg sie w jakiejkolwiek polityce. To, o czym mysle, wigze
sie z konserwatyzmem, poniewaz ma ten sam korzen. Jest to idea
ochrony lub konserwaciji.

Sg rzeczy, w ktorych zasadniczo wszyscy ludzie - bez wzgledu
na ich polityke - sg konserwatywni. Na poczatek planeta.
Prawdopodobnie sg mizantropowie, ktdrzy chcieliby wysadzi¢ go w
powietrze, ale wiekszosc¢ ludzi z catego spektrum politycznego chce
to zachowad.

Wiekszo$¢ ludzi chce takze utrzymaé planete nadajgca sie do
zycia, abysmy mogli ocali¢ ludzi, ktérzy na niej zyjg. Mark Twain
mawiat: « Czasami chciatabym spedza¢ catego rodzaju ludzkiego, a
zakonhczy¢ farse, » ale przez wiekszos¢ czasu, ludzie nie czuja, ze
ostro o naszych gatunkow.

| chcemy chroni¢ zwierzeta. Przykro nam, ze zyrafy lub pawiany
wymierajg. Biolodzy chcg ocali¢ gatunki, o ktérych nigdy nie
styszates. Wezmy przyktad kubanskiego krokodyla. Jest krewnym
amerykanskiego krokodyla i powiedziat, ze jest szlachetng bestig. Ale
Kubanczycy krzyzujg sie z Amerykanami i mogg zosta¢ genetycznie
zalewani. Jak wyjasnia jeden naukowiec, « krzyzowanie dwdch
gatunkéw krokodyli moze stanowi¢ powazne zagrozenie dla krokodyli
kubanskich. W najgorszym przypadku jeden rodowdd krokodyla
moze spowodowaé wyginiecie drugiego. » Naukowcy obawiajg sie,
jak zapobiec tej tragedii.

Rzad Standéw Zjednoczonych martwi sie o zachowanie niektérych
naprawde  nigjasnych  gatunkow: na przykltad chrzgszcza
jaskiniowego Kretschmarr lub pajgka swierkowo-jodtowego. Jesli
kupisz ziemie, a jedna z nich sie¢ na niej pojawi, by¢c moze nie
bedziesz w stanie stworzy¢ wtasnej nieruchomosci.
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White Survival: Beyond Conser-
vative and Liberal

CONSERVING THE AMERICAN FOUNDING STOCK
SHOULD BE BEYOND POLITICS.

The theme of this conference is “beyond conservatism,” and
I'd like to start with a few things that really are beyond both con-
servatism and liberalism, that is to say, some things people agree
on whatever their politics. What I am thinking of is related to
conservatism since it has the same root. It is the idea of conserving
or conservation.

There are some things that essentially all people—no matter
what their politics—are conservative about. The planet, to begin
with. There are probably some misanthropes who would like to
blow it up, but most folks, across the political spectrum, want to
conserve it.

Most people also want to keep the planet livable so we can
conserve the people who live on it. Mark Twain used to say, “Some-
times I'd like to hang the whole human race, and finish the farce,”
but most of the time, people don't feel that harshly about our spe-
cies.

And we want to conserve animals. We'd be sorry to see giraffes
or baboons die out. Biologists want to save species you have never
heard of. Take the case of the Cuban crocodile. He’s a relative of
the American crocodile and said to be a noble beast. But the Cu-
bans are interbreeding with the Americans and could be geneti-
cally swamped. As one scientist explains, “the two crocodile species
interbreeding may pose a major threat to Cuban crocodiles. In a
worst-case scenario, one crocodile lineage can cause the extinction
of another.” Scientists are fretting about how to prevent this trag-
edy.

The United States government worries about conserving some
really obscure species: the Kretschmarr Cave mold beetle, for ex-
ample, or the spruce-fir moss spider. If you buy land, and one of
them turns up on it, you might not be able to develop your own
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| wiekszos$¢ ludzi chce chroni¢ rézne miejsca, w ktorych ludzie
2yja, i rézne sposoby, w jakie ludzie zyjg w tych miejscach. Cieszymy
sig, ze Urugwaj lub Chiny pozostang odrebnymi krajami. Wszyscy
chcemy, aby kwitly rozne jezyki i kultury. Pod tym wzgledem wszyscy
jestesmy konserwatywni.

Jest nam smutno, gdy umiera ostatni méwca niejasnego jezyka
lub gdy konczy sie charakterystyczny styl zycia. Wiasnie dlatego
Brazylia ma teraz oficjalng polityke pozostawiania nietknietych
plemion w spokoju, jesli to w ogdle mozliwe. Ludzie zyjagcy w epoce
kamienia tupanego powinni mie¢ mozliwos¢ pozostania tam, jesli
tego wtasnie chca.

Zachowanie tych rzeczy dostownie wykracza « poza
konserwatyzm », powtarzajgc temat tej konferenciji.

S3 jednak rzeczy, ktérych nie wolno ci oszczedzaé. Prawie nikt
sie nie sprzeciwi, jesli powiesz, ze prymitywne plemiona Nowej
Gwinei majg prawo do zachowania swoich zwyczajéw i stylu zycia,
bez przeszkdd ze strony osob z zewnatrz. Ale lepiej nie méw tego
samego o Francuzach czy Szwedach.

Jesli powiesz, ze Francuzi majg prawo zachowaé kraj katolicki i
europejski, nie jestes ekologiem. Jestes nowicjuszka. Nie jestes poza
konserwatyzmem, jestes poza bladoscia.

Zgodnie z obecnym mys$leniem Francuzi absolutnie nie majg
prawa zy¢ bez zakiéceh przez osoby postronne. Przeciwnie, ludzie z
catego swiata majg prawo sie tam przeprowadzac.

To naprawde zadziwiajgce. Nie moge wymysli¢ ani jednej rzeczy,
jakg Nowej Gwinei przyczynili sie do swiata. A jednak ich sposéb
zycia przetrwa. Europejczycy, ktérzy ogromnie wzbogacili sSwiat,
moga nie.

Nawet konserwatysci nie twierdzg, ze Francja jest
charakterystyczng jednostkg biologiczng i kulturowg, ktorg nalezy
zachowac. Nie tak powinniémy mysle¢ o biatych krajach. Korea? Tak.
Ghana? Pakistan? Paragwaj? W porzadku. Te miejsca, podobnie jak
wszystkie inne niebiate narody, majg prawo do zachowania swojej
tozsamosci i sposobu zycia.

A co z biologiczng ochrong biatych ludzi? Stanowig niewielkg
mniejszo$é populacji $wiata - 7 lub 8 procent - a niektére z nich
rozmnazajg sie z innymi grupami, tak jak krokodyl kubanski.
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property.

And most people want to conserve the different places where
people live, and the different ways that people live in those places.
We're happy for Uruguay or China to remain distinctive countries.
We all want different languages and cultures to flourish. In that
respect we're all conservative.

We are sad when the last speaker of an obscure language dies
or when a distinctive way of life comes to an end. That’s why Bra-
zil now has an official policy of leaving untouched tribes alone, if
that’s at all possible. People living in the stone age should have the
choice of staying there if that’s what they want.

Conserving these things literally does go “beyond conserva-
tism,” to repeat the theme of this conference.

However, there are things you are not allowed to want to con-
serve. Hardly anyone will oppose you if you say that the primitive
tribes of New Guinea have the right to maintain their customs and
their way of life, undisturbed by outsiders. But you better not say
the same thing about the French or the Swedes.

If you say that the French have the right to keep their country
Catholic and European, you're not a conservationist. Youre a ha-
temonger. You're not beyond conservatism, you're beyond the pale.

According to current thinking, the French absolutely do not
have the right to live undisturbed by outsiders. On the contrary,
people from all over the world have the right to move there.

This is astonishing, really. I can’t think of a single thing that
New Guineans have contributed to the world. And yet their way
of life will endure. That of the Europeans, who have immensely
enriched the world, may not.

Not even conservatives argue that France is a distinctive bio-
logical and cultural entity that should be conserved. That’s not the
way we are supposed to think about white countries. Korea? Yes.
Ghana? Pakistan? Paraguay? Fine. Those places, like all other non-
white nations, have the right to maintain their identities and ways
of life.

And what about conserving white people biologically? They
are a small minority of the world population-7 or 8 percent—and
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Ale kazdy, kto méwi, ze powinnismy pomysle¢ o
dtugoterminowych perspektywach biatych ludzi - tak jak robimy to z
chrzagszczem z jaskini Kretschmarr - nie jest juz ekologiem. On jest
biatym supremacista.

| tak nie ma jednego polityka w Ameryce, nawet wsrod tych,
ktorzy twierdzg, ze sg gteboko konserwatywni, ktérzy twierdzg, ze
chcg zachowac zasoby zatozycielskie tego kraju lub ktérzy chcag
zachowac wiekszos¢ biatych Standéw Zjednoczonych.

Dziwne w tym wszystkim jest to, ze lewacy zachowujg sie tak,
jakby mieli r6g ochrony. Uwielbiajg wtadze i uwielbiajg rzadzi¢ nami
dla wlasnego dobra w imie ochrony s$rodowiska. Dlaczego nie
wszyscy trzepoczg sie o perspektywach biatych ludzi doktadnie tak,
jak trzepoczg wokét warstwy ozonowej? Widze, jak nas bijg: « Teraz
wy, biali ludzie, musicie tu zamieszkac i musicie poslubi¢ sie miedzy
sobg. »« Pamietaj: to dla dzieci. » To po prostu co$, co ludzie zajeci
kochajg. Gdzie jest Hillary, kiedy jej potrzebujemy?

W idei Stanéw Zjednoczonych jako narodu europejskiego nie ma
nic, co jest z natury lewicowo- politycznym rodzajem pytania
politycznego . Powinno by¢ poza polityka, tak jak zachowanie biatej
nosorozca lub utrzymanie japonskiej Japonii.

Rasowe mieszanka kraju nie jest logicznie zamieszany w ogdle w
potozeniu wzigé¢ od wielkosci rzgdu, panstwa opiekunczego, aborcji,
roli kobiet, maizehAstw homoseksualnych, dystrybucji dochodow,
polityki zagranicznej, modlitwie publicznej, jak interpretowacé
Konstytucja lub jakiekolwiek inne pytanie polityczne.

Mozesz wierzy¢ w dobrobyt od kotyski do grobu lub surowy
indywidualizm, ale catkowicie zgadzaj sie, ze chcesz utrzymac kraj w
wiekszosci biaty. Na przyktad Jack London byt bardzo aktywny jako
socjalista, ale stanowczo sprzeciwiat sie wielorasowej Ameryce.

Wiec: dlaczego ktokolwiek miatby chcie¢ chroni¢ biatych jako
odrebny naréd i chcie¢, aby pozostali wiekszoscig w Stanach
Zjednoczonych? Po pierwsze, na te pytania nie trzeba nawet
odpowiada¢. Gdyby Navajo malato w liczbach lub tracito kulture, nikt
nie powiedziatby, ze nie ma prawa nic z tym zrobi¢.
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some of them are breeding with other groups, just like the Cu-
ban crocodile. But anyone who says maybe we should think about
the long-term prospects of white people—just as we do with the
Kretschmarr Cave mold beetle—is no longer a conservationist.
He’s a white supremacist.

And so there is not one politician in America, even among the
ones who claim to be deeply conservative, who says he wants to
conserve the founding stock of this country or who wants to con-
serve a majority-white United States.

The odd thing about all this is that it’s the Lefties who act as if
they had the corner on conservation. They love government power,
and they love to boss us around for our own good in the name of
conserving the environment. Why aren’t they all in a flutter about
the prospects for white people exactly the way they are in a flutter
about the ozone layer? I can see them browbeating us: “Now, you
white people have to live over here, and you have to marry among
yourselves.” “Remember: it’s for the children.” That’s just the busy-
body sort of thing they love. Where’s Hillary when we need her?

There is nothing about the idea of the United States as a nation
of Europeans that is inherently a Left-Right type of political ques-
tion at all. It should be beyond politics, just like conserving the
white rhino or keeping Japan Japanese.

The racial mix of the country is not logically implicated @z a// in
the position you take on the size of the government, the welfare
state, abortion, the role of women, homosexual marriage, income
distribution, foreign policy, public prayer, how to interpret the
Constitution, or any other political question.

You can believe in cradle-to-grave welfare or rugged individual-
ism, but be in complete agreement on wanting to keep the country
majority-white. Jack London, for example, was very active as a so-
cialist, but was adamantly opposed to a multiracial America.

So: Why would anyone want to conserve whites as a distinct
people, and want them to remain a majority in the United States?
First, these questions shouldnt even have to be answered. If the
Navajo were dwindling in numbers or losing their culture, no one
would say they didn’t have the right to do something about it. No
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Nikt nigdy nie zapytatby Navajo: Dlaczego zalezy ci na
przetrwaniu jako naréd? Dlaczego nie znikniesz? Gdyby biata osoba
zadata te pytania, bytby to szczyt rasizmu.

Ale dla biatych ludzi? Przeciwnie. Pragnieniem przetrwania jako
odrebnego narodu jest , nienawis¢. »

Pamietaj o kubanskim krokodylu: « W najgorszym przypadku
jeden rodowdd krokodyla moze spowodowaé wyginiecie drugiego. »
Coz, tak jak artefakty biologiczne, biali ludzie sg z pewnoscig co
najmniej tak samo cenni jak krokodyle kubanskie, chocby ze
wzgledow estetycznych. | jest o wiele wiecej. Europejczycy stworzyli
wspotczesny swiat. Czy nie powinni mie¢ takich samych praw jak
plemiona Amazonki: pozosta¢ niezaktbconym?

Sg to obiektywne pytania, ale oczywiscie istnieje rowniez moj
subiektywny poglad na biate przetrwanie jako biatej osoby.
Przetrwanie jest pierwszym prawem i nie ma bardziej
fundamentalnego instynktu niz pragnienie ochrony wtasnego rodzaju i
pragnienie, aby sie rozwijat.

Jest to oczywiste, gdy mowimy o dowolnej grupie oprécz biatych.

Liczba Latynosow rosnie bardzo szybko w tym kraju, a Latynoski
sg zachwyceni tym. Oznacza to, ze ich jezyk, kultura, typ fizyczny,
dziedzictwo, aspiracje zyskujg na popularnosci i moga ostatecznie
zdominowaé Stany Zjednoczone. Latynosi bardzo tego chcag i
konsekwentnie starajg sie zmienia¢ prawa i zasady, aby zwiekszy¢
swojg liczbe i przynies¢ korzysci swoim ludziom. Jest to uwazane za
przejaw zdrowej zbiorowej dumy.

Ale gdyby biali prébowali opéznic wywdzke, gdyby biali
zaproponowali kroki w celu utrzymania swojego statusu
wiekszosciowego, bytoby to nienawiscig i bigoteria. Dlaczego?
Procesy sg idealnie symetryczne. Procent Latynoséw rosnie wraz ze
spadkiem procentu biatych. Dlaczego Latynosi powinni Swietowac
swoje zdobycze, a biali zatowa¢ strat?

Nie ukrywam tego, co mam na ten temat. Moi przodkowie byli
biali od dziesigtek tysiecy lat. Moje dzieci sg biate i chce, aby moje
wnuki byly biate. Lubie kulture Europy, wole spoteczenstwo, ktore
tworzg biali. Co z tym jest nie tak?

Zastanéw sie? Chociaz nie przyznajg sie do tego, prawie
wszyscy biali czujg to samo, co ja.
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one would ever ask the Navajo: Why do you care about surviving
as a people? Why not just fade away? If a white person asked those
questions it would be the height of racism.

But for white people? It’s the very opposite. The very desire to
survive as a distinct people is “hate.”

Remember the Cuban crocodile: “In a worst-case scenario, one
crocodile lineage can cause the extinction of another.” Well, strictly
as biological artifacts, white people are surely at least as valuable
as Cuban crocodiles, if only for aesthetic reasons. And there’s a lot
more than that. Europeans created the modern world. Shouldnt
they have the same rights as the tribes of the Amazon: to be left
undisturbed?

These are objective questions, but, of course, there is also my
own subjective view of white survival as a white person. Survival
is the first law, and there is no more fundamental instinct than the
desire to protect one’s own kind and to want it to flourish.

That’s obvious when we are talking about any group buz whites.

The number of Hispanics is growing very quickly in this coun-
try, and Hispanics are ecstatic about this. It means their language,
their culture, their physical type, their heritage, their aspirations
are all gaining ground and could eventually dominate the United
States. Hispanics want this very much, and they consistently try
to change laws and policies to increase their numbers, and benefit
their people. This is considered a sign of healthy collective pride.

But if whites tried to delay their dispossession, if whites pro-
posed steps to maintain their majority status, that would be hate
and bigotry. Why? The processes are perfectly symmetrical. The
percentage of Hispanics increases as the percentage of whites de-
creases. Why is it right for Hispanics to celebrate their gains but
wrong for whites to regret their losses?

I make no secret of my view on this. My ancestors have been
white for tens of thousands of years. My children are white and I
want my grandchildren to be white. I like the culture of Europe, I
prefer the society that whites create. What's wrong with that?

Well, guess what? Even though they don’t admit it, almost all
whites feel the same way I do.
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Spdjrz na to, co robig, a nie na to, co moéwig. Gdzie oni zyjg? Kim
sg ich przyjaciele? Do kogo zapraszajg na obiad? Jesli poprosisz
biatg osobe o podanie nazwy jednej nie biatej dzielnicy, w ktorej
chciatby mieszkag¢, lub jednej nie biatej szkoty, do ktérej chciatby
wystac swoje dzieci, dostaniesz puste.

Biali wiedzg w kosciach, ze nie biata Ameryka nie jest krajem,
ktérego pragng dla siebie lub swoich dzieci. Wiasnie dlatego, kiedy
czes¢ Ameryki, w ktorej zyja, staje sie placéwkg Afryki lub Meksyku,
przenoszg sie - w miejsce, gdzie biatka nadal stanowig wiekszo$¢. |
wiekszos¢ biatych ludzi nadal chce, aby ich dzieci poslubity innych
biatych.

Nie odwazg sie powiedzie¢ tych rzeczy otwarcie. Nie przyznajg
sie nawet do tych rzeczy. Ale spodjrz, jak sie zachowujg - a lewacy nie
réznig sie od nikogo innego. Jak to ujgt Joseph Sobran: , W
nawykach godowych i migracyjnych nie mozna odrézni¢ liberata od
Klansmana. »

Jak mawiali hipisi, biali ludzie muszg po prostu skontaktowac sie
ze swoimi uczuciami.

Biali byli catkowicie szczerzy wobec swoich uczu¢ i nie ma
watpliwosci, ze ludzie, ktérzy nazywajg siebie konserwatystami,
pozostali uczciwi diuzej niz lewicy.

W latach 60. narodowy przeglad Wiliama F. Buckleya popart
apartheid w Potudniowej Afryce i stwierdzit, ze polityka imigracyjna
majgca na celu utrzymanie biatego kraju « nie wymaga uzasadnienia.
» Zachowanie biatej Ameryki bylo celem tak oczywistym, ze nie
musiato by¢ uzasadnione. To byto , poza konserwatyzmem ” i , poza
liberalizmem. »

Przeglad Krajowy nie zajmuje teraz tego stanowiska. Wygnatoby
to kazdego, kto zrobit sie w ciemnosciach VDARE.com. | to tylko
jedna z niezliczonych pozyciji, ktére konserwatyzm po prostu porzucit.

Jednym z probleméw jest to, ze kiedy 50 lat temu National
Review powiedziat, ze pragnienie, by Ameryka byla biata « nie
wymaga usprawiedliwienia », biel nigdy tego nie wymyslita. To duza
czes¢ problemu. Biali nigdy nie przedstawiali moralnych powoddéw
uzasadniajgcych wiasne przetrwanie. Przez setki lat - tysigce lat -
biali, jak wszyscy inni, nigdy nie musieli.
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Look at what they do, not what they say. Where do they live?
Who are their friends? Who do they invite over for dinner? If you
ask a white person to name a single non-white neighborhood hed
like to live in, or a single non-white school he'd want to send his
children to, you get a blank.

Whites know in their bones that a non-white America is not
the country they want for themselves or for their children. That is
why, when the part of America in which they live becomes an out-
post of Africa or Mexico, they move away—to some place where
whites are still the majority. And most white people still want their
children to marry other whites.

They wouldn’t dare say these things openly. They don't even ad-
mit these things to themselves. But look at how they behave—and
lefties are no different from anyone else. As Joseph Sobran used to
put it, “In their mating and migratory habits, you can’t tell a liberal
from a Klansman.”

As the hippies used to say, white people just need to get in
touch with their feelings.

Whites used to be entirely honest about their feelings, and there
is no doubt that people who call themselves conservative remained
honest for longer than lefties did.

In the 1960s, William E Buckley’s National Review supported
apartheid in South Africa, and said that an immigration policy de-
signed to keep the country white “requires no justification.” Pre-
serving a white America was a goal so obviously legitimate that
it didn’t have to be justified. It was “beyond conservatism” and
“beyond liberalism.”

National Review doesn’t take that position now. It would banish
anyone who did to the outer darkness of VDARE.com. And that’s
just one of the countless positions that conservatism has simply
abandoned.

One problem is that when, 50 years ago, National Review said
that the desire to keep America white “requires no justification”
whites never came up with one. That’s a big part of the problem.
Whites never articulated moral reasons to justify their own sur-
vival. For hundreds of years—thousands of years—whites, like ev-
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Po prostu przyjeli przetrwanie za pewnik jako uzasadniony cel.

Ale teraz oznacza to, ze biali nie majg zapasoéw sprawdzonych
pomystow i argumentéw, z ktorych mogliby skorzystaé, aby
uzasadni¢ przetrwanie. Majg gtebokie przeczucie, co sie dzieje, ale
nie majg stéw, aby wyrazi¢ to przeczucie. Bez stéw, bez
przekonujgcych podstaw moralnych, biali nie mogg dziataé.

| wkasnie to odrdznia biatych od wszystkich innych i czyni nas
wyjatkowo wrazliwymi. Niebiali imigranci nie muszg uzasadnia¢
podboju Stanéw Zjednoczonych. Nie muszg wyjasniaé, dlaczego
chcg, aby ich liczba rosta na nasz koszt. Instynktownie wiedzg, ze to
dla nich dobre i to wszystko, co muszg wiedziec¢.

To samo dotyczy imigrantow z trzeciego Swiata do Europy. Nie
muszg uzasadniaé podboju. Nie, to Europejczycy musieliby
uzasadni¢ nawet najbardziej podstawowe kroki niezbedne do
zapewnienia przetrwania.

Nie powinno by¢ wiecej potrzeby wyjasniania, dlaczego biali majg
prawo do przysziosci, niz wyjasniania, dlaczego lepiej zy¢ niz
umrze¢. Ale to jest dylemat, przed ktérym stoimy. Powoli, powoli,
zarowno w Ameryce, jak iw Europie, budzimy sie do tego dylematu.

Jest to fragment rozmowy datem na konferencji Narodowego
Instytutu Polityki, « Beyond Konserwatyzm, » goscit w National Press
Club w Waszyngtonie, na luty 2015 2Z.
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erybody else, never had to. They just took survival for granted as a
legitimate goal.

But now, it means whites have no stock of tested ideas and ar-
guments that they can draw on to justify survival. They have a deep
foreboding about what is happening, but they don’t have words
to express that foreboding. Without words, without convincing
moral foundations, whites cannot act.

And that is what makes whites different from everyone else and
what makes us uniquely vulnerable. Non-white immigrants don’t
have to justify their conquest of the United States. They don’t have
to explain why they want their numbers to grow at our expense.
They know instinctively that it’s good for them, and that is all they
need to know.

The same is true for Third-World immigrants to Europe. They
don’t have to justify conquest. No, it is Europeans who would have
to justify even the most basic steps necessary to assure survival.

It should be no more necessary to explain why whites have the
right to a future than to explain why it is better to live than to die.
But that is the dilemma we face. Slowly, slowly, both in America
and in Europe, we are waking up to this dilemma.

This is an excerpt from a talk I gave at a National Policy Institute

conference, “Beyond Conservatism,” hosted at the National Press Club
in Washington, DC, on February 27, 2015.

42 JARED TAYLOR



Ré6znorodnos¢ niszczy zaufanie

HARVARD ODKRYWA JEDNORODNOSC.

Robert Putnam z Harvardu stat sie celebrytg akademickim w
2000 roku w swojej ksigzce Bowling Alone, w ktoérej dowodzit, ze
spoteczehstwo jest w trudnej sytuacji, poniewaz zatamuje sie tak
wiele przywigzan spotecznosci. Amerykanie sg coraz bardziej mobilni
i odizolowani, z kilkoma powigzaniami grupowymi. Prof. Putnam chce
przywréci¢ to, co nazywa « sieci spoteczne, » bo moéwi, ze
uszczesliwia¢ ludzi, przyczyniajg sie do demokracji, pomoc tylnych
dzieci i sprawi, ze gospodarka dziata¢ lepie;.

Poézniej przeanalizowat spis i dane ankietowe, aby dowiedzie¢
sie, jakg role odgrywa w tym wszystkim réznorodnos¢ rasowa - czy
pogtebia to przywigzanie do spotecznosci, czy tez dalej atomizuje
ludzi. Ku swojemu przerazeniu odkryt, ze roznorodnos¢ rasowa i
etniczna niszczy zaufanie do sgsiadow i instytuciji.

Profesor Putnam nie spodobat sie tym odkryciom i nie spieszyt
sie z ich opublikowaniem, ale reporter , Financial Times” mogt
wymusi¢ na nim reke. W artykule, ktéry ukazat sie w dniu 9
pazdziernika 2006 roku, John Lloyd cytowany prof Putnam jako
powiedzenie, ze badat sposoby, aby zrekompensowac ztych skutkow
roznorodnosci i ze « bytby nieodpowiedzialny publikowaé bez tego. »

Putnam gteboko zatuje swoich stéw. Nikt nie lubi przyznawac sie
tak otwarcie , ze kagpie sie, fryzjer i perfumuje znaleziska, zanim
publicznie je zobaczy. W wywiadzie przeprowadzonym kilka tygodni
pozniej przez Harvarda Crimsona, prof. Putnam zasugerowatl, ze
Lloyd cytowat go nieuczciwie i nazwat , prawie przestepczym ”, ze
Financial Times nie podkreslit jego przekonania, ze w srednim i
dtugim okresie ludzie nauczy¢ sie Ilubi¢ roznorodnos¢, a
spoteczenstwo jest do tego silniejsze. Jego nieszczescie spotegowaty

setki wiadomosci e-mail od tego, co nazwat , dziataczami
rasistowskimi i antyimigracyjnymi ”, gratulujagc mu odkrycia tego, co
oczywiste.

Profesor Putnam opublikowat teraz swoje badanie w najnowszym
numerze Scandinavian Political Studies (Vol. 30, No. 2, 2007, ss.
137-174). Robi wszystko, co w jego mocy, aby nada¢ temu artykutowi
szczesliwe zakonczenie, ale jego ustalenia sg trudne do ptaszcza
cukrowego.
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Diversity Destroys Trust
HARVARD DISCOVERS HOMOGENEITY.

Robert Putnam of Harvard became an academic celebrity in
2000 with his book, Bowling Alone, which argued that society is in
dire straits because so many community attachments are breaking
down. Americans are increasingly mobile and isolated, with few
group affiliations. Prof. Putnam wants to bring back what he calls
“social networks,” because he says they make people happy, contrib-
ute to democracy, help rear children, and make the economy run
better.

He later analyzed census and survey data to find out what role
racial diversity plays in all this—whether it deepens attachment to
community or further atomizes people. To his dismay, he found
that racial and ethnic diversity destroys trust in neighbors and in-
stitutions.

Prof. Putnam did not like these findings, and was in no hurry
to publish them, but a reporter for the Financial Times may have
forced his hand. In an article that appeared on October 9, 2006,
John Lloyd quoted Prof. Putnam as saying that he was studying
ways to compensate for the bad effects of diversity and that it
“would have been irresponsible to publish without that.”

Prof. Putnam deeply regrets his words. No one likes to admit
so openly that he is going to bathe, barber and perfume the find-
ings before he lets the public see them. In an interview several
weeks later with the Harvard Crimson, Prof. Putnam implied that
Mr. Lloyd quoted him dishonestly, and called it “almost criminal”
that the Financial Times had not emphasized his belief that in the
mid- to long-run, people learn to like diversity and that society is
stronger for it. His unhappiness was compounded by hundreds of
e-mail messages from what he called “racists and anti-immigration
activists” congratulating him on discovering the obvious.

Professor Putnam has now published his study in the latest
issue of Scandinavian Political Studies (Vol. 30, No. 2, 2007, pp.
137-174.) He does his best to give the article a happy ending, but
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Komu ufasz?

Badanie Putnam to ankieta przeprowadzona wsrod ludzi zyjgcych
w 41 réznych spotecznosciach amerykanskich, od jednorodnej
rasowo wiejskiej Potudniowej Dakoty po San Francisco, ktore jest
jednym z najbardziej mieszanych rasowo miejsc nha ziemi.
Najwyrazniejszym odkryciem byto to, ze im bardziej zr6znicowany
obszar, tym mniej ludzie sobie ufali.

Jedyng niespodziankg w danych byto to, ze réznorodnosc
zmniejsza zaufanie do wszystkich, nawet do ludzi wtasnej rasy. To
prowadzi do szeroko cytowanego wniosku prof. Putnama, ze
réznorodnos¢ sprawia, ze ludzie zachowujg sie jak zétwie - wbijajg
sie w swoje skorupy. Na podstawie innych danych z ankiety wymienia
inne nieszczesliwe konsekwencje dla oséb, ktére muszg zy¢ z
réznorodnoscia:

e Nizsze zaufanie do wtadz lokalnych, lokalnych liderow i
lokalnych mediéw.

e Nizsza skutecznos¢ polityczna - to znaczy wiara we wiasne
wptywy.

e Nizsza czestotliwos¢ rejestracji do gtosowania, ale wieksze
zainteresowanie i wiedza na temat polityki oraz wiekszy udziat w
marszach protestacyjnych i grupach reform spotecznych.

e Mniejsze oczekiwanie, ze inni bedg wspodtpracowaé w celu
rozwigzania probleméw poprzez wspolne dziatania (np. Dobrowolna
konserwacja w celu zmniejszenia niedoboru wody lub energii).

e Mniejsze = prawdopodobienstwo  pracy nad  projektem
spotecznosciowym.

¢ Nizsze prawdopodobienstwo przekazania na cele charytatywne
lub wolontariackie.

¢ Mnigj bliskich przyjaciot i powiernikow.

* Mniej szczescia i nizsza jakos¢ zycia.

e Wiecej czasu spedzonego na ogladaniu telewizji i wieksza
zgoda, ze « telewizja jest mojg najwazniejszg forma rozrywki. »

Jest to przekonujgcy zestaw powoddw, aby sprzeciwiC sie
réznorodnosci, o ktérej zawsze mowimy, aby Swietowad.
Rzeczywiscie, potwierdza to, co od dziesiecioleci mowig aktywisci
imigracyjni i realisci rasowi. Same te odkrycia i rozgtos, ktory
otrzymali, sg godne Swietowania.
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his findings are hard to sugarcoat.

Whom Do You Trust?

The Putnam study is a survey of people living in 41 different
American communities that run from racially homogeneous rural
South Dakota to San Francisco, which is one of the most racially
mixed places on earth. The clearest finding was that the more di-
verse the area, the less people trusted each other.

The only surprise in the data was that diversity reduces trust
in everyone, even in people of one’s own race. This is what leads to
Prof. Putnam’s widely quoted conclusion that diversity makes peo-
ple behave like turtles—they pull into their shells. On the basis of
other survey data, he lists other unhappy consequences for people
who must live with diversity:

e Lower confidence in local government, local leaders and

the local news media.

o Lower political efficacy—that is, confidence in their own
influence.

e Lower frequency of registering to vote, but more interest
and knowledge about politics and more participation in
protest marches and social reform groups.

e Less expectation that others will cooperate to solve prob-
lems through collective action (e.g., voluntary conserva-
tion to ease a water or energy shortage).

o Less likelihood of working on a community project.

o Lower likelihood of giving to charity or volunteering.

e Fewer close friends and confidants.

o Less happiness and lower perceived quality of life.

e More time spent watching television and more agreement
that “television is my most important form of entertain-
ment.”

This is a convincing set of reasons to oppose the sort of diversity
we are always told to celebrate. Indeed, it confirms what immigra-
tion activists and race realists have been saying for decades. These
findings alone, and the publicity they have received, are worthy of,
well, celebration.

Prof. Putnam admits he did not like the results, and carefully
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Prof. Putnam przyznaje, ze nie podobaty mu sie wyniki, a
nastepnie starannie przesiat i pokroit dane w celu znalezienia czego$
innego niz réznorodnos¢ - ubdstwo, wiek, przestepczosé, gestosé
zaludnienia, edukacja, czas dojazdoéw do pracy, wskazniki wiasnosci
doméw itp. - ktére wydawaty sie niszczy¢ zaufanie. Nauczyt sie kilku
przydatnych rzeczy: mtodzi ludzie sg mniej ufni niz ludzie starsi,
czarni i Latynosi sg mniej ufni niz biali i Azjaci, ludzie mieszkajgcy w
rejonach o wysokiej przestepczosci nie sg zbyt ufni, ani biedni i
niewyksztatceni. Jednak zmienng gtéwng byta réznorodnosé. ,,
Réznorodnosé per se ma znaczacy wplyw ” - pisze.

Zastanoéwmy sie jednak nad interesujgcymi informacjami, ktérych
prof. Putnam nie zawart w swoim raporcie. Najbardziej jednorodne
dzielnice, ktére badat, sg w przewazajgcej mierze biate. Istniejg
traktaty spisowe, ktére w przewazajgcej czesci sg latynoskie lub
czarne - a zatem jednorodne - ale nie podat ich wynikow. Dlatego te
badania powinny by¢ uwazane za badanie wptywu réznorodnosci na
biatka. Bytoby interesujace pozna¢ jego wptyw na czarnych lub
Latynosow.

Jesli jednorodnos¢ jest zaletg, czarni mieszkajacy w getcie
powinni czerpac¢ z niej korzysci, podobnie jak biali. Czy w poréwnaniu
z Murzynami mieszkajgcymi w mieszanych dzielnicach bardziej ufajg
biatym ludziom, wykonujg duzo pracy wolontariackiej, spedzajg mnie;j
czasu na ogladaniu telewizji i majg wieksze zaufanie do lokalnych
wtadz? Prawdopodobnie nie.

Réwnie dobrze moze by¢ tak, ze jednorodnosé nie wptywa na
osoby niebedgce biatymi w ten sam sposéb, co na biatych. Od lat
wiadomo, Ze biali w izolacji rasowej majg wyzszg opinie o czarnych
niz biali mieszkajgcy w ich poblizu. Podczas kampanii Jessego
Jacksona na prezydenta USA w 1984 i 1988 r. Jego procent biatych
gtosow byt najwyzszy na obszarach o najmniejszej liczbie czarnych.
Jest tak prawdopodobnie dlatego, ze biali, ktérych wiedza o czarnych
pochodzi tylko z mediéw, majg o nich lepszg opinie niz biali, ktérzy
majg z nimi bezposredni kontakt. Juz samo to moze wyjasnic,
dlaczego ludzie w jednorodnych biatych obszarach wysoko oceniajg
ludzi innych ras.

Czy to samo dotyczy Czarnych i Latynoséw? Moze nie. Media
rutynowo obwiniajg biatych za napiecie rasowe w Ameryce, wiec
Murzyni i Latynosi, ktérzy majg z nimi najmniejszy kontakt, mogg
mie¢ najwiekszy powdd, by im nie ufaé. Z drugiej strony, mocno
czarne i latynoskie dzielnice nie sg zwykle przyjemnymi miejscami.
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sifted and diced the data to find something other than diversity—
poverty, age, crime, population density, education, commuting
time, home ownership rates, anything—that seemed to be destroy-
ing trust. He did learn some useful things: Young people are less
trusting than old people, blacks and Hispanics are less trusting
than whites and Asians, people who live in high crime areas are not
very trusting, nor are the poor and uneducated. Still, the master
variable was diversity. “Diversity per se has a major effect,” he writes.

However, let us consider interesting information Prof. Putnam
did not include in his report. The most homogeneous neighbor-
hoods he investigated are overwhelmingly white. There are census
tracts that are overwhelmingly Hispanic or black—and therefore
homogeneous—but he did not report results for them. This re-
search therefore should more properly be thought of as a study of
the effects of diversity on whites. It would be interesting to know its
effect on blacks or Hispanics.

If homogeneity is an advantage, blacks who live in the ghetto
should benefit from it just as whites do. Compared to blacks who
live in mixed neighborhoods, do they trust white people more, do
a lot of volunteer work, spend less time watching television, and
have more confidence in local government? Probably not.

It may very well be that homogeneity does not affect non-
whites the same way it affects whites. It has been known for years
that whites in racial isolation have a higher opinion of blacks than
do whites who live close to them. During Jesse Jackson’s campaigns
for US president in 1984 and 1988, his percentage of the white
vote was highest in areas with the fewest blacks. This is probably
because whites whose knowledge of blacks comes only from the
media have a better opinion of them than whites who have direct
contact with them. This alone could explain why people in homo-
geneous white areas think highly of people of other races.

Would the same be true for blacks and Hispanics? Maybe not.
The media routinely blame whites for racial tension in America, so
blacks and Hispanics who have the least contact with them may
have the most reason to distrust them. On the other hand, heav-
ily black and Hispanic neighborhoods are not usually nice places.
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Ludzie, ktorzy w nich mieszkajg, mogg mysle¢, ze biali nie sg
wcale tacy Zli.

Oszatamiajgcy spin

Teraz, gdy prof. Putnam odkryt, ze roznorodnos¢ sprawia, ze
ludzie ogladajg wiecej telewizji, nie ufajg samorzadowi, przestajg
gtosowac, podejrzewajg lokalne media, mniej przekazujg datki na
cele charytatywne i sprawiajg, ze sg po prostu niezadowoleni.
Opowiada swojg historie na dwa rézne sposoby, po pierwsze
argumentujagc, ze ludzie w kohcu nauczyli sie jg lubié. Jego dowdd?
Ta prowadzona przez WASP, zatozona przez WASP Ameryka
zdotata wchtong¢ europejskich etnicznych, ktérzy przybyli na
przetomie XX i XXI wieku. Ta lekcja szczesliwej historii ignoruje
Murzynow i Hindusow, ktérzy byli tu o wiele dtuzej niz biali etniczni,
ale nadal nie sg wchtaniani. Prof. Putnam wspomina mimochodem «
mozliwie bardziej widoczny odrebnos¢ wspotczesnych migrantow » |,
ale nie wydaje sie, ze bedzie to zadnej roznicy.

Ignoruje takze fakt, ze etniczni Europejczycy zostali wchtonieci,
poniewaz nauczyli sie angielskiego i stali sie w duzej mierze nie do
odréznienia od WASP dzieki takim dochodom, edukacji, wskaznikom
przestepczosci itp. To byla ulica jednokierunkowa: stali sie
Amerykanami. Ludzie nie nauczyli sie lubi¢ roznorodnosci; przybysze
stali sie bardziej podobni do dawnych czaséw, a réznorodnosé
znikneta.

Drugim twierdzeniem prof. Putnama jest to, ze r6znorodnos¢ jest
z natury dobra. Kiedy przezwyciezyliSmy naszg nieche¢ do tego, co z
pewnoscig zrobimy, wielkim argumentem prof. Puthama na jego
korzys¢ jest to, ze pobudza kreatywnos$¢. Mowi nam, ze imigranci byli
czterokrotnie bardziej niz Amerykanie urodzeni w nastepujgcych
nagrodach: Nagrody Nobla, Nagrody Akademii za rezyserie, nagrody
Kennedy Center w sztukach scenicznych oraz czionkostwo w
National Academy of Science.

Zaktadajgc, ze to prawda, jest to jeden =z najglupszych
argumentéw przemawiajgcych za , roznorodnoscia ” , jaka
kiedykolwiek ktos prébowat. Ciggle styszymy, ze , r6znorodnosc ” jest
dla nas dobra. Jesli byty jako$ prof Putham w stanie pokazac, ze
imigracja tak stymulowane urodzonych Amerykanéw, ze zdobyt
nagrody Nobla w czterech razy szybciej musieliby bez imigracji bytby
do czego$. Jego dane pokazujg tylko, ze mieliSmy inteligentnych
imigrantéw. Czy stali sie madrzejsi lub bardziej kreatywni, poniewaz
poznali WASP?
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People who live in them may think white people are not so bad
after all.

A Dizzying Spin

Now that Prof. Putnam has found that diversity makes people
watch more TV, distrust local government, stop voting, suspect the
local media, give less to charity, and makes them just plain un-
happy, how does he defend it? He spins his story two different ways,
first by arguing that people eventually learn to like it. His proof?
That WASP-run, WASP-founded America managed to absorb the
European ethnics who swarmed in at the turn of the 20th century.
This lesson in happy history ignores blacks and Indians, who have
been here a lot longer than the white ethnics but are still not ab-
sorbed. Prof. Putnam does mention in passing “the possibly more
visible distinctiveness of contemporary migrants,” but doesn’t seem
to think it will make any difference.

He also ignores the fact that European ethnics were absorbed
because they learned English and became largely indistinguish-
able from WASPs by such measures as income, education, crime
rates, etc. It was a one-way street: They became Americans. People
didn’t learn to like diversity; the newcomers became more like the
old-timers, and the diversity went away.

Prof. Putnam’s second assertion is that diversity is inherently
good. Once we have overcome our dislike for it, as we surely will,
Prof. Putnam’s big argument in its favor is that it stimulates cre-
ativity. He tells us immigrants have been four times more likely
than the American-born to win the following honors: Nobel Prizes,
Academy Awards for film directing, Kennedy Center awards in the
performing arts, and membership in the National Academy of Sci-
ence.

Assuming this is true, it is one of the silliest arguments for “di-
versity” anyone ever tried. We keep hearing “diversity” is good for
us. If Prof. Putnam were somehow able to show that immigration
so stimulated native-born Americans that they won Nobel Prizes
at four times the rate they would have withour immigration he
would be on to something. His figures show only that we have had
some smart immigrants. Did they become smarter or more creative
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Bardzo mato prawdopodobne - cho¢ prawdopodobnie miaty
lepsze mozliwosci. Praktycznie wszystkie te wzory byly z pewnoscig
biate, wiele z nich byto prawdopodobnie Zydami, a wiekszo$¢ bez
watpienia miataby wyréznione zapisy w kazdym miejscu, w ktérym
zyly. Idea, ze « réznorodnos¢ » ma cos wspoélnego z tym, co
osiggneli, jest bzdurg. Byli sprytni i kreatywni, zanim tu przybyli.

Istnieje inny spos6b pokazania absurdu argumentu prof.
Putnama. Wyobrazmy sobie, ze Stany Zjednoczone nigdy nie miaty
masowej imigracji, nigdy nie udawaty, ze réznorodnosc¢ jest sitg, ale
wpuscity tylko biatych ludzi o ilorazie inteligencji powyzej 140.
Imigranci mogliby wtedy mie¢ 100, a nawet 1000 razy wiecej niz
tubylcy wygra¢ nagrody Nobla. Czy prof. Putham nazwatby to jeszcze
silniejszym argumentem za « ré6znorodnoscig? »

Wreszcie, prof. Putnam sugeruje, ze Meksykanie dotgczg do
National Academy of Sciences czterokrotnie wiecej. Raczej nie. Sg
oni w wiezieniu czterokrotnie wyzsi od biatych.

Gwizd z przesztosci cmentarza w tym badaniu jest jeszcze
bardziej zauwazalny, poniewaz prof. Putham przytacza wiele innych
badan, ktére potwierdzajg jego podstawowe (i oczywiste) ustalenia
dotyczgce réznorodnosci szkdd, ktérym mozna ufaé. Twierdzi, ze
ludzie w , zréznicowanych ” grupach roboczych - nie tylko rasy, ale
takze wieku i pochodzenia zawodowego - sg mniej lojalni wobec
grupy, bardziej sktonni do rezygnaciji i ogdlnie mniej zadowoleni niz
ludzie, ktérzy pracujg z ludzmi takimi jak oni. Prof. Putnam cytuje
nawet badania, ktére wykazaly, ze wspodlne przejazdy sg mniegj
popularne w mieszanych dzielnicach. Carpooling oznacza poleganie
na sasiadach, a ludzie zwykle nie ufajg sasiadom, ktérzy nie
wygladajg jak oni.

Prof. Putnam cytuje pdt tuzina badan z tak réznych miejsc jak
Australia, Szwecja i Kanada, ktére pokazuja, ze réznorodnos¢
etniczna obniza poziom zaufania, a w niektérych przypadkach obniza
inwestycje w dobra publiczne. Powszechnie wiadomo na przyktad, ze
systemy opieki spotecznej sg zwykle bardziej hojne w
homogenicznych krajach, poniewaz ludzie chetniej ptacg podatki na
wsparcie beneficjentow, ktérzy wygladaja, jakby byli kuzynami.

Wszedzie jest tak samo. W Peru istniejg tak zwane spoétdzielnie
mikrokredytowe, ktére udzielaja czionkom niewielkich pozyczek.
Najwyrazniej, gdy wsroéd cztonkéw  spotdzielni  wystepuje
réznorodnos¢, wskazniki niewykonania zobowigzan sg wyzsze.
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because they met WASPs? Very unlikely—though they probably
had better opportunities. Virtually all these paragons were certainly
white, many were probably Jews, and most would undoubtedly
have had distinguished records wherever they lived. The idea that
“diversity” had something to do with what they achieved is non-
sense. They were smart and creative before they got here.

There is another way to show the absurdity of Prof. Putnam’s
argument. Let us imagine the United States had never had mass
immigration, never pretended diversity was a strength, but had let
in only white people with IQs over 140. Immigrants might then
be 100 or even 1,000 times more likely than natives to win Nobel
prizes. Would Prof. Putnam call that an even stronger argument
for “diversity?”

Finally, Prof. Putnam implies that Mexicans will be joining the
National Academy of Sciences at four times the white rate. Not
likely. They are in prison at four times the white rate.

The whistling-past-the-graveyard tone to this study is even more
noticeable because Prof. Putnam cites many other studies that con-
firm his basic (and obvious) findings about the damage diversity
does to trust. He reports that people in “diverse” workgroups—not
only of race but also age and professional background—are less
loyal to the group, more likely to resign, and generally less satisfied
than people who work with people like themselves. Prof. Putnam
even cites a study that found carpooling is less common in mixed
neighborhoods. Carpooling means counting on your neighbors,
and people tend not to trust neighbors who don’t look like them.

Prof. Putnam cites half a dozen studies from places as varied
as Australia, Sweden, and Canada showing that ethnic diversity
lowers levels of trust and, in some cases, lowers investment in pub-
lic goods. It is well known, for example, that welfare systems are
usually more generous in homogeneous countries because people
are more willing to pay taxes to support beneficiaries who look as
though they could be cousins.

It is the same everywhere. In Peru, there are what are called
micro-credit cooperatives that make small loans to members. Ap-
parently, when there is diversity among co-op members, default
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Podobnie w kenijskich okregach szkolnych pozyskiwanie
funduszy jest fatwiejsze na obszarach bardziej homogenicznych i
etnicznych.

Prof. Putnam oferuje nawet ciekawy przyktad historyczny. W
armii Unii podczas wojny domowej wskazniki ofiar byty wysokie, a
wskazniki dezercji - niskie. Zotnierze walczyli z powodu patriotyzmu,
ale to gtownie lojalnos¢ wobec ich mesmanskich zotnierzy
utrzymywata ich w armii i podczas walki. W zwigzku z tym wskazniki
dezercji byty wyzsze w jednostkach o najwiekszej réznorodnosci, nie
tylko ze wzgledu na pochodzenie etniczne, ale takze wiek, miasto
rodzinne, zawad itp.

Preferowanie wiasnego rodzaju jest gteboko zakorzenione w
ludzkiej - a nawet zwierzecej - naturze. Nic nie dziwi w odkryciach
prof. Put-nam ani w innych cytowanych przez niego badaniach.
Zaskakujgce jest jego desperacka wiara w ostateczne korzysci
ptynace z czegos, co najwyrazniej nigdzie nie dziata.

Prof. Putnam konczy swoje badanie zwyktymi bromkami: |,
[Potrzebujemy] wiecej okazji do znaczgcej interakcji miedzy grupami
etnicznymi. »« [L] oparte na lokalnych programach dotarcie do
nowych spotecznosci imigrantdw sg poteznym narzedziem do
wzajemnego uczenia sie. » Zwro¢ uwage na stowa ,, interakcja ” i ,,
wzajemne uczenie sie. » Celem tego wszystkiego nie jest
przeksztatcenie imigrantow w Amerykanow w taki sposéb, w jaki
kiedys: , [M] y przeczucie, ze na koncu przekonamy sie, ze najlepiej
jest sprosta¢ wyzwaniu, nie czynigc z nich ,nas”, takich jak ,my”, ale
raczej poprzez stworzenie nowego, bardziej pojemnego poczucia
,my”. . . » Innymi stowy, kazdy z nas powinien sta¢ sie troche
Haitanczykiem, troche Chinczykiem i zasadniczo zasadniczo
czarnym i Meksykiem.

W ostatnim zdaniu prof. Putnam méwi nam, ze nawet motto
Wielkiej Pieczeci Standéw Zjednoczonych, e pluribus unum (sposéréd
wielu jeden), jest Swietem réznorodnosci. Albo Harvard nie jest juz
tym, czym byt kiedys, albo Profesor Putnam probuje szybko zwrécic
uwage czytelnikdbw skandynawskich studiow politycznych. Motto
odnosi sie oczywiscie do 13 kolonii jednoczacych sie jako jeden
nardd, a nie do mieszania etnicznego.

Artykut ten ukazat sie po raz pierwszy we wrzesniowym wydaniu
magazynu Ameri can Renaissance.
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rates are higher. Likewise, in Kenyan school districts, fundraising is
easier in more tribally and ethnically homogenous areas.

Prof. Putnam even offers an interesting historical example. In
the Union Army during the Civil War, casualty rates were high
and desertion rates were low. Soldiers fought because of patriotism,
but it was mainly loyalty to their messmates that kept them in the
army and in the fight. Consequently, desertion rates were higher
in units with the greatest diversity, not just of ethnicity but of age,
hometown, occupation, etc.

The preference for one’s own kind is deeply rooted in human—
even animal—nature. There is nothing surprising about Prof. Put-
nam’s findings or the other research he cites. What is surprising is
his desperate faith in the eventual benefits of something that clearly
does not work anywhere.

Prof. Putnam concludes his study with the usual bromides:
“[W]e need more opportunities for meaningful interaction across
ethnic lines.” “[L]ocally based programs to reach out to new immi-
grant communities are a powerful tool for mutual learning.” Note
the words “interaction” and “mutual learning.” The purpose of all
this is not to turn immigrants into Americans the way we used
to: “[M]y hunch is that at the end we shall see that the challenge
is best met not by making ‘them’ like ‘us,” but rather by creating a
new, more capacious sense of ‘we,” . . .” All of us, in other words,
should become a little bit Haitian, a little bit Chinese, and quite
substantially black and Mexican.

In his final sentence, Prof. Putnam tells us that even the motto
on the Great Seal of the United States, e pluribus unum (out of
many, one), is a celebration of diversity. Either Harvard is not what
it used to be or Prof Putnam is trying to pull a fast one on the read-
ers of Scandinavian Political Studies. The motto, of course, refers to
the 13 colonies uniting as one nation, not to ethnic mixing.

This article first appeared in the September 2007 issue of Ameri-
can Renaissance.
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Patologiczny altruizm

PSYCHOLOGIA BIALEJ DYSPOZYCJI.

Barbara Oakley i wsp., Pathological Altruism, Oxford University
Press, 2012, 465 s., $55,00.

Patologiczny Altruizm to fascynujgca ksigzka. Jako dtugoletni
student  najczestszych i  najgrozniejszych ze  wszystkich
patologicznych altruizméw - checi biatych do oddania ojczyzny
niebedgcym biatymi - miatem nadzieje, ze przynajmniej jeden z 48
wypowiedzi wspomniat o tym problemie. Zadne tego nie robi, ale kilka
rzuca na nig uzyteczne, ale posrednie swiatto. Ksigzka jest rowniez
petna otwierajgcych spostrzezen na temat ludzkiej natury i tego, jak
dziata mozg, a jej gldwna redaktorka, Barbara Oakley z University of
Michigan, wykonata wspaniatg robote, eliminujgc powtarzalnosc i
sprzecznos¢. Nawet Edward 0. Wilson z Harvardu napisat, ze ta
ksigzka nauczyta go czegos zupetnie nowego i wierze mu.

» Altruizm patologiczny » (PA) to stosunkowo nowa koncepcja;
termin ten wszedt do literatury naukowej dopiero w 1984 r. Niewiele o
nim napisano, czesciowo dlatego, ze altruizm jest tak wysoko
oceniany na Zachodzie, ze niewielu naukowcéw osmiela sie go
krytykowaé. Ta ksigzka wyjasnia, ze PA jest problemem wartym
przestudiowania.

PA jest ogélnie definiowana jako szczera préba pomocy innym,
ktéra zamiast tego krzywdzi innych lub siebie i jest « niezdrowym
skupieniem sie na innych ze szkodg dla wiasnych potrzeb. » Kilku
wspotpracownikow  podaje  zwodnicze  definicje: PA  jest
prawdopodobne, gdy ludzie « fatszywie wierzg, ze spowodowali
problemy drugiej osoby, lub fatszywie wierzg, ze maja srodki na ulge
osobie cierpigcej. » Lub « fatszywym przekonaniem, ze witasny
sukces, szczescie lub dobre samopoczucie jest zrodtem nieszczescia
dla innych. » PA « czesto wigze sie z zarozumiatoscig » i moze
skutkowaC « impulsywnymi i nieskutecznymi wysitkami w celu
wyréwnania lub wyréwnania szans. »

Razem te definicie sg prawie doskonatym opisem biatych
liberalnych postaw wobec nie-biatych, ale wydaje sie, ze zaden z 48
autorow tej ksigzki nie zdaje sobie z tego sprawy.
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Pathological Altruism

THE PSYCHOLOGY OF WHITE DISPOSSESSION,

Barbara Oakley, et al., Pathological Altruism, Oxford Uni-
versity Press, 2012, 465 pp., $55.00.

Pathological Altruism is a fascinating book. As a long-time
student of the most common and dangerous of all pathological
altruisms—the willingness of whites to give up their homelands
to non-whites—I was hoping at least one of the 48 contributions
would mention this problem. None does, but several throw useful
but indirect light on it. The book is also filled with eye-opening
observations about human nature and how the brain works, and
its main editor, Barbara Oakley of the University of Michigan, has
done a wonderful job of eliminating repetition and contradiction.
Even Edward O. Wilson of Harvard has written that this book
taught him something completely new, and I believe him.

“Pathological altruism” (PA) is a relatively new concept; the
term entered the scientific literature only in 1984. There has been
very little written about it, partly because altruism is so highly re-
garded in the West that few scientists dare criticize it. This book
makes it clear that PA is a problem well worth studying.

PA is generally defined as a sincere attempt to help others that

instead harms others or oneself, and is “an unhealthy focus on oth-
ers to the detriment of one’s own needs.” Several of the contribu-
tors offer tantalizing definitions: PA is likely when people “falsely
believe that they caused the other’s problems, or falsely believe that
they have the means to relieve the person of suffering.” Or, it is
“the false belief that one’s own success, happiness, or well-being is
a source of unhappiness for others.” PA “often involves self-righ-
teousness,” and can result in “impulsive and ineffective efforts to
equalize or level the playing field.”

Together, these definitions are an almost perfect description of
white liberal attitudes towards non-whites, yet none of the 48 con-
tributors to this book seems to be aware of this.
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Typowym przypadkiem PA jest zmaltretowana zona, ktéra uwaza,
ze jej wkasne zachowanie powoduje, ze jej maz jest brutalny, i zostaje
Z nim, poniewaz obawia sie, ze popetni samobdjstwo, jesli odejdzie.
Innym bytby cztowiek w depresji, ktory btednie uwaza, Ze jesli sam
sie zabije, nie bedzie juz obcigzeniem dla swojej rodziny - i dlatego
sam sie zabije. Niektdrzy ludzie btednie sgdzg, ze ich wiasny sukces
odbywa sie kosztem cztonkéw rodziny lub wspotpracownikéw i
starajg sie naprawi¢ swoje niezastuzone osiggniecia.

To, co jest znane jako wspétzaleznosé¢ lub pomoc komus, kto w
oczywisty sposob rani siebie, moze by¢ innym rodzajem PA.
Przyktadami mogag by¢ zbyt duzo jedzenia dla chorobliwie otytego
dziecka lub oktamywanie pracodawcy matzonka, aby zatuszowaé
jego alkoholizm. Wspétzalezni czesto majg niskie opinie o sobie i
poswiecajg wiasne potrzeby osobie, ktorg sie opiekujg. Czasami
kieruje nimi niezdolnos¢ do tolerowania nieszczescia lub gniewu z
powodu ich PA; ponownie, dobry opis tego, jak biali traktujg
niebiatych.

« Zwierzeta gromadzgce » s3g kolejnym przyktadem PA.
Wypetniajg swoje domy , uratowanymi ” zwierzetami, ale nie dbajg o
nie. Deklarujg swojg mitos¢ do zwierzat, nawet gdy przekraczajg ciata
pséw i kotéw, ktére zmarly z powodu niedozywienia. Czesto
zaniedbujg wlasne zdrowie, zyjgc w burzliwych domach wypetnionych
brudem zwierzat. Hoarderzy zwykle zaczynali od silnego
przywigzania dzieci do zwierzagt, ale byli zaniedbywani Iub
wykorzystywani przez wilasnych rodzicow. Czesto zaczynajg
gromadzi¢ po tym, jak cierpig z powodu osobistych niepowodzen,
takich jak rozwad lub utrata pracy.

Ludzie, ktérzy majg przewlekle chorych cztonkéw rodziny,
czasami stajg sie patologicznymi altruistami, poswiecajac sie stuzbie
pacjentowi. Jesli sami zachorujg, majg sklonnos¢ wierzy¢, ze sg
bolesnym ciezarem dla innych i nie chcg szuka¢ pomocy.

Anorektycy majg w sobie pasmo PA. Wiekszosc¢ to kobiety, ktore
byty wyjatkowo troskliwe i dawaty z siebie dzieci. Gdy si¢ starzeja,
chcg sie karmic¢ i opiekowac ludzmi, nawet gdy gtodujg. Niektorzy
oprocz jedzenia odmawiajg snu lub opieki medycznej. Ludzie z
zaburzeniami odzywiania bardzo dobrze czytajg potrzeby innych, a
kliniki dla nich sg petne kobiet probujgcych sie sobg opiekowac.
Wiekszos¢ anorektyczek jest biata.
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A typical case of PA is the battered wife who thinks her own be-
havior makes her husband violent, and who stays with him because
she fears he will commit suicide if she leaves. Another would be a
depressed person who mistakenly believes that if he kills himself he
will no longer be a burden on his family—and so he kills himself.
Some people falsely think their own success comes at the expense
of family members or co-workers, and they try to make amends for
their undeserved achievements.

What is known as co-dependency, or helping someone who is
obviously hurting himself, can be another kind of PA. Examples
would be giving too much food to a morbidly obese child or lying
to a spouse’s employer to cover up his alcoholism. Co-dependents
often have low opinions of themselves, and sacrifice their own
needs for the person they are caring for. Sometimes they are driven
by an inability to tolerate unhappiness or anger from the object of
their PA; again, a good description of how whites treat non-whites.

“Animal hoarders” are another example of PA. They fill their
houses with “rescued” pets but fail to look after them. They declare
their love for animals even as they step over the bodies of dogs
and cats that have died of malnutrition. They often neglect their
own health, living in tumble-down houses filled with animal filch.
Hoarders usually started out with a strong childhood attachment
to animals but were neglected or abused by their own parents. They
often start hoarding after they suffer some kind of personal setback,
such as a divorce or losing a job.

People who have chronically sick family members sometimes
become pathological altruists, devoting themselves to serving the
patient. If they, themselves, get sick, they tend to believe they are a
painful burden on others and refuse to seek help.

Anorexics have a streak of PA in them. Most are women, who
were unusually considerate and giving when they were children. As
they get older they want to feed and look after people, even as they
starve themselves. Some refuse sleep or medical care in addition
to food. People with eating disorders are very good at reading the
needs of others, and clinics for them are full of women trying to
take care of each other. Most anorexics are white.
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Natura ludzka i biologia

Empatia i altruizm mogg wyraznie wymkng¢ sie spod kontroli, ale
sg czescig ludzkiej natury. Nawet niemowleta i mate dzieci wykazujg
oznaki empatii i starajg sie pomodc ludziom w trudnej sytuacji. Kiedy
dzieci styszg pfacz innych dzieci, ptaczg ze wspotczuciem. Jesli
jednak dzieci byly krzywdzone lub mieszkajg w napietych domach,
mogg by¢ wrogo nastawione do cierpigcych osob.

Prawie wszyscy doro$li wspotczuja, kiedy widzg cierpienie - ci,
ktérzy nie sg psychopatami - i ten instynkt ewoluowat z dwdch
powodow. Altruizm w rodzinie lub rodzinie ma sens ewolucyjny,
poniewaz beneficjenci noszg wiele takich samych gendw jak altruista.
Ponadto nasze $rodowisko ewolucyjne byto srodowiskiem, w ktérym
moglismy tatwo znalez¢ sie twarzg w twarz z ludzmi, ktorzy mieli
mniej jedzenia niz my. Prawdopodobnie wyewoluowalismy impuls do
dzielenia sie, zaréwno dlatego, ze to poprawito relacje spoteczne, jak
i dlatego, ze ci, ktérym pomoglismy, mogg nam kiedys pomoc.
Prawdopodobnie dlatego zebracy sprawiajg, ze ludzie czujg sie
niekomfortowo; stymulujg naszg wbudowang potrzebe dzielenia sie.
Niektorzy ludzie poddajg sie tej potrzebie, ale inni po prostu probuja
uciec od zebrakéw.

Eksperymenty, w ktorych ludzie sg testowani, aby zobaczy¢, jak
altruistyczni bedg sie zachowywa¢ w kontrolowanych warunkach,
sugeruja, ze jesteSmy o wiele bardziej altruistyczni niz powinnismy
by¢: Ludzie czesto zwracajg utracone portfele, oddajg krew i robig
przystugi dla ludzi, ktérych nigdy wiecej nie zobaczg. Jeden z
autoréw, Satoshi Kanazawa, twierdzi, ze dzieje si¢ tak dlatego, ze
mozg ma trudnosci ze zrozumieniem rzeczy, ktore nigdy nie miaty
miejsca w matym srodowisku pasm ewolucyjnych: « Wspodtczesni
ludzie moga wspédtpracowaé z innymi, niezwigzanymi genetycznie,
btednie (i nieSwiadomie) myslac, ze sg krewnymi lub powtarzajgcymi
sie partnerami wymiany »

Nie ma Zzadnej genetycznej ani materialnej korzysci za bycie
mitym dla nieznajomych, ale i tak jestesmy dla nich mili, poniewaz
nasi odlegli przodkowie rzadko mieli do czynienia z catkowitymi
nieznajomymi. Oszukiwanie i kradziez miatyby lepszy sens, ale
traktujemy nieznajomych jak cztonkéw plemienia.

Co sprawia, ze altruizm znika z szyn? Jedna z teorii mowi, ze
moze to by¢ skrajny przyktad cechy osobowosci, ktdérg wszyscy
mamy.
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Human Nature and Biology

Empathy and altruism can clearly get out of hand, but they
are part of human nature. Even infants and toddlers show signs
of empathy, and try to help people in distress. When babies hear
other babies crying, they cry in sympathy. However, if children
have been abused or live in tense households they may be hostile
to people who are suffering.

Almost all adults sympathize when they see suffering—those
who do not are psychopaths—and this instinct appears to have
evolved for two reasons. Altruism within the family or kin group
makes evolutionary sense because the beneficiaries carry many of
the same genes as the altruist. Also, our evolutionary environment
was one in which we could easily find ourselves face to face with
people who had less food than we did. We probably evolved an
impulse to share, both because this improved social relations, and
because those we helped might someday help us. This is probably
why beggars make people uncomfortable; they stimulate our built-
in urge to share. Some people give in to that urge but others just
try to get away from beggars.

Experiments in which people are tested to see how altruistic
they will behave under controlled conditions suggest that we are
a lot more altruistic than we need to be: People often return lost
wallets, donate blood, and do favors for people they will never see
again. One of the contributors, Satoshi Kanazawa, theorizes that
this is because the brain has a hard time comprehending things
that never happened in the small-band evolutionary environment:
“Contemporary humans may cooperate with genetically unrelated
others, mistakenly (and unconsciously) thinking that they are kin
or repeated exchange partners.”

There is no genetic or material payoff for being nice to total
strangers, but we are nice to them anyway because our distant an-
cestors rarely had to deal with total strangers. Cheating and steal-
ing would make better sense, but we treat strangers like members
of the tribe.

What makes altruism go off the rails? One theory is that it
can simply be an extreme example of a personality trait we all
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Psychologowie méwig o pieciostopniowym modelu osobowosci,
ktory mierzy neurotyczno$¢, ekstrawersje, otwarto$¢ na
doswiadczenie, ugodowos¢ i sumiennosc. Patologiczni altruisci mogg
by¢ zbyt zgodni i dlatego ludzie moga z nich korzystac.

Mozemy wykry¢ ugodowos¢ i zyczliwosé, nawet u nieznajomych.
Badania gwalcicieli sugerujg, ze sg skierowane do kobiet, ktore
wydajg sie otwarte i przyjemne. Ludzie, ktérzy sg uprzejmi, rowniez
czesto sie ze sobg ozenig - cho¢ niektérzy dawcy zostajg zniewoleni
przez zabierajgcych.

Inng teorig na temat pochodzenia PA jest to, Ze mozna jg
postrzegac jako wynik nadmiernie kobiecego mézgu. Kobiety czesciej
niz mezczyzni sg wspodtzalezne i majg zaburzenia odzywiania.
Dziewczeta sg bardziej podatne niz chtopcy, lepiej sie zachowujg i
chetniej sie podobajg. Sg w stanie lepiej zrozumie¢ potrzeby innych.
Sg politycznie bardziej ,, liberalni ” i czesciej myslg, ze wazng funkcjg
rzadu jest dbanie o ludzi. Niski poziom testosteronu w macicy
podczas rozwoju ptodu jest zwigzany z wyzszym poziomem empatii u
obu pici.

PA moze by¢ lustrzanym odbiciem autyzmu, ktéry jest znacznie
czestszy u chlopcow niz u dziewczat i charakteryzuje sie
niezdolnoscig wyczuwania uczu¢ innych. Jeden z autoréw spekuluje,
ze prawdopodobnie jest tyle kobiet altruistek patologicznych, jak
mezczyzn z autyzmem.

Sg czesci mozgu, kitdre zapalajg sie i sygnalizujg wspotczucie,
gdy widzimy ludzi cierpigcych lub karanych. Rozpoczeto badania
psychologiczne, w ktorych modzgi badanych osob byty skanowane
podczas ogladania kary oséb, ktére oszukiwaty w grze. Zapalaty sie
obwody wspotczucia w mozgach kobiet; ci u mezczyzn nie.
Mezczyzni wydajg sie traci¢ instynktowng sympatie do bdlu, kiedy
myslg, ze jest na to zastuzony, podczas gdy kobiety pozostajg
wspotczujgce.

Istniejg bardzo mocne dowody, ze zachowanie altruistyczne jest
pod kontrolg genetyczng. Nieprawidtowoscig genetyczng znane jako
Zespot Williamsa zostat nazwany « patologia overfriendliness, » a
ludzie, ktérzy cierpig z niego nadmiernie ufajgc i sympatyczny. Sg
nieco opoznione i fatwo stajg sie ofiarami wykorzystywania
seksualnego. Majg nieprawidtowosci w czesci moézgu zwanej ciatem
migdatowatym, ktéra bierze udziat w czytaniu wyrazu twarzy i ocenie
zagrozen.
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have. Psychologists talk about the Five-Factor Model of personality,
which measures neuroticism, extraversion, openness to experience,
agreeableness, and conscientiousness. Pathological altruists may be
too agreeable, and therefore let people take advantage of them.

We can detect agreeableness and friendliness, even in strangers.
Studies of rapists suggest that they target women who seem open
and agreeable. People who are considerate also tend to marry each
other—though some givers end up enslaved to takers.

Another theory about the origins of PA is that it can be seen
as the result of an excessively female brain. Women are more likely
than men to be co-dependents and have eating disorders. Girls
are more compliant than boys, better behaved, and more eager
to please. They are better able to figure out the needs of others.
They are politically more “liberal,” and more likely to think that an
important function of government is to take care of people. Low
levels of testosterone in the womb during fetal development is as-
sociated with higher levels of empathy in both sexes.

PA may be the mirror image of autism, which is far more com-
mon in boys than in girls, and is characterized by an inability to
sense the feelings of others. One author speculates that there are
probably as many female pathological altruists as there are males
with autism.

There are parts of the brain that light up and signal sympathy
when we see people in pain or being punished. Psychological stud-
ies have been set up in which the brains of subjects were scanned
while they watched the punishment of people who had cheated
in a game. The sympathy circuits in women’s brains lit up; those
in men did not. Men appear to lose their instinctive sympathy for
pain when they think it is deserved, whereas women remain sym-
pathetic.

There is very strong evidence that altruistic behavior is under
genetic control. The genetic abnormality known as Williams Syn-
drome has been called “the pathology of overfriendliness,” and
people who suffer from it are excessively trusting and sympathetic.
They are somewhat retarded and easily become victims of sexual
abuse. They have abnormalities in the part of the brain known as
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S3 to by¢ moze jedyna znana grupa ludzi, ktérzy nie wykazujg
uprzedzen rasowych.

Ciato migdatowate, przednia kora skroniowa i wysepka sg
czesciami moézgu zaangazowanymi w wyczuwanie bolu innych.
Psychopaci majg mniej materii mézgowej w tych lokalizacjach niz
normalni ludzie, i moze by¢ tak, ze ludzie z wiekszg iloscig materii
mozgowej w tych obszarach majg tendencje do PA.

Serotonina neuroprzekaznikowa wydaje sie zmienia¢ moralny
0sad, czynigc ludzi mniej sklonnymi do obrazania innych, podczas
gdy oksytocyna zwieksza towarzysko$¢ i zaufanie - w grupie. Wedtug
jednego z badan oksytocyna zwieksza prawdopodobienstwo
poswiecenia ludzi w grupie i sprzeciwia sie tym w grupie zewnetrzne;.
Geny znane jako DRD4, IGF2 i DRDS sg zwigzane z altruizmem i
bezinteresownoscig. Jak zauwaza jeden z autoréw: , Mozna zatem
bezpiecznie stwierdzi¢, ze cechy kosztownych zachowan
altruistycznych znajdujg sie pod znacznym wptywem biologicznym,
ktory przejawia sie poprzez réznorodne $ciezki i mechanizmy
neurohormonalne, ktdre dopiero zaczynajg by¢ rozumiane. »

Uzalezniajgce stany umystu

Altruizm jest réwniez powigzany z uktadem limbicznym, co
oznacza, ze robienie dobra jest zwigzane z uktadem nagradzania
samego moézgu. Kiedy ludzie sg hojni, odczuwajg taki sam przyjemny
wstrzgs, jak muzyka, seks, ¢wiczenia i wykonywanie umiejetnosci.
Tego rodzaju nagroda psychiczna jest normalna. Wydaje sie jednak,
ze niektorzy ludzie uzalezniajg sie od uczucia altruizmu. Jest to
osoba, ktéra rzuca sie w ofiare, swietos¢ lub meczehstwo.

Dwa najbardziej fascynujgce rozdziaty w tej ksigzce opisujg
sposob, w jaki moézg rozwija sie dzieki witasnej prawosci i
przekonaniu, ze ma racje. Wspétpracownik Robert A. Burton z UC
San Francisco Medical Center wydaje ostrzezenie, ktére warto
zacytowac:

Pomimo tego, ze przekonanie moralne wydaje sie
celowym racjonalnym zakonczeniem okreslonego
rozumowania, nie jest to ani swiadomy wybdr, ani proces
myslowy. Pewnos$¢ i podobne stany z « wiedzgc, ze wiemy, »
wynikajg z podstawowych mechanizméw mdzgowych, ktore,
jak mitos¢ czy gniew, funkcjonowa¢ niezaleznie od
racjonalnosci i rozumu. . . .
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the amygdala, which is involved in reading facial expressions and
assessing threats. They are perhaps the only known group of people
who show 7o racial bias.

The amygdala, anterior temporal cortex, and insula are parts
of the brain involved in sensing the pain of others. Psychopaths
have less brain matter in these locations than normal people, and
it may be that people with more brain matter in these areas have a
tendency towards PA.

The neurotransmitter serotonin appears to alter moral judg-
ment, making people less willing to offend others, while oxytocin
increases sociability and trusting—within the group. According to
one study, oxytocin makes people more likely to sacrifice for their
in-group and oppose those in the out-group. The genes known as
DRD4, IGF2, and DRD5 have been associated with altruism and
selflessness. As one of the contributors notes, “It seems safe to con-
clude, then, that traits behind costly altruistic behaviors are under
a substantial biological influence that manifests itself through a va-
riety of neurohormonal pathways and mechanisms that have only
just begun to be understood.”

Addictive States of Mind

Altruism is also linked to the limbic system, meaning that do-
ing good is related to the brain’s system of rewarding itself. When
people are generous, they get the same kind of pleasurable jolt as
from music, sex, exercise, and performing a skill. Psychic self re-
ward of this kind is normal. It appears, however, that some people
become addicted to the sensation of altruism. This is the kind of
person who throws himself into self sacrifice, sainthood, or mar-
tyrdom.

Two of the most fascinating chapters in this book describe the
way the brain thrives on self-righteousness and the conviction of
being in the right. Contributor Robert A. Burton of the UC San
Francisco Medical Center issues a warning that is worth quoting

at length:

Despite the fact that a moral conviction feels like a deliberate ratio-
nal conclusion to a particular line of reasoning, it is neither a con-
scious choice nor a thought process. Certainty and similar states
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To, co wydaje sie sSwiadomym wyborem moralnym
potwierdzajgcym zycie - moje zycie bedzie miato sens, jesli
pomoge innym - bedzie pod wielkim wptywem sity
nieSwiadomego i mimowolnego odczucia mentalnego, ktére
moéwi mi, ze ta decyzja jest « stuszna. » To bedzie to samo
uczucie, ktére powie ci , stusznos¢ ” dawania jedzenia
gtodujgcym dzieciom w Somalii, wykonywania wszelkich
mozliwych badan medycznych u wyraznie terminalnego
pacjenta lub  bombardowania izraelskiego autobusu
szkolnego. Pomaga postrzega¢ to uczucie wiedzy jako
analogiczne do innych doznan cielesnych, nad ktorymi nie
mamy bezposredniej kontroli.

Innymi stowy, tylko dlatego, ze jeste$ przekonany, ze co$ jest
wihasciwe, nie czyni tego dobrze. Wrazenia stusznosci i szlachetnosci
sg tak przyjemne, ze ludzie sg sktonni szukac ich dla siebie i bez
wzgledu na fakty lub konsekwencje. Dr Burton kontynuuje:

Porozmawiaj z natarczywym, wszechwiedzgcym, ktory
odmawia rozwazania sprzecznych opinii, a masz odczuwalne
wyczucie, jak uczucie poznania moze stworzy¢ stan

psychiczny podobny do uzaleznienia. . . . [I] odczuwam
gteboki efekt poczucia pewnosci, ze masz ostateczne
odpowiedzi. . . .

Zrezygnowanie z tak silnie odczuwanych osobistych
przekonan wymagatoby zlikwidowania Iub zmniejszenia
gtdbwnych powigzan z przyttaczajgco uwodzicielskim
obwodem przyjemnosci. Pomys| o takiej zmianie opinii, ktéra
wywotuje ten sam typ zmian fizjologicznych, co odstawianie
narkotykéw, alkoholu lub papieroséw.

David Brin, pisarz i pisarz naukowy, pisze 0 tym samym,
zauwazajgc, ze « dogmatyczna =zarozumiatos¢ jest czesto,
uzaleznieniem ”. » Dodaje, ze « swieto$¢, czyli poczucie stusznego
oburzenia, moze byc tak intensywne i pyszne, ze wiele oséb aktywnie
stara sie do niej powraca¢ raz po raz. » Nazywa te potrzebe
stymulowania mézgu prawoscia ,, samodopingowania ” i definiuje ja w
nastepujgcy sposob:

Przyjemnos¢ wiedzy, z subiektywng pewnoscig, ze masz
racje, a twoi przeciwnicy sg gteboko, pogardliwie mylni. Albo,
ze twoja metoda pomagania innym jest tak czysto
umotywowana i poprawna, ze wszelkg krytyke mozna
odrzuci¢  wzruszajgc ramionami, wraz z wszelkimi
sprzecznymi dowodami.
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of “knowing that we know” arise out of primary brain mechanisms
that, like love or anger, function independently of rationality or
reason . . . .

What feels like a conscious life-affirming moral choice—my
life will have meaning if I help others—will be greatly influenced
by the strength of an unconscious and involuntary mental sensa-
tion that tells me that this decision is “correct.” It will be this same
feeling that will tell you the “rightness” of giving food to starv-
ing children in Somalia, doing every medical test imaginable on a
clearly terminal patient, or bombing an Israeli school bus. It helps
to see this feeling of knowing as analogous to other bodily sensa-
tions over which we have no direct control.

In other words, just because you are convinced something is
right does not make it right. The sensations of rightness and nobil-
ity are so pleasurable that people are inclined to seek them for their
own sake and without regard to facts or consequences. Dr. Burton
continues:

Talk to an insistent know-it-all who refuses to consider contrary
opinions and you get a palpable sense of how the feeling of know-
ing can create a mental state akin to addiction . . . . [[Jmagine the
profound effect of feeling certain that you have ultimate answers

Relinquishing such strongly felt personal beliefs would require
undoing or lessening major connections with the overwhelmingly
seductive pleasure-reward circuitry. Think of such a shift of opin-
ion as producing the same type of physiological changes as with-
drawing from drugs, alcohol, or cigarettes.

Science writer and novelist David Brin writes about the same
thing, noting that “dogmatic self-righteousness is often an ‘addic-
tion’.” He adds that “sanctimony, or a sense of righteous outrage,
can feel so intense and delicious that many people actively seek to
return to it, again and again.” He calls this need to stimulate the
brain with self righteousness “self doping,” and defines it as follows:

The pleasure of knowing, with subjective certainty, that you
are right and your opponents are deeply, despicably wrong. Or,
that your method of helping others is so purely motivated and
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Jest to rodzaj przekonania, ktére moze prowadzi¢ do aktow
altruizmu, ktére sg wyraznie patologiczne. Jednoczes$nie, niezaleznie
od tego, czy ci autorzy o tym wiedzg, czy nie, przedstawili uderzajgco
zywy portret mentalnego stanu antyrasizmu i motywdw, ktére go
napedzajg. Na Zachodzie nie ma nic, co oferowatoby bardziej
ekstatyczng zarozumiatos¢ niz potepianie ,, rasizmu”. »

W minionych wiekach istniaty rozne sposoby przezycia
mrugajacych, nienawistnych i radosnych donoséw: fanatycy religijni
palili heretykdéw, komisarze stracili kulakow, muzutmanie Scieli
apostatoéw (i nadal tak robig). Dzis$ liberatowie nienawidzg « rasistow
» -I « homofobow » i « sexists » i « faszystébw » -z takg samg
nienawis¢ Starego Testamentu. Sg tak pijani donosnymi donosami,
ze sg odporni na rzeczywistosé. Religia nie upadta na Zachodzie;
przybrat tylko nowe formy. Komunizm byt religig dla komunistow, a
liberalizm jest religig dla liberatow.

Oczywiscie ludzie we wszystkich punktach spektrum politycznego
mogg wierzy¢ w stuszne przekonania, co jest sprzeczne z faktami.
Jak zauwaza dr Brin, naukowcy uzyskujg interesujgce wyniki, gdy
wykorzystujg oddanych demokratow lub republikanéw jako badanych.
Niech ogladajg przekonujgcg prezentacje, ktéra przeczy ich
przekonaniom, i monitorujg ich moézgi, aby zobaczy¢, jak zareaguja.
Czesci mdzgu zaangazowane w normalne logiczne rozumowanie nie
sg aktywne. Zamiast tego mézg wraca do ssania kciuka, a obwody
nagrodowe odpalajg, zupetnie jak uzalezniony od kokainy. Wydaje
sig, ze silne przekonanie wytgcza obwody logiczne mozgu.

Efekt ten jest szczegdlnie silny w przypadku altruizmu, poniewaz
ludzie zaréwno « wiasny narkotyk » z nim i zdoby¢ chwate innych. W
jednym rozdziale poruszono kwestie, czy wiekszo$¢ pomocy
zagranicznej nie pochodzi z pomocy publicznej, zwtaszcza takiej,
ktorg uprawiajg celebrytki. Piosenkarka Madonna twierdzi, ze chce ,,
dostownie zmieni¢ przysztosé catego pokolenia. » Bill Clinton méwi: «
Istnieje caty Swiat, ktory cie potrzebuje, ulicg lub oceanem. Dag. » Bill
i Melinda Gates, wraz z bufetem Warrena, sg innymi efektownymi
przyktadami tego, co mozna nazwac « filantropokapitalizmem. »
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correct that all criticism can be dismissed with a shrug, along with
any contradicting evidence.

This is the kind of conviction that can lead to acts of altruism
that are clearly pathological. At the same time, whether these au-
thors know it or not, they have provided a strikingly vivid portrait
of mental state of anti-racism and of the motives that drive it. In
the West, there is nothing that offers more ecstatic self-righteous-
ness than denouncing “racism.”

In past ages, there have been different ways to gorge on blink-
ered, hateful, joyous denunciation: Religious fanatics burned her-
etics, commissars executed kulaks, Muslims beheaded apostates
(and still do). Today, liberals hate “racists"—and “homophobes”
and “sexists” and “fascists”—with the same Old Testament hatred.
They are so drunk on self-righteous denunciation they are imper-
vious to reality. Religion has not declined in the West; it has only
taken new forms. Communism was religion for Communists, and
liberalism is religion for liberals.

Of course, people at all points of the political spectrum can
hold self-righteous beliefs in direct contradiction to the facts. As
Dr. Brin points out, scientists get interesting results when they use
committed Democrats or Republicans as test subjects. They have
them watch a persuasive presentation that argues against their be-
liefs, and monitor their brains to see how they react. The parts
of the brain involved in normal, logical reasoning are not active.
Instead, the brain reverts to sucking its thumb, with the reward
circuitry firing away, just like an addict getting a shot of cocaine.
Strong conviction seems to turn off the brain’s logic circuits.

This effect is especially strong in the case of altruism, because
people both “self dope” with it and win the praise of others. One
chapter raises the question of whether most foreign aid is not PA,
especially the kind practiced by celebrities. The singer Madonna
claims she wants to “literally transform the future of an entire gen-
eration.” Bill Clinton says, “There’s a whole world out there that
needs you, down the street or across the ocean. Give.” Bill and Me-
linda Gates, along with Warren buffet, are other showy examples of
what could be called “philanthrocapitalism.”
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Od 1960 r. W czarnej Afryce zatopiono ponad bilion dolaréw, nie
dajgc wiele do pokazania. Dlaczego ludzie ciggle dajg? Jak wyjasnia
ten rozdziat, ludzie uzyskujg ogromny impuls psychologiczny dzieki
udzielaniu pomocy: ,, Chociaz dziatalnos¢ charytatywna ma mieszang
historie pomagania innym, ma prawie idealng historie pomagania
sobie. » Autorzy zauwazajg, ze « wpatrywanie sie w zdjecia
gtodujgcych dzieci moze w pewnym sensie porwac analityczne czesci
mozgu », co skutkuje « altruizmem », ktory jest niczym szalonym. Po
tsunami w 2004 r., Ktére spowodowato tak wiele szkdd w Azji
Potudniowej, « altruidci » wystali Viagre, garnitury Swietego Mikotaja,
buty na wysokich obcasach, suknie wieczorowe i mnéstwo innych
Smieci. Po trzesieniu ziemi w Pakistanie ludzie z Zachodu wystali tyle
niewfasciwych ubran, ze ludzie je spalili, aby sie ogrzac.

Dziennikarka Linda Polman zwrécita uwage, ze pomoc
zagraniczna moze nawet wywotaé okrucienstwa. Walczgce gangi w
Afryce lub gdzie indziej wiedzg, ze nagroda jest podana na
pierwszych stronach gazet, wiec robig co$ szczegodlnie okropnego i
czekajg na pojawienie sie ciezaréwek ulgi - ktére kradng. Przywodcy
Rewolucyjnego Zjednoczonego Frontu (RUF) w Sierra Leone
zastyneli pod koniec lat 90., odcinajgc bron kobietom i dzieciom.
Liderzy RUF wiedzieli, ze przyniesie to karawany tupdéw.

Autorzy tego rozdzialu zauwazajg, ze zle przemyslana pomoc
zagraniczna wielokrotnie miata katastrofalne skutki. Sugeruja, ze jesli
pomoc ma by¢ kontynuowana, powinna by¢ prowadzona przez
inzynierdw, a nie przez obecnych poszukiwaczy chwaty.

Niektoérzy autorzy tej ksigzki twierdza, ze nie ma czegos$ takiego
jak autentycznie bezinteresowny altruizm i Zze nawet najbardziej
pozornie hojne czyny sg samolubne. Matka Teresa mogta by¢ «
Swiety » , ale ona po prostu robi to, co chce zrobi¢. W przypadku
rzgdowej pomocy zagranicznej i organizacji non-profit ludzie, ktérzy
gromadzg pienigdze i ptawig sie w pochwatach, nawet nie wydajg
wiasnych pieniedzy.

Altruizm i grupy

Niektére rozdziaty tej ksigzki dotyczg réznic grupowych. Dr Brin
zauwaza, ze wychwalajgcy altruizm jest zarébwno najnowszy, jak i
zachodni. Uwaza, ze spoteczenstwo musi mie¢ pewien poziom

bogactwa materialnego, zanim bedzie w stanie doceni¢ pewne
rodzaje altruizmu.
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Over a trillion dollars has been sunk into black Africa since
1960, with not much to show for it. Why do people keep giv-
ing? As this chapter explains, people get a huge psychological boost
from administering aid: “While charity has a mixed record helping
others, it has an almost perfect record of helping ourselves.” The
authors note that “staring at pictures of starving children can, in
some sense, hijack the analytical portions of the brain,” resulting in

“altruism” that is nothing short of crazy. After the 2004 tsunami did
so much damage in South Asia, “altruists” sent Viagra, Santa suits,
high-heeled shoes, evening gowns, and loads of other junk. After
an earthquake in Pakistan, Westerners sent so much completely
inappropriate clothing that people burned it to stay warm.

Journalist Linda Polman has pointed out that foreign aid can
even provoke atrocities. Warring gangs in Africa or elsewhere know
that bounty follows headlines, so they do something especially hor-
rible and wait for truckloads of relief to show up—which they steal.
The leaders of the Revolutionary United Front (RUF) in Sierra Le-
one made a name for themselves in the late 1990s by cutting off
the arms of women and children. The RUF’s leaders knew this
would bring caravans of booty.

The authors of this chapter note that poorly thought out for-
eign aid has repeatedly had disastrous effects. They suggest that if
aid is to continue, it should be run by engineers, not the current
glory seekers.

Some of the authors in this book argue that there is no such
thing as genuinely disinterested altruism, and that even the most
seemingly generous acts are self serving. Mother Theresa may have
been a “saint,” but she was just doing what she wanted to do. In the
case of government foreign aid and non-profits, the people who
ladle out uplift and bask in praise are not even spending their own
money.

Altruism and Groups

Some of the chapters in this book touch on group differences.
Dr. Brin notes that glorifying altruism is both recent and West-
ern. He believes that a society must have a certain level of material
wealth before it can value certain kinds of altruism. Only when
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Tylko wtedy, gdy ludzie majg dos¢ jedzenia, przechodzg « z
drapieznictwa na inkluzje » i myslg o prawach zwierzat, a nie o
nastepnym obiedzie z kurczaka. Wskazuje, ze tylko Europejczycy
postanowili « podnies¢ altruizm ponad inne ideaty promowane
kulturowo, takie jak plemienny patriotyzm i chwata broni, ktére nasi
przodkowie uwazali za najwazniejsze. » Posuneli sie nawet dalej,
rozszerzajgc plemienny altruizm na caty swiat, cho¢ « niektore inne
kultury uwazajg te zachodnig ceche za graniczacg z szalehstwem. »
Oczywiscie to szalenstwo, ale Europejczycy, ktorzy to podkreslajg, sg
karani.

Niektore wstepne badania sugerujg, ze ludzie roznych
narodowos$ci i religii majg rézne poziomy winy i wykazujg roézne
poziomy altruizmu. Bez watpienia to, co jest uwazane za normalne
zachowanie spoteczne w jednej kulturze, moze by¢ postrzegane jako
ekstremalne poswiecenie w innej. Kiedy Koreanczycy i Amerykanie
dziatajg altruistycznie, wydajg sie by¢ zaangazowane rdzne czesci
mézgu. Czy moze to dotyczy¢ rowniez Koreanczykéw adoptowanych
jako dzieci i wychowywanych w Ameryce?

Niektérzy z autoréw piszg o « altruizmie parafialnym » lub
czynach, ktére majg przynies¢ korzysc¢ wtasnej grupie, szkodzac innej
grupie. Najwyrazniejszym tego przykladem sg zamachowcy-
samobdjcy, ktdrzy umierajg w celu popierania sprawy swoich ludzi.
Autorzy uznajg ataki samobodjcze za , racjonalng opcje, gdy staba
grupa powstancza przeciwstawia sie bardzo silnej grupie. » Sg to
misje o wysokiej wartosci w wojnie, z ktérg niektorzy walczacy sg
przygotowani do walki przy uzyciu wszelkich dostepnych srodkéw.

Jest to jedna z form altruizmu, ktéry w przewazajgcej mierze jest
meski; naukowcy odkryli, ze tylko okoto 20 procent zamachowcow-
samobojcéw to kobiety. W przeciwnym razie biograficzne
rekonstrukcje udanych bombowcéw i wywiady z schwytanymi
bombowcami pokazujg, ze oprécz wysokiego altruizmu i poswiecenia
sie sprawie, nie pasujg do zadnego profilu i pochodzg z réznych
Srodowisk.

Niektorzy wspotautorzy tego tomu uznajg, ze lojalno$¢ w grupie
jest czescig ludzkiej natury, ale martwig sie, ze doprowadzi to do
przesladowania osob z zewnatrz i zatujg, ze nie odejdzie. Jak
dowodzi sie: , [D] efekt z lokalnych grup jest najwyzszg forma
altruizmu. Ludzkos¢ jako catos¢é moze przynies¢ najwieksze korzysci,
jesli jednostki nie poswieca sie dla swojej lokalnej grupy. »
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people have enough to eat do they shift “from predation to inclu-
sion” and think about animal rights rather than the next chicken
dinner. He points out that only Europeans have decided “to elevate
altruism above other culturally promoted ideals, such as tribal pa-
triotism and glory-at-arms, which our ancestors considered para-
mount.” They have gone even further, extending tribal altruism to
the entire world, though “some other cultures consider this West-
ern quality to border on madness.” Of course, it is madness, but
Europeans who point this out are punished.

Some preliminary research suggests that people of different
ethnicities and religions have different levels of guilt and show dif-
ferent levels of altruism. No doubt what is considered normal so-
cial behavior in one culture may be seen as extreme self-sacrifice in
another. When Koreans and Americans act altruistically different
parts of the brain appear to be involved. Could this also be true for
Koreans adopted as children and reared in America?

A few of the contributors write about “parochial altruism,” or
acts that are meant to benefit one’s own group by harming another
group. The clearest example of this is suicide bombers, who die in
order to advance the cause of their people. The authors recognize
suicide attacks as “a rational option when a weak insurgent group is
opposing a very powerful group.” They are high-value missions in
a war that some combatants are prepared to fight with any means
available.

This is one form of altruism that is overwhelmingly male; schol-
ars find that only about 20 percent of suicide bombers are women.
Otherwise, biographical reconstructions of successful bombers and
interviews with captured bombers show that aside from high altru-
ism and devotion to a cause, they fit no profile and come from all
walks of life.

Some of the contributors to this volume recognize that in-
group loyalty is part of human nature, but they worry about it
leading to persecution of outsiders and wish it would go away. As
one argues: “[D]efection from local in-groups is the highest form
of altruism. Humanity as a whole might benefit the most if indi-
viduals made no sacrifices for their local group.”
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Wtasnie takie myslenie prowadzi do zapomnienia: my - biali -
odwrécimy sie od wlasnej grupy w nadziei, ze cztonkowie innych grup
zrobig to samo, pomimo wyraznych dowodow, ze inne grupy tego nie
zrobig.

Nieco oszukany pisarz radzi, ze jesli grupy chca dziata¢
altruistycznie wobec innych grup, powinny przynajmniej szukaé grup,
ktére przestrzegajg tych samych zasad. Ale to jest tak daleko, jak
idzie ksigzka. Najwyrazniej zaden z autorow nie jest w stanie
wyobrazi¢ sobie patologii, w ktérej wewnatrz grupy Zle traktuje sie na
korzys$¢ grup zewnetrznych.

By¢ moze ta slepota byla nieunikniona w obecnym klimacie
intelektualnym, ale poza tym jest to wnikliwa, prowokujgca, pieknie
zredagowana ksigzka, ktéra nauczy cie wielu rzeczy, ktérych nie
znates.

Ten artykut zostat opublikowany na stronie AmRen.com 6 lipca
2012r.
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This is precisely the thinking that leads to oblivion: We—
whites—will turn our backs on our own group in the hope that
members of other groups will do the same, despite clear evidence
that other groups will not.

A somewhat less deceived writer advises that if groups want
to act altruistically towards other groups they should at least look
for groups that follow the same rules. But this is as far as the book
goes. Apparently, none of the authors can conceive of a pathology
in which the in-group mistreats izself for the benefit of out-groups.

Perhaps this blindness was inevitable in the current intellectual
climate, but otherwise, this is an insightful, provocative, beauti-
fully edited book that will teach you a great deal you did not know.

This article was published at AmRen.com on July 6, 2012.
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Co zawdzieczamy naszym ludziom

NAUKOWA wyjasnia genetyka nacjonalizmu.

Frank Salter, O zainteresowaniach genetycznych: rodzina,
pochodzenie etniczne i ludzko$¢ w dobie masowej migracji, Peter
Lang, 2003, 388 s., $38,95.

Wraz z publikacja On Genetic Interests Frank Salter wnidst
niezwykle wazny wklad w nasze zrozumienie znaczenia rasy i
pochodzenia etnicznego w sprawach ludzkich. Dr Salter,
Australijczyk, ktory jest badaczem od 1991 r. W Max Planck Society
w Andechs, Niemcy, demonstruje poprzez zasady genetyki populacji,
ze grupy rasowe lub etniczne sg réwnowazne z duzymi, dalszymi
rodzinami i ze lojalno$¢ etniczna jest réwnie uzasadniona jak
lojalnos¢ rodzinna. W rzeczy samej, twierdzi on, ze czionkowie grupy
etnicznej mogg miec bardziej istotne obowigzki wobec grupy, niz dla
wiasnych rodzin.

Co to jest zainteresowanie genetyczne?

Zgodnie z teorig darwinowskg celem, do ktérego dazg wszystkie
zywe stworzenia, jest tworzenie kopii ich charakterystycznych genow.
Najwyrazniej wida¢ to w oddaniu rodzicéw potomstwu. Jak pisze dr
Salter: ,, Znaczenie ciggtosci genetycznej jest celem samym w sobie,
zarowno dla ludzi, jak i dla innych gatunkéw. » Z ewolucyjnego
punktu widzenia « rozmnazanie genow jest racjg bytu zycia. »

By¢ moze najwazniejszym koncepcyjnym przetomem w On
Genetic Interests jest uznanie lojalno$ci wobec wtasnej etyki - dr.
Salter woli ten termin od rasy, narodu lub grupy etnicznej - jest tak
samo wazny biologicznie, jak lojalnos¢ wobec wtasnych dzieci. Jest
tak, poniewaz kazda etyka jest magazynem charakterystycznych
genow jej cztonkdw, podobnie jak dzieci sg nosicielami genow ich
rodzicéw. Dzieci danej osoby sg bardzo skoncentrowanymi zasobami
jego gendw, ale jego etyka jest znacznie wigksza, cho¢ bardziej
rozcienczona, z pulg tych samych genow. Biorgc pod uwage rozmiar
wiekszosci etnies, sg one repozytoriami znacznie wiekszej liczby
kopii charakterystycznych genéw cztonka niz nawet jego wiasne
dzieci, a zatem majg
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What We Owe Our People

A SCIENTIST EXPLAINS THE GENETICS
OF NATIONALISM.

Frank Salter, On Genetic Interests: Family, Ethnicity and
Humanity in an Age of Mass Migration, Peter Lang, 2003, 388
pp-> $38.95.

With the publication of On Genetic Interests, Frank Salter has
made a vitally important contribution to our understanding of the
significance of race and ethnicity in human affairs. Dr. Salter, an
Australian who has been a researcher since 1991 at the Max Planck
Society in Andechs, Germany, demonstrates through principles of
population genetics that racial or ethnic groups are equivalent to
large, extended families, and that ethnic loyalties are as legitimate
as family loyalties. Indeed, he argues that members of an ethnic
group may have more compelling duties to the group even than to
their own families.

What is Genetic Interest?

According to Darwinian theory, the goal towards which all liv-
ing things strive is to make copies of their distinctive genes. This
is seen most clearly in the devotion of parents to offspring. As Dr.
Salter writes, “The importance of genetic continuity is an end in it-
self, for humans as well as for other species.” From an evolutionary
point of view, “propagating one’s genes is life’s raison détre.”

Perhaps the most important conceptual breakthrough in Oz
Genetic Interests is to recognize that loyalty to one’s ethny—Dr.
Salter prefers this term to race, nation, or ethnic group—is just
as valid biologically as loyalty to one’s children. This is because
each ethny is a storehouse of its members’ distinctive genes, just
as children are carriers of their parents’ genes. A person’s children
are very concentrated stores of his genes, but his ethny is a vastly
larger, though more dilute pool of the same genes. Given the size of
most ethnies, they are repositories of far more copies of a member’s
distinctive genes than even his own children, and therefore have
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teoretyczne genetyczne twierdzenie o lojalnosci nawet wieksze
niz lojalnosc jego dzieci.

Ethny to wielopokoleniowa rodzina. Im wieksza etyka, tym
wiekszy staje sie sklep z charakterystycznymi genami, wiec jej
cztonkowie sg zainteresowani tym, aby ich liczba rosta Iub
przynajmniej pozostawata stata. Kurczaca sie etyka jest jak rodzina,
ktorej cztonkowie wymierajg - ich stan oznacza utrate zainteresowan
genetycznych.

Wedtug uniwersalisty, réwnego dla wszystkich modelu relacji
miedzyludzkich, ktéry ma rzadzi¢ naszym sposobem myslenia o
rasie, nie ma zadnego dobrego powodu, aby ktokolwiek z nas
bardziej troszczyt sie o nasze dzieci, niz my o dzieciach obcych.
Oczywiscie robimy to nie dlatego, ze sg obiektywnie lepsze od innych
dzieci, ale dlatego, ze sg nasze; niosg nasze charakterystyczne geny.
Z genetycznego punktu widzenia nasze etnies zastugujg na podobng
lojalno$¢ z tego samego powodu.

Dr Salter wskazuje, ze rozne etiny mogg by¢ tak genetycznie
odlegte, ze losowi cztonkowie tej samej etny sg bliskimi krewnymi w
poréwnaniu z czionkami innej etny. Na przyktad australijscy
Aborygeni i pigmejowie Mbuti sg tak odlegte genetycznie, jak to tylko
mozliwe. Dwoch losowych cztonkéw kazdej grupy jest - w poréwnaniu
z cztonkami drugiej grupy - tak genetycznie do siebie podobnych, ze
sg prawie rownowazne identycznym blizniakom. W poréwnaniu z
aborygenami australijskimi wszystkie Pigmeji Mbuti sg tak bardzo do
siebie podobne, ze faktyczne blizniaki identyczne z Mbuti sg
relatywnie blizej ze sobg powigzane niz dowolne dwa losowe Mbuti.

Co dzieje sie, gdy rodzice z odlegtych Etnies majg razem dzieci?
Reguty genetyki utrzymujg, ze dzieci zawsze niosg potowe gendw
kazdego z rodzicéw. Jednak, gdy rodzice pochodzg z tej samej etny,
majg wiele wspolnych genow, wiec ich dzieci majg w rzeczywistosci
wiecej niz potowe gendw kazdego z rodzicow. W tym sensie rodzice,
ktérzy pochodzg z tej samej linii i dzielg wiele tych samych gendw, sg
blizej spokrewnieni z dzie¢mi - pod wzgledem liczby gendw, ktore
dzielg - niz rodzice, ktdrzy majg dzieci z kims$ odlegtym Zbiory.
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a theoretical genetic claim to loyalty even greater than that of his
children.

An ethny is an extended family. The larger one’s ethny, the larg-
er a store it becomes of distinctive genes, so its members have an
interest in seeing their numbers rise or at least remain constant. A
shrinking ethny is like a family whose members are dying off—ei-
ther condition represents a loss of genetic interests.

According to the universalist, everyone’s-equal model of hu-
man relations that is supposed to govern how we think about race,
there is no good reason any of us should care more about our chil-
dren than we do about the children of strangers. We do, of course,
and not because they are objectively superior to other children but
because they are ours; they carry our distinctive genes. From a ge-
netic point of view, our ethnies deserve similar loyalties for the
same reason.

Dr. Salter points out that different ethnies can be so genetically
distant that random members of the same ethny are close kin in
comparison to members of the other ethny. Australian Aborigines
and Mbuti pygmies, for example, are about as genetically distant as
two ethnies can be. Two random members of either group are—in
comparison to members of the other group—so genetically simi-
lar to each other they are almost the equivalent of identical twins.
Compared to Australian Aborigines, all Mbuti pygmies are, in fact,
so similar to each other that actual Mbuti identical twins are, rela-
tively speaking, not much more closely related to each other than
any two random Mbuti.

What happens when parents from distant ethnies have children
together? Rules of genetics hold that children always carry half the
genes of each parent. However, when the parents are from the same
ethny, they have many distinctive genes in common, so their chil-
dren actually carry more than half of each parent’s distinctive genes.
In this sense, parents who descend from the same lineage and who
share many of the same genes are more closely related to their chil-
dren—in terms of the number of genes they share—than are par-
ents who have children with someone of a distant stock.

Surprising as this may seem, if an Aborigine and a Mbuti were
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Zaskakujgce moze sie to wydawac, ze jesli Aborygen i Mbuti
mieliby razem dziecko, kazdy rodzic bytby blizej genetycznie
spokrewniony ze wszystkimi w swojej pierwotnej etny niz z
dzieckiem. Catkowici nieznajomi byliby blizsi krewni niz dziecko, a z
czysto genetycznego punktu widzenia mieliby wieksze prawo do
lojalno$ci rodziny.

Wiekszos¢ etnies nie jest tak odlegta jak Aborygeni i Mbuti.
Obowigzujg jednak te same zasady. Zawarcie matzenstwa z
cztonkiem odlegtej rodziny rodzi dzieci, ktére sg wzglednie
genetycznymi obcymi wobec swoich rodzicéw.

Jak te odkrycia zgadzajg sie z faktem, ze istnieje wieksza
réznorodnos¢ genetyczna w obrebie grup rasowych niz miedzy nimi?
Richard Lewontin zastynat, ze jesli podano catkowitg zmiennosc
genetyczng ludzi, to 100, 85 do 90 procent tej zmiany wystepuje w
grupach populacji, a tylko 10 do 15 procent to odmienne réznice,
ktére nie sg wspdlne dla wszystkich grup.

Propagandisci btednie wykorzystali te liczby, aby zasugerowac,
ze ktos moze by¢ blizej spokrewniony z osobg innej rasy niz z inng
rasg, ale ich prawdziwym znaczeniem jest podkreslenie znaczenia 10
do 15 procent. Dzielimy 90 procent naszych genéw z myszami i
istnieje wiecej odmian genetycznych w obrebie jednej ludzkiej etny
niz odmiany, ktére dzielg nas od myszy. Jednak wszyscy ludzie sg
oczywiscie blizej ze sobg spokrewnieni niz myszy - w poréwnaniu sg
blizniakami identycznymi. Mate rdéznice genetyczne sg tam, gdzie
lezg wazne réznice, i to w obszarze tych matych réznic wszystkie
Mbuti sg praktycznie identycznymi blizniakami w poréwnaniu z
Aborygenami.

Lojalnos¢ wobec etyki jest genetycznym odpowiednikiem
lojalnosci rodziny. Dlatego jesli imigracja zastepuje czesci rodzime;j
etyki obcymi, dla tubylcow, ktorzy pozostaja, ta zmiana genetyczna
oznacza zastgpienie krewnych obcymi. To, jak drastyczny efekt moze
by¢, zalezy od tego, jak genetycznie odlegte sg przybysze.

Dr Salter zauwaza tutaj, ze Dunczycy i Anglicy sg pokrewnymi
populacjami, ale wcigz réznig sie genetycznie. Gdyby 10 000
Dunczykow zajeto miejsce 10 000 Anglikow, oznaczatoby to utrate
zainteresowan genetycznych dla Anglikéw, ktérzy pozostali,
poniewaz charakterystyczne geny Anglikbw zostatyby zastgpione
genami innego
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to have a child together, each parent would be more closely related
genetically to everyone in his original ethny than he would be to
the child. Complete strangers would be closer kin than the child,
and from a strictly genetic standpoint would have a greater claim
on family loyalty.

Most ethnies are not as distant as aborigines and Mbuti. How-
ever, the same principles apply. Outmarriage with a member of a
distant ethny produces children who are relative genetic strangers
to their parents.

How do these findings square with the fact that there is more
genetic variation within racial groups than between them? Richard
Lewontin famously pointed out that if the total genetic variation of
humans is given a figure of 100, 85 to 90 percent of that variation
is found within population groups, and only 10 to 15 percent are
distinct variations not shared by all groups.

Propagandists have used these figures mistakenly to suggest
that someone could be more closely related to a person of a differ-
ent race than to someone of his own race, but their real significance
is to highlight the importance of the 10 to 15 percent. We share
90 percent of our genes with mice, and there is more genetic varia-
tion within a single human ethny than the variations that separate
us from mice. Yet all humans are obviously more closely related to
each other than to mice—they are identical twins by comparison.
The small genetic variations are where the important differences
lie, and it is in the area of these small differences that all Mbuti are
practically identical twins by comparison with Aborigines.

Loyalty to an ethny is the genetic equivalent of family loyal-
ty. Therefore, if immigration replaces parts of a native ethny with
aliens, for the natives who remain, this genetic shift means replace-
ment of kinfolk with strangers. Just how drastic the effect can be
depends on how genetically distant the newcomers are.

Dr. Salter here notes that Danes and Englishmen are kindred
populations but still genetically distinct. If 10,000 Danes were to
take the place of 10,000 Englishmen it would represent a loss of
genetic interests to the English who remained, because the distinc-
tive genes of Englishmen would be replaced by those of a different
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etny. Dr Salter oblicza, jak wielka bytaby strata: zniknetoby tak
wiele gendw angielskich, ze bytoby to rownoznaczne z usunieciem z
populacji 167 pozostatych dzieci lub rodzenstwa. (Liczba ta jest taka
sama dla dzieci lub rodzenstwa, poniewaz dana osoba dzieli te samg
liczbe gendw - 50 procent - z dzieckiem lub rodzefstwem. Utrate
zainteresowan genetycznych mozna obliczy¢ inaczej, jako
ekwiwalent 167 x 2 = 334 kuzyni, siostrzency lub ciotki.) Poniewaz
angielska pula genéw jest magazynem dla wszystkich Anglikow i
gendw wspolnych dla nich, ktére czynig ich wyjgtkowymi, utrata 167
ekwiwalentéw rodzenstwa bytaby utratg zainteresowan genetycznych
dla wszystkich cztonkéw Anglikow etny.

Strata jest o wiele wieksza, jesli Anglicy zostang zastgpieni przez
bardziej odlegte etny. Gdyby zamiast Dunczykéw 10 000 Bantusow
zastagpito 10 000 Anglikéw, bytby to genetyczny ekwiwalent utraty 10
854 dzieci lub rodzenstwa. Jak wyjasnia dr Salter: , Niektére etiny sg
tak rozne genetycznie, Zze stanowig ujemne zapasy tych
charakterystycznych genéw. » Efekt dziata w obie strony: gdyby 10
000 Anglikéw zastgpito 10 000 Bantus, utrata zainteresowan
genetycznych Bantu bylaby réwnie wielka.

Dr Salter wycigga nieunikniony wniosek:

[Akt] dobroczynnosci lub heroizmu Anglika, ktory
uniemozliwit 10 000 Dunczykéw zamiane 10 000 Anglikow,
bytby adaptacyjny, nawet gdyby czyn kosztowat altruiste
zycie, a wraz z nim wszystkie szanse na zatozenie rodziny
(przynajmniej rodziny mniej niz 167 dzieci), poniewaz
zaoszczedzitoby to rownowartos¢ 167 dzieci altruisty.
Zapobieganie zastgpieniu przez 10 000 Bantu uzasadniatoby
znacznie wieksze poswiecenie, poniewaz korzys¢ genetyczna
jest okoto 65 razy wieksza; losowi Anglicy sg prawie tak samo
spokrewnieni jak rodzic i dziecko w poréwnaniu do relacji
miedzy Anglikami a Bantu. »

(Nie jest intuicyjna madros¢ w tym, ze czarni, ktérzy zyjg w
spoteczenstwach biatych, ale nie tych, ktorzy zyjg w Afryce, odnoszg
sie do siebie jako « brata » i « siostre. » W poréwnaniu do
genetycznie odlegtych biatych, oni sg zasadniczo braci).

Dr Salter idzie dale;j:
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ethny. Dr. Salter calculates how great the loss would be: So many
English genes would disappear that it would be the equivalent of
removing from the population 167 children or siblings of the na-
tive population that remained. (The figure is the same for either
children or siblings because a person shares the same number of
genes—50 percent—with a child or a sibling. The loss in genetic
interests could be calculated differently, as the equivalent of 167 x
2 = 334 cousins, nephews or aunts.) Because the English gene pool
is a storehouse for all Englishmen and of the genes common to
them that make them unique, this loss of 167 sibling-equivalents
would be a loss of genetic interests for 2// members of the English
ethny.

The loss is far greater if the English are replaced by more distant
ethnies. If, instead of Danes, 10,000 Bantus replaced 10,000 Eng-
lishmen, it would be the genetic equivalent of the loss of 10,854
children or siblings. As Dr. Salter explains, “Some ethnies are so
different genetically that they amount to negative stores of those
distinctive genes.” The effect works both ways: If 10,000 English
replaced 10,000 Bantus, the loss of Bantu genetic interests would
be just as great.

Dr. Salter draws the inevitable conclusion:

[A]n act of charity or heroism by an Englishman that prevented
10,000 Danes from replacing 10,000 English would be adaptive
even if the act cost the altruist his or her life and with itall prospects
of raising a family (at least a family of less than 167 children), since
this would save the equivalent of 167 of the altruist’s children.
Preventing replacement by 10,000 Bantu would warrant a much
larger sacrifice because the genetic benefit is about 65 times larger;
random Englishmen are almost as related as parent and child
compared to the relationship between Englishmen and Bantu.”

(There is intuitive wisdom in the fact that blacks who live in
white societies—but not those living in Africa—refer to each oth-
er as “brother” and “sister.” In comparison to genetically distant
whites, they are essentially brothers.)

Dr. Salter goes further:
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Odlegtos¢ genetyczna miedzy jezykiem angielskim i

Bantus jest tak duza, ze na pierwszy rzut oka konkurencja

miedzy nimi sprawitaby, ze altruizm wewnatrz grupy wsrod

losowych Anglikow (lub przypadkowych Bantu) bytby prawie

tak samo adaptacyjny jak altruizm rodzic-dziecko. . . . Wydaje

sie zatem, ze bardziej adaptowalny bytby dla Anglika

ryzykowanie zycia lub mienia opierajgcego sie imigracji

dwoch emigrantéw z Bantu do Anglii niz podejmowanie

takiego samego ryzyka w celu uratowania jednego z

wiasnych dzieci przed utonieciem. . . . »

Jakkolwiek ten wniosek wydaje sie ekstremalny, jest uzasadniony
ze Scisle genetycznego punktu widzenia.

Dr Salter wyjasnia, ze imigracja nie wydaje sie zastepowac,
poniewaz tubylcy nie sg bezposrednio eliminowani, aby zrobic
miejsce nowym przybyszom. Jednak dtugoterminowym efektem jest
bezposrednia wymiana, poniewaz kazda czes¢ swiata ostatecznie
osiggnie granice swojej zdolnosci do wspierania ludzi. W tym
momencie obecnos¢ 10.000 Bantus (i ich potomkoéw) oznaczataby,
ze Anglia nie bylaby w stanie utrzymac takiej samej liczby
dodatkowych Anglikow. Imigracja Bantusa pojawitaby sie wtedy w
prawdziwym przebraniu - wyparciu Anglikdw.

Skutki imigracji sg jeszcze bardziej dotkliwe, jesli przybysze majg
niskg produktywnosc¢ i zmniejszajg nosnos¢ terytorium. Im wieksza
liczba Bantus, tym szybciej Anglia osiggnie granice swojej zdolnosci
do utrzymania ludno$ci, a liczba Anglikow, ktérych ich obecnos¢ byta
zaludniona, bytaby jeszcze wieksza.

Z drugiej strony, wysoce produktywni imigranci mogg by¢
korzyscig genetyczng dla tubylcéw. Biali rolnicy Zimbabwe byli
kosmitami, a ich obecnos¢ byta genetyczng stratg dla rodzimych
czarnych. Jednak tak bardzo podniesli produktywnos$¢ Zimbabwe, ze
o0 wiele wiecej czarnych mogto zy¢ i rozmnaza¢ sie. Wydalanie
biatych lezy w krotkoterminowych interesach genetycznych czarnych
Zimbabwe, ale bez nich kraj moze utrzymac znacznie mniej czarnych
- wyrazna strata genetyczna. W interesie genetycznym
nieproduktywnych ludzi lezy przyjecie pewnej liczby bardzo
produktywnych kosmitow.

Oczywiscie dzisiaj wiekszo$¢ imigrantdow opuszcza upadajgce
spoteczenstwa dla spoteczenstw odnoszgcych sukcesy i sg mnigj
produktywne niz ludzie przyjmujacy.
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The genetic distance between English and Bantus is so great that,
on the face of it, competition between them would make within-
group altruism among random English (or among random Bantu)
almost as adaptive as parent-child altruism . . . . Thus it would
appear to be more adaptive for an Englishman to risk life or
property resisting the immigration of two Bantu immigrants to
England than his taking the same risk to rescue one of his own

»

children from drowning . . ..

Extreme as this conclusion sounds, it is justified from a strictly
genetic point of view.

Dr. Salter explains that immigration does not appear to be
replacement, because natives are not directly eliminated to make
room for newcomers. However, the long-term effect is direct re-
placement, because each part of the world will eventually reach
the limits of its capacity to support humans. At that point, the
presence of 10,000 Bantus (and their descendants) would mean
England could not sustain an equal number of additional English-
men. The immigration of Bantus would then appear in its true
guise—displacement of Englishmen.

The effects of immigration are even more severe if the newcom-
ers are of low productivity and drag down the carrying capacity of a
territory. The larger the number of Bantus, the more quickly Eng-
land would reach the limits of its capacity to support a population,
and the number of Englishmen their presence forestalled would be
even greater.

On the other hand, highly productive immigrants can be a ge-
netic gain to natives. The white farmers of Zimbabwe were aliens,
and their presence was a genetic loss for native blacks. However,
they raised Zimbabwe’s productivity so much that many more
blacks were able to live and reproduce. Expelling whites is in the
short-term genetic interests of Zimbabwe’s blacks, but without
them the country can support far fewer blacks—a clear genetic loss.
It is in the genetic interests of unproductive people to welcome a
certain number of very productive aliens.

Of course, today, most immigrants leave failing societies for
successful societies, and are less productive than the host people.
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Tubylcy sg zastepowani genetycznie i widzg spadek jakosci
spofeczenstwa.

Az do triumfu ideologii ignorujgcych biologie, Ethnies zawsze
zazdrosnie strzegli swoich ojczyzn. Liczba ludnosci moze spasé, ale
poézniej wyzdrowieje, jesli ma terytorium, do ktérego ma wylgczny
tytut. Spadek liczby os6b, ktéremu towarzyszy utrata terytorium - lub
po prostu faktyczna utrata terytorium z powodu imigracji przez
kosmitow - moze prowadzi¢ do nieodwracalnych szkdd. Dr Salter
pisze, ze «ze wzgledu na cate ludzkie doswiadczenia z przesztosci i
do dzis kontrola terytorium jest cennym zasobem dla utrzymania
etnicznych intereséw genetycznych w perspektywie dtugoterminowe;.
» Wiasnie dlatego « polityka imigracyjna dla wiekszosci spoteczenstw
w wiekszosci grup wiekowych polegata na catkowitym zakazie. » Z
genetycznego punktu widzenia imigranci nie réznig sie niczym od
uzbrojonych najezdzcow.

Niektérzy twierdzg, ze kultura, a nie ciggtos¢ biologiczna, jest
wartoscig ostateczng. Jednak, jak zauwaza dr Salter, jest to fatszywe
rozroznienie:

Mozemy konceptualizowaé kopie naszych gendéw w
kategoriach fenotypowych: jako wspdlna krew, jako rodzina
oraz jako znajomy wyglgd i zachowanie. Ocena takich cech
polega na docenieniu gendw, ktére sie do nich przyczyniaja.
Inteligencja, osobowosc¢ i wyglad sg Scisle powigzane z genami, a

niektére cechy znikng, jesli znikng geny charakterystyczne. Z tego
powodu, jak pisze dr Salter, « grupowe interesy genetyczne sledzic¢
wartosci kulturowych, » tak konserwowanie gendw danej ethny za
zachowuje swojg kulture.

Jesli rodzina mezczyzny zostanie zgftadzona, jest to wielka
tragedia osobista. Jesli jednak cate jego plemie zniknie, zabierze ze
sobg znacznie wiecej kopii swoich gendw, niz mogt kiedykolwiek
wyprodukowac¢ jako dzieci. Zabiera takze ze sobg kulture i ludowe
tradycje, ktére sprawiajg, ze jego etny jest tym, czym jest. W tym
sensie wymieranie kulturowe i etniczne jest nieskonczenie bardziej
straszne niz Smier¢ wtasna lub rodziny.

Homogeniczne spoteczenstwa

Pomimo wielu rozméw na temat potrzeby , réznorodnych ”
spoteczenstw, wiekszos¢ ludzi lubi zy¢ wsrdd ludzi takich jak oni.
Jesli muszg zy¢ w wieloetnicznym spoteczenstwie, chcg byé
populacja wiekszosciowg, ktéra odcisnie pietho na kulturze
narodowej i sposobie zycia.
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Natives are both replaced genetically and see the quality of their
society decline.

Until the triumph of ideologies that ignore biology, ethnies al-
ways guarded their homelands jealously. A population may decline
in numbers but later recover if it has a territory to which it has
exclusive title. A decline in numbers accompanied by loss of terri-
tory—or merely the effective loss of territory due to immigration
by aliens—can lead to irreparable damage. Dr. Salter writes that
“for all of past human experience and still today control of territory
is a precious resource for maintaining ethnic genetic interests in
the long run.” This is why “immigration policy for most societies
in most ages has consisted of a blanket ban.” From a genetic stand-
point, immigrants are no different from armed invaders.

Some people argue that culture rather than biological continu-
ity is the ultimate value. However, as Dr. Salter points out, this is
a false distinction:

We can conceptualize copies of our genes in phenotypic terms: as
shared blood, as family, and as familiar appearance and behavior.
Valuing such characteristics is to value the genes that contribute
to them.

Intelligence, personality, and appearance are closely tied to
genes, and certain traits will disappear if distinctive genes disappear.
For that reason, as Dr. Salter writes, “Group genetic interests track
cultural values,” so preserving an ethny’s genes preserves its culture.

If a man’s family is wiped out it is a great personal tragedy.
However, if his whole tribe disappears, it takes with it far more
copies of his genes than he could ever produce as children. It also
takes with it the culture and folkways that make his ethny what it
is. In this sense, cultural and ethnic extinction is infinitely more
terrible than one’s own death or the death of one’s family.

Homogeneous Societies

Despite much talk about the desirability of “diverse” societies,
most people like living among people like themselves. If they must
live in a multi-ethnic society, they want to be the majority popula-
tion that puts its stamp on the national culture and way of life.
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Dr Salter zwraca uwage na zalety jednorodnosci. Po pierwsze,
jest to prawdopodobnie konieczne dla rozwoju zdrowych instytuciji.
Jak zauwazyt John Stuart Mill: , Wolne instytucje sg prawie
niemozliwe w kraju ztozonym z r6znych narodowosci. » Dzieje sie tak
dlatego, gdy spoteczenstwo sktada sie z « ludu bez wspétczucia. . .
zjednoczona opinia publiczna niezbedna do dziatania rzadu
przedstawicielskiego nie moze istnie¢. »

Wolnos$¢ opiera sie na instytucjach takich jak praworzgadnosé,
wolnosc¢ stowa i rzad republikanski, ktore wymagajg zaufania miedzy
narodami i prawdopodobnie nie pojawig sie w mieszanych,
wzajemnie podejrzanych populacjach. Dr Salter zauwaza, ze zdrowe
instytucje ustanowione przez jednorodne populacje mogg nadal
funkcjonowac nawet po imigracji przez rozne grupy, ale podejrzewa,
ze w miare jak wybory zmieniajg sie w rasowe liczy¢ gtowy, a
wolnos¢ stowa zostaje poswiecona w imie « wrazliwosci »,
wielokulturowo$¢ podwaza nawet najlepsze instytucje.

Dr Salter zwraca réwniez uwage, ze polityka dobrobytu jest
najbardziej hojna w homogenicznych spoteczenstwach i nawet
liberalni uczeni zgadzajg sie, ze dzieje sie tak prawdopodobnie
dlatego, ze podatnicy chetniej gtosujg na korzy$¢ nieznajomych,
ktérzy sg do siebie podobni. Na przyktad w Moskwie podobno
zebracy czerpig najwiecej materiatow od ludzi z ich witasnej etyki.
Ludzie na ogot opierajg sie dobrobytowi, ktéry dofinansowuje
lekkomyslng prokreacje przez rasowych lub etnicznych kosmitéw. To
naturalne, ze powinni; pod wzgledem genetycznym jest to zbiorowe
rogactwo.

Nawet poza bezposrednim dobrobytem, poniewaz tak wiele
wspotczesnych dziatan rzadu wigze sie z przyjmowaniem pieniedzy
od jednej grupy i przekazywaniem jej innej, ludzie sg bardziej sktonni
wspieraC rzad, jesli myslg, ze korzysci trafig do krewnych. Mniej
produktywne mniejszosci czerpig ogromne korzysci z bogatych
spoteczenstw, ktore oferujg korzysci wszystkim, bez wzgledu na
pochodzenie etniczne. Na poziomie prywatnym obywatele chetniej
oddajg krew, wspierajg szkoly, wyposazajg parki i zgtaszajg sie do
pracy w spotecznosci, jesli wiedza, ze cztonkowie ich wtasnej grupy
skorzystaja.

Dr Salter zwraca réwniez uwage, ze « wychowywanie dzieci w
spotecznosciach narodowych zwiekszyloby prawdopodobienstwo
zawarcia przez nie zwigzkow etnicznych. » Jest to dobre z kilku
powodéw. Dzieci z matzehAstw tych samych grup sa blizej
spokrewnione z rodzicami.
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Dr. Salter points out the advantages of homogeneity. First, it
is probably necessary for the development of sound institutions.
As John Stuart Mill pointed out, “Free institutions are next to im-
possible in a country made up of different nationalities.” This is
because when a society is composed of “a people without fellow-
feeling . . . the united public opinion necessary to the working of
representative government cannot exist.”

Liberty reposes on institutions such as the rule of law, freedom
of speech, and republican government that require trust among a
people, and are not likely to arise in mixed, mutually suspicious
populations. Dr. Salter notes that sound institutions established
by homogeneous populations can continue to function even after
immigration by diverse groups, but suspects that as elections de-
generate into racial head counts and free speech is sacrificed in the
name of “sensitivity,” multiculturalism eventually undermines even
the best institutions.

Dr. Salter also points out that welfare policies are most gener-
ous in homogeneous societies, and that even liberal scholars agree
that this is probably because taxpayers are more willing to vote
benefits to strangers who are similar to themselves. In Moscow, for
example, beggars reportedly get the most handouts from people
of their own ethny. People generally resist welfare that subsidizes
reckless procreation by racial or ethnic aliens. It is natural that they
should; in genetic terms, this is collective cuckoldry.

Even aside from outright welfare, since so much modern gov-
ernment activity involves taking money from one group and giving
it to another, people are more likely to support a government if
they think benefits are going to kinfolk. Less productive minori-
ties profit enormously from wealthy societies that offer benefits to
all, regardless of ethnic origin. At the private level, citizens are also
more likely to give blood, support schools, endow parks, and vol-
unteer for community work if they know members of their own
group will benefit.

Dr. Salter also points out that “raising children within nation-
al communities would increase the likelihood of them marrying
fellow ethnics.” This is good for several reasons. Children from
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Kontynuujac poprzedni przyktad, dr Salter twierdzi, ze jesli Anglik
poslubi Angielke, jego dzieci bedg nosi¢ 92 procent wiecej jego
charakterystycznych genoéw, niz gdyby poslubit Bantu. Jesli chodzi o
tworzenie kopii wkasnych gendéw, kazde dziecko z Angielkg jest
prawie jak dwa z Bantu.

By¢ moze rodzice tej samej rodziny traktujg swoje dzieci lepiej niz
rodzice w matzenstwach mieszanych, a biologiczne podobienstwo
rodzica i dziecka prowadzi do bardziej intymnych wiezi. Dzieci w
takich matzenstwach dzielg ze sobg wiecej gendéw i mogg rozwing¢
gtebsze wiezi. Identyczne blizniaki majg najblizsze wigzania
rodzenstwa ze wszystkich, a im wiecej genéw dzieli rodzenstwo, tym
bardziej stajg sie jak blizniaki identyczne.

Inng zaletg matzenstw z tymi samymi grupami etnicznymi jest to,
ze dzieci nie bedg mie¢ sprzecznych lojalnosci, jesli pojawig sie
napiecia miedzy grupami etnicznymi w  spoteczenstwie
wieloetnicznym. Mieszane dzieci czasami nie sg pewne swojej
tozsamosci i mogg zosta¢ odrzucone przez obie grupy.

Dr Salter zauwaza, ze adopcja dziecka z innej rodziny jest
oczywiscie genetyczng stratg, poniewaz wysitki wychowawcze sg
poswiecone genom obcym. Takie adopcje mogg by¢ nawet
postrzegane jako nielojalnos¢ wobec jednorodnego spoteczenstwa,
poniewaz oznaczajg, ze rzgdowe korzysci dla dzieci zmuszajg innych
cztonkéw grupy do wspierania genetycznych wolnych jezdzcéw.

Spoteczenstwa wielokulturowe wynikajgce z imigracji powodujg
wiele probleméw dla populacji przyjmujacej. « Z perspektywy
ewolucyjnej » pisze dr Salter, « wiele towaréw zbiorowych w
nowoczesnych spoteczenstwach [zmieszany] stanowig szanse dla
oswieconego wolnej jazdy. » Imigranci korzystajg ze szkdt, szpitali,
parkow, muzeow i infrastruktury krajowej, do ktorej nie wniesli wktadu
i ktorych wtasne etny moga nie by¢ w stanie wyprodukowac lub
utrzymacé. Mieszkancy tego nie lubig, ale dr Salter zauwaza, ze «
rezimy wielokulturowe stosujg nowoczesne formy rytualnej
indoktrynacji, aby pokona¢ wrodzone dyskryminacyjne reakcje na
roznorodnos$¢ etniczng, przynajmniej przez wigkszosc etnicznych. »
W rezultacie « w spoteczenstwach zachodnich gtéwnego nurtu
wiekszos¢ strategii grup etnicznych praktycznie znikneta, a jazda
wolna jest w duzej mierze niekontrolowana. »
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same-ethny marriages are more closely related to their parents. To
continue with the previous example, Dr. Salter argues that if an
Englishman marries an Englishwoman, his children will carry 92
percent more of his distinctive genes than if he marries a Bantu. In
terms of making copies of his own genes, each child with an Eng-
lishwoman is almost like having two with a Bantu.

It may also be that parents of the same ethny treat their chil-
dren better than do parents in mixed marriages, with the biological
similarity of parent and child leading to more intimate bonding.
The children in such marriages also share more genes with each
other, and may develop deeper ties. Identical twins have the closest
sibling bonds of all, and the more genes siblings share, the more
they become like identical twins.

Another benefit of same-ethny marriages is that children will
have no conflicting loyalties if tensions arise between the ethnies
in a multi-ethnic society. Mixed children are sometimes unsure of
their identities, and may be rejected by both groups.

Dr. Salter notes that it is obviously a genetic loss to adopt a
child of a different ethny because the efforts of child-rearing are de-
voted to alien genes. Such adoptions can even be seen as disloyalty
to a homogeneous society, because they mean government benefits
to the children force other members of the group to support ge-
netic free riders.

The multicultural societies that result from immigration give
rise to many problems for the host population. “From an evolu-
tionary perspective,” writes Dr. Salter, “many collective goods in
modern [mixed] societies represent an opportunity for enlightened
free riding.” Immigrants benefit from schools, hospitals, parks,
museums, and national infrastructure to which they did not con-
tribute and which their own ethnies may not be able to produce or
maintain. Natives resent this, but Dr. Salter observes that “multi-
cultural regimes deploy modern forms of ritual indoctrination to
defeat inborn discriminatory responses to ethnic diversity, at least
by majority ethnies.” As a result, “in mainstream Western societies
majority ethnic group strategies have all but vanished and free rid-
ing is largely uncontrolled.”
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Wiele spoteczenstw wielokulturowych nawet zacheca mniejszosci
do mobilizacji w wyraznym celu czerpania korzysci z wiekszosci.
Wigkszo$¢ cztonkdéw moze nie ufac rzgdowi, ktéry dziata wbrew ich
interesom genetycznym, a dr Salter znajduje dowody na to, ze wraz
ze wzrostem réznorodnosci spoteczehstwa zmniejsza sie altruizm
publiczny; ludzie wolg robi¢ prywatne dobre uczynki dla swoich
etnicznych krewnych niz dla odlegtych etnicznych.

W Europie biate wiekszosci zaczynajg rozumie¢ wysokg cene,
jakg ptacg za wielokulturowos¢. Zdaniem dr Saltera kazdy przyktad
napiecia etnicznego Ilub niesymilacji jest cennym sygnatem
ostrzegawczym, ze wiekszos¢ populacji popetnita powazny btad:
Dla narodu tracacego swoj kraj jedyng rzeczg bardziej katastrofalng
niz wielokulturowo$¢, ktdra nie dziata” ,bytby multikulturalizm, ktéry
zadziatatby ” - niszczyt interesy genetyczne bez bolesnych znakow
ostrzegawczych.

Jak powinna zajg¢ sie ochrona etycznych intereséw? « Ma sie
rozumie¢, » pisze dr Salter, « ze byloby rozsgdne dla populacji broni¢
jej najcenniejszym zbiorowy intere st-dis t inctive geny przenoszone
przez ethny-z najpotezniejszych sSrodkéw bedacych w jego
dyspozycji. » Najsilniejszym srodkiem jest oczywiscie rzad. A jednak
prawie kazdy rzad ponidst porazke w tym wzgledzie, poniewaz ,
zadne panstwo, ktore sie jeszcze nie rozwineto, rzetelnie dotrzymato
obietnicy adaptacyjnej strategii grup etnicznych. »

Kiedys panstwa narodowe skfadaty sie zasadniczo z etnies i
bronity intereséw genetycznych - nawet jesli nie w wielu stowach.
Panstwa narodowe dziatalty naturalnie na rzecz swoich obywateli,
bronigc terytorium kraju przed inwazjg, uzbrojong lub nieuzbrojong.
Dr Salter zauwaza, ze , panstwo narodowe jest psychologicznym
substytutem pierwotnej bandy i plemienia ” oraz ze , retoryka
polityczna tozsamosci narodowej i mobilizacji jest bogata w metafory
pokrewienstwa, takie jak ojcowie zatozyciele, ojczyzna, bracia bron i
braterstwo. » Zadne inne odwotanie nie moze wywota¢ tego samego
poziomu oddania lub poswiecenia.

Dr Salter dodaje, ze wedtug dzisiejszych standardéw panstwa
narodowe byty szczerze ksenofobiczne i czerpaty z nich korzysci: , W
przesztosci kultura etnocentryczna byta zazwyczaj adaptacyjna.
Indoktrynacja to potezna strategia zachecania do myslenia
etnocentrycznego, ktéra pozwala liderom zmobilizowac¢ spotecznosé
do obrony. »
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Many multicultural societies even encourage minorities to mo-
bilize for the express purpose of extracting benefits from the major-
ity. Majority members may end up distrusting a government that
acts against their genetic interests, and Dr. Salter finds evidence
that as a society becomes more varied, there is a decrease in public
altruism; people prefer to do private good works for their ethnic
kin rather than for distant ethnies.

In Europe, white majorities are beginning to understand the
high price they pay for multiculturalism. In Dr. Salter’s view, every
example of ethnic tension or non-assimilation is a valuable warn-
ing sign that the majority population has made a serious mistake:

“For a people losing its country, the only thing more disastrous than

multiculturalism that does not ‘work’ would be multiculturalism
that did work”—that destroyed genetic interests without painful
warning signs.

How should an ethny go about preserving its genetic interests?
“It stands to reason,” writes Dr. Salter, “that it would be prudent for
a population to defend its most precious collective interest—dis-
tinctive genes carried by the ethny—with the most powerful means
at its disposal.” The most powerful means, of course, is govern-
ment. And yet, almost every government has failed in this respect
because “no state yet developed has reliably kept its promise as an
adaptive ethnic group strategy.”

At one time, nation-states were made up essentially of ethnies,
and defended genetic interests—even if not in so many words. Na-
tion states acted naturally in what they took to be the benefit of
their citizens, defending national territory against invasion, armed
or unarmed. Dr. Salter notes that “the nation state is a psycho-
logical substitute for the primordial band and tribe,” and that “the
political rhetoric of national identity and mobilization is rich in
kinship metaphors such as the founding fathers, the motherland,
brothers-in-arms, and fraternity.” No other appeal can elicit the
same level of devotion or sacrifice.

Dr. Salter adds that by today’s standards nation-states were
frankly xenophobic and benefited from it: “In the past, ethnocen-
tric culture has usually been adaptive. Indoctrination is a power-
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Mobilizacja moze posung¢ sie za daleko i doprowadzi¢ do
agresywnej wojny, ktéra marnuje zycie, nawet jesli powiekszy
terytorium, ale pewien poziom nacjonalizmu jest konieczny, aby
kazdy lud mogt sie utrzymac.

Problem z panstwem, jak widzi dr Salter, polega na tym, ze « we
wspotczesnych spoteczenhstwach, zwtaszcza zachodnich, nie ma
mechanizmu zapewniajgcego lojalnos¢ elit kulturowych. » Masowa
imigracja, ktorg rzad praktycznie kazdego biatego narodu natozyt na
swdj lud, jest najbardziej razacym aktem nielojalnosci. Jak wyjasnia
dr Salter:

To odwraca role panstwa jako obrohcy ostatecznego
interesu ludu wobec interesu wroga tego interesu. Ludzie
tracg swojg historyczng inwestycje w panstwo narodowe,
ktére jest skutecznie porywane w celach prywatnych.
Globalizm moze w ten sposob pozbawi¢ etny ich
najpotezniejszego  narzedzia do realizacji interesow
etnicznych.

Panstwo, ktére powinno chroni¢ interesy genetyczne, teraz
aktywnie je rozprasza i przestaje zastuzy¢ na lojalnos$é: « Trudno
bytoby przystosowaé sie do ryzykowania zycia wlasnego lub syna,
bronigc aparatu panstwowego, ktory przewodniczytby zastgpieniu lub
podporzgdkowaniu ludzie. » Rzeczywiscie, jak wyjasnia dr Salter, «
obywatele byliby usprawiedliwieni, w oparciu o adaptacyjng etyke
utylitarna, do reformowania lub burzenia swoich stanéw i budowania
nowych, ktérych sktad etniczny i konstytucja lepiej stuzg przetrwaniu
genetycznemu. » Ludzie majg wszelkie powody, by zastepowaé
rzady, ktére ich zdradzaja.

Mimo ze wiele naroddw w przesziosci byto zatozonych
przynajmniej z domysinym celem, jakim jest ochrona konkretnego
ludu i skorzystanie z niego, prawie zaden z nich nie wyrazit sie wprost
na ten temat. lzrael jest wyjgtkowy, poniewaz jest wyznawang
ojczyzng dla Zydéw, ale nawet nie zdotat zapobiec imigracji
niezydowskiej. Dr Salter pisze, ze biologicznie dobrze wyksztatcona
etyka powinna zbudowal¢ rzad w oparciu 0 wyraznie etniczng
konstytucje:

Konstytucja etniczna poprawitaby niektére stabosci
tradycyjnego panstwa narodowego. Istniejgce konstytucje
ograniczajg sie do obrony bliskich interesow. Ale ostatecznym
zainteresowaniem nie jest szczescie, wolnos¢, ani zycie
indywidualne, ale genetyczne przetrwanie. Naukowo
poinformowana konstytucja, ktéra powaznie traktuje interesy
ludzi, nie moze poming¢ odniesienia do ich zainteresowan
genetycznych.
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ful strategy for encouraging ethnocentric thinking, one that allows
leaders to mobilize the community for defense.” Mobilization can
go too far, and lead to aggressive war that wastes lives even if it adds
territory, but some level of nationalism is necessary for any people
to maintain itself.

The problem with the state, as Dr. Salter sees it, is that “in mod-
ern societies, especially Western ones, there is no mechanism for
ensuring the loyalty of cultural elites.” Mass immigration, which
the government of virtually every white nation has imposed on
its people, is the most egregious act of disloyalty. As Dr. Salter ex-
plains:

This reverses the state’s role as defender of the people’s ultimate
interest to that of an enemy of that interest. The people lose
their historical investment in the nation state, which is effectively
hijacked for private purposes. Globalism can thus strip ethnies of
their most powerful instrument for pursuing ethnic interests.

The state, which should protect genetic interests, now actively
dissipates it, and ceases to deserve loyalty: “It would hardly be adap-
tive to risk one’s life, or that of one’s son, to defend a state appa-
ratus that presided over the replacement or subordination of one’s
people.” Indeed, as Dr. Salter explains, “citizens would be justified,
based on adaptive utilitarian ethics, to reform or tear down their
states and build new ones whose ethnic composition and constitu-
tion better serve their genetic survival.” People have every reason to
replace governments that betray them.

Although many nations in the past were established with at
least the implicit goal of protecting and benefiting a particular
people, almost none has been explicit about it. Israel is exceptional
in that it is an avowed homeland for Jews, but even it has failed
to prevent non-Jewish immigration. Dr. Salter writes that a bio-
logically well educated ethny should build a government around
an explicitly ethnic constitution:

An ethnic constitution would correct some of the weaknesses in
the traditional nation state. Existing constitutions are limited to
defending proximate interests. But the ultimate interest is not
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Taki stan etniczny bytby umowg zawartg przez naréd w imie jego
potomnosci.

Dr Salter twierdzi, ze prawo do zycia w panstwie etnicznym jest
tak samo wazne jak prawo cztowieka: , Podobnie jak wolnos¢
wychowywania rodziny, w interesie kazdego lezy ochrona jego
interesow etnicznych dzieki wladzy panstwa i mie¢ swobode
inwestowania w swoj etny poprzez wkfad w dobra zbiorowe, ktére sg
zabezpieczone przed wolnymi jezdZzcami. » Swiat zlozony z panstw
etnicznych nie musi by¢ wrogi. Przeciwnie, kazde panstwo uznatoby
waznos¢ interesow genetycznych kazdej innej grupy i mogtoby
wspotpracowaé dla obopodlnej korzysci. Skohczy sie imigracja i
wymiana genéw.

Jak zauwaza dr Salter, dla kazdego terytorium polityka
imigracyjna jest réwnowazna kontroli ewolucji, poniewaz sprzyja
rozmnazaniu niektérych genow kosztem innych. W tym sensie kazde
terytorium bedzie kierowa¢ wtasng ewolucja.

Separacja etniczna jest oczywiscie pozadana dla panstw, ktore
decydujg sie odwrdci¢ od multikulturalizmu, ale dr Salter proponuje
federalizm, jesli etnies nie da sie rozszyfrowac¢. Staby rzad krajowy
mogtby wzig¢ odpowiedzialno$¢ za obrone i stosunki zagraniczne,
pozostawiajgc wszystkie inne sprawy, w tym polityke imigracyjna,
witadzom lokalnym.

Skakanie po torach

Dlaczego lojalnosc¢ etniczna zostata zdyskredytowana w ostatnich
dziesiecioleciach, podczas gdy lojalnos¢ rodziny - ktora opiera sie na
tych samych zainteresowaniach genetycznych - jest uznawana za
uzasadniong? Dr Salter nie jest pewien, ale zauwaza, ze « rodziny
reprezentujg tak wysokg i niezawodng koncentracje
charakterystycznych genow swoich cztonkéw, Zze ewoluowaty
wrodzone mechanizmy psychologiczne w celu monitorowania i
ochrony tego ostatecznego interesu. . . . Tak sie nie stalo w
przypadku plemienia. » Dlaczego nie EwoluowaliSmy w rodzinach od
czasow, gdy byliSmy ludzmi, a kiedy staliSmy sie ludzmi, wiezi
plemienne byly tak Sciste, ze nie istnialy realne szanse poza zdradag
stanu, aby pracowaé na rzecz interesow genetycznych innych grup
etnicznych. Plemienne lojalnosci sg zatem mniej ugruntowane w
czystym instynkcie i tatwiejsze do obalenia.
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happiness, nor liberty, nor individual life itself but genetic survival.
A scientifically informed constitution that takes the people’s
interests seriously cannot omit reference to their genetic interests.

Such an ethnic state would be a contract entered into by a
people in the name of its posterity.

Dr. Salter argues that the right to live in an ethnic state is as
important a human right as any other: “Like the freedom to raise
a family, it is in everyone’s interest to have his ethnic interests pro-
tected by the power of the state and to be free to invest in his ethny
by contributing to collective goods that are proofed against free
riders.” A world composed of ethnic states need not be hostile. On
the contrary, each state would recognize the validity of every other
group’s genetic interests, and could cooperate for mutual benefit.
Immigration and the replacement of genes would end.

As Dr. Salter notes, for any territory, immigration policy is the
equivalent of controlling evolution, in that it favors the propaga-
tion of certain genes at the expense of others. Each territory would,
in this sense, guide its own evolution.

Ethnic separation is obviously desirable for states that decide
to turn their backs on multiculturalism, but Dr. Salter proposes
federalism if ethnies cannot be unscrambled. A weak national gov-
ernment could take responsibility for defense and foreign relations,
leaving all other matters, including immigration policy, to local
authorities.

Jumping the Tracks

Why has ethnic loyalty been discredited in recent decades
while family loyalty—which is based on the same genetic inter-
ests—is recognized as legitimate? Dr. Salter is not sure, but notes
that “families represent such a high and reliable concentration of
their members™ distinctive genes that innate psychological mecha-
nisms have evolved to monitor and protect that ultimate interest . .
.. This has not occurred in the case of the tribe.” Why not? We have
been evolving in families since before we were human, and once
we became human, tribal bonds were so tight there were no real
opportunities short of outright treason to work for the genetic in-
terests of other ethnies. Tribal loyalties are therefore less grounded
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Jak wyjasnia dr Salter: , Nowos¢ spoteczenstwa przemystowego
ma tendencje do oddzielania wzorcéw spotecznych od intereséw
etnicznych. » Jednoczesnie « nowoczesne techniki indoktrynacji, w
szczegolnosci edukacja powszechna i srodki masowego przekazu,
majg tendencje do przetamywania solidarnosci etnicznej, powodujgc
skierowanie altruizmu na jednostki odlegte genetycznie. » Rezultat
jest taki, ze « pomimo wyposazenia sie w potencjat uczu¢ zaréwno
rodzinnych, jak i etnicznych, ludzie nie sg tak instynktownie
przygotowani do identyfikowania i obrony etnicznych intereséw
genetycznych w nowatorskim swiecie masowo anonimowych
spoteczenstw. » Lojalnos¢ wiekszosci biatych nie wykracza zatem
poza ich bliskich krewnych. Jak to ujat dr Salter: ,, W efekcie
zostawiajg swdj etniczny kapitat genetyczny przypadkowi - kaprysy
natury i dobra wola konkurujgcych grup. »

Zwtaszcza lewica nalega, aby ludzie zachowywali sie jak
zatomizowane jednostki bez lojalnosci etnicznej. Dr Salter porownuje
ten rodzaj oderwania od pochodzenia etnicznego do sposobu, w jaki
Marsjanin moze postrzega¢ ludzi. Zauwaza réwniez, ze lewica nie
akceptuje juz nawet wynikow demokratycznych, jesli ludzie gtosujg za
obrong wtasnych etnic. Zniszczenie Vlaams Blok w Belgii z powodu
jego , rasistowskiego ” zobowigzania do utrzymania Flandrii
Flamandzkiej jest niedawnym przyktadem. Podobnie lewica stale
wzywa Partie Wolnosci w Austrii, Partie Ludowg w Danii, Front
Narodowy we Francji i Brytyjskg Partie Narodowg «
antydemokratyczng. » Oczywiscie na ich platformach nie ma nic
przeciwko przedstawicielskiemu rzgdowi. Najwyrazniej pragnienie
biatej etyki, by sie zachowag, jest tak oburzajgce, ze nie mozna jej
zaspokoi¢ srodkami demokratycznymi.

Jedng z najbardziej niszczacych obecnie taktyk ideologicznych
jest préba przekonania ludu, ze jest to , wyznanie ” lub ,, uniwersalny
” nardd, ktéry nie potrzebuje ciggtosci biologicznej. Jak wyjasnia dr
Salter: , W praktyce jest to formuta pogodzenia lub oslepiania
mniejszosci etnicznych wilasnym upadkiem, stuzgc jednoczesnie
interesom grup mniejszosci i elit jezdzieckich. » Kontynuuje:

Narod koncepcyjny nie jest zdolny do pryncypialnej
obrony przed zastgpieniem etnicznym. Doktryna jest tak
patologiczna jak koncepcja rodziny, ktéra nie pozwalata
rodzicom okazywac preferencji swoim dzieciom.
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in pure instinct and more easily subverted.

As Dr. Salter explains, “The novelty of industrial society has
tended to decouple social patterns from ethnic interests.” At the
same time, “modern indoctrination techniques, most notably uni-
versal education and the mass media, tend to break down ethnic
solidarity, causing altruism to be directed towards genetically dis-
tant individuals.” The result is that, “despite being outfitted with
the potential for both family and ethnic feelings, humans are not
as instinctively equipped to identify and defend ethnic genetic in-
terests in the evolutionarily novel world of mass anonymous societ-
ies.” The loyalty of most whites therefore does not extend past their
close kin. As Dr. Salter puts it, “They are, in effect, leaving their
ethnic genetic capital to chance—the vagaries of nature and the
good-will of competing groups.”

The Left, in particular, insists that people should act as atom-
ized individuals with no ethnic loyalty. Dr. Salter likens this kind
of detachment from ethnicity to the way a Martian might view hu-
mans. He notes also that the Left no longer even accepts democratic
results if people vote to preserve their own ethnies. The destruction
of the Vlaams Blok in Belgium because of its “racist” commitment
to keeping Flanders Flemish is a recent example. Likewise, the Left
constantly calls the Freedom Party in Austria, the Peoples Party in
Denmark, the National Front in France, and the British National
Party “anti-democratic.” Of course, there is nothing in their plat-
forms against representative government. Apparently, the desire of
a white ethny to preserve itself is so outrageous it cannot be accom-
modated by democratic means.

One of the most damaging current ideological tactics is to try
to persuade a people that it is a “creedal” or “universal” nation that
needs no biological continuity. As Dr. Salter explains, “It is in prac-
tice a formula for reconciling, or blinding ethnic majorities to their
own decline while serving the sectional interests of minorities and
free riding elites.” He continues:

A concept nation is incapable of principled defense against ethnic
replacement. The doctrine is as pathological as a conception of
the family that did not allow parents to show preference for their

70 JARED TAYLOR



Warto podkresli¢ te kwestie: zachecanie ludzi do rezygnacji z
lojalno$ci rasowej jest moralnym odpowiednikiem mowienia
rodzicom, aby byli obojetni na swoje dzieci.

W praktyce tego rodzaju propaganda jest skierowana tylko do
biatych i tylko na nig podatni.

Dr Salter cytuje osobe, ktorg opisuje jako starszy demograf
Australii:

Niektorzy uwazajg, ze state zastepowanie Anglo-Celtéw
innymi grupami etnicznymi jest wysoce pozgdane.
Osobiscie [zastgpienie Anglo-Celtow] nie martwi mnie, dopoki
pozostajg ,wartosci australijskie”: wolnos¢ stowa; wolnosé
kultu religijnego; rownos¢ ptci; rozsgdna rownosS¢ miedzy
klasami spotecznymi (. brak arystokraciji); i tak dale;j.
Prawdopodobnie zaden Chinczyk ani Nigeryjczyk nigdy nie

wyrazit oficjalnej obojetnosci wobec perspektywy wyginiecia
wiasnego narodu.

Dr Salter ma nadzieje, ze szersze zrozumienie interesow
genetycznych doprowadzi do bardziej rozsadnej polityki publiczne;.
Twierdzi, ze oprocz silnego pragnienia ochrony najblizszej rodziny,
ludzie nie majg bardzo silnych instynktow, aby chroni¢ swoje interesy
genetyczne i ze « zestaw mechanizméw rozpoznawania i
inwestowania w etiny stat sie nieodpowiedni i czesto wrecz
niedostosowany. » Wskazuje, Zze Iludzie majg zainteresowania
genetyczne, bez wzgledu na to, czy sg ich swiadomi, czy nie, i ze
moze by¢ konieczne ich wyksztatcenie. Przyznaje jednak, ze «
wigczenie zainteresowan genetycznych do teorii spotecznej bedzie
duzym przedsiewzieciem. . . . »

Biaty dylemat

Wiele z tego duzego przedsiewzigcia bedzie wymagato
przekonania biatych , antyrasistéw ”, ze lojalnos¢ etniczna jest réwnie
uzasadniona - by¢ moze nawet bardziej uzasadniona - niz lojalnos¢
rodzinna. Ten pomyst jest kontrowersyjny, choC tylko w niektorych
kregach; nie wszystkie grupy w takim samym stopniu porzucity
lojalnos¢ etniczng. Nie-biali we wtasnych narodach i nie-biate
mniejszosci w obrebie biatych naroddéw wykazujg znaczng
solidarnos¢ rasowa. Tylko biali muszg by¢ przekonani, ze stracg cos
cennego, jesli ich etyka zostanie przesiedlona.
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children.

This point is worth underlining: 7élling people to give up racial
loyalty is the moral equivalent of telling parents to be indifferent to
their children.

As a practical matter, this kind of propaganda is directed only
at whites, and it is only whites who are susceptible to it.

Dr. Salter quotes a person he describes as Australia’s senior de-
mographer:

Some people think that a steady replacement of Anglo-Celts by
other ethnic groups is highly desirable . . . . Personally, [replacement
of Anglo-Celts] does not worry me so long as ‘Australian values’
remain: free speech; freedom of religious worship; equality of the
sexes; reasonable equality between social classes (i.e. no aristocracy);
and so on.

Probably no Chinese or Nigerian has ever expressed official in-
difference to the prospect of extinction for his own people.

Dr. Salter hopes that a broader understanding of genetic inter-
ests will lead to more sensible public policies. He argues that aside
from the strong desire to protect one’s immediate family, humans
do not have very strong instincts to protect their genetic interests
and that “the set of mechanisms for recognizing and investing in
ethnies has become inadequate and often downright maladaptive.”
He points out that people have genetic interests, whether they are
conscious of them or not, and that they may have to be educated
about them. He concedes, however, that “incorporating genetic

»

interests into social theory will be a large undertaking . . . .

The White Dilemma

Much of this large undertaking will involve persuading white
“anti-racists” that ethnic loyalty is as legitimate—perhaps even
more legitimate—than family loyalty. This idea is controversial,
though only in certain circles; not all groups have abandoned eth-
nic loyalty to the same degree. Non-whites in their own nations,
and non-white minorities within white nations show considerable
racial solidarity. It is only whites who must be convinced that they
lose something precious if their ethny is displaced. As Dr. Salter
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Jako Dr Salter przyznaje « Jeden albo czuje ochronny o interesy
genetycznych lub nie, » a wiekszos$¢ biali zostali przeszkoleni, aby
nie czu¢ ochronny.

To, ze mozna ich nawet wyszkoli¢, by stracili zainteresowanie
czyms istotnym, prawdopodobnie odzwierciedla co$ szczegdlnego w
biatych, a jesli biali nie odzyskajg solidarnosci, zostang zastgpieni
grupami, ktére nigdy tego nie stracity. Bezkrytyczny altruizm typowy
dla biatych nie jest uniwersalny. Ogélnie rzecz biorac, tylko biali
ustanawiajg preferencje rasowe dla mniejszosci, adoptujg dzieci
innych ras lub stajg w obliczu wywtaszczenia przez imigracje. Kiedy
biali przejeli w posiadanie Ameryke Pdinocng, Australie i Nowag
Zelandie, odtozyli terytorium na wylgczny uzytek przesiedlonych
tubylcéw, dajgc im przynajmniej minimalng baze do zachowania
etnicznego. Nie-biali, ktérzy wypierajg biatych, nie zatozg biatych
ojczyzn.

Dr Salter zwraca rowniez uwage, ze w catej historii ludzkosci
lojalnos¢ etniczna byta normg i jest mato prawdopodobne, aby
bezkrytyczny altruizm byt formg prawdziwej madrosci odkrytej
dopiero niedawno przez kilku biatych. , Bardziej racjonalne ” -
przekonuje - , zakfadanie, ze brak obowigzku etnicznego jest
odwaznym eksperymentem, a byé moze niemoralnym. »

» Powstanie narodu moze potrwaé wieki ” - pisze dr Salter. « Ale,
jak doswiadczyto kilka spoteczenstw zachodnich, potrzeba tylko
jednej lub dwéch dekad kontroli imigracyjnej, aby spoteczehAstwo
odnoszace sukcesy gospodarcze znalazto zerwang jednos¢ i dgzyto
do wymiany genetycznej. »

O interesach genetycznych to potezny argument w obronie
wszystkich etnies. Miejmy nadzieje, ze bedzie czytany najczesciej
przez tych, ktérzy go najbardziej potrzebuija.

Artykut ukazatl sie po raz pierwszy w wydaniu American
Renaissance ze stycznia 2005 roku .
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concedes, “One either feels protective about genetic interests or
not,” and most whites have been trained not to feel protective.

That they could even be trained to lose interest in something
vital probably reflects something distinctive about whites, and if
whites do not regain their solidarity they will be replaced by groups
that never lost it. The indiscriminate altruism typical of whites is
not universal. In general, it is only whites who set up racial prefer-
ences for minorities, who adopt children of other races, or face
dispossession through immigration. When whites took possession
of North America, Australia, and New Zealand, they set aside terri-
tory for the exclusive use of the natives they displaced, giving them
at least a minimal base for ethnic preservation. Non-whites who
displace whites will not establish white homelands.

Dr. Salter also points out that throughout human history, eth-
nic loyalty has been the norm, and it is unlikely that indiscriminate
altruism is a form of true wisdom discovered only recently by a few
whites. “It is more rational,” he argues, “to assume that the absence
of ethnic duty is a bold experiment, and possibly an immoral one.”

“A nation can take centuries to form,” writes Dr. Salter. “But as
several Western societies have experienced, it takes a lapse of only
one or two decades in immigration control for an economically
successful society to find its unity broken and heading for genetic
replacement.”

On Genetic Interests is a powerful argument in defense of all
ethnies. Let us hope it will be most widely read by the ones that
need it the most.

This article first appeared in the January 2005 issue of American
Renaissance.
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